Rok XV 1. 
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Wr. 423805. We Lwowie, Niedziela dnia 4. Października 


Wychodzi codziennie 0 godzinie A po 
południu 2 wyjątkiem niedziel i dni 
świątecznyh. © 
Przedpłata wynosi: 
MIEJSCOWA kwzrtalajs  . . . 4 gtr. 50 ownt. 


Przedpłate i ogloszenia prźyjnanjz: 
We LWOWi: bióro administracji „ldazety 


Naroduwej* Plac Halicki w pałacu W. 
Ułanieckich. Ogłoszonia w PARYŻI. vrzyj 
muje wyłącznie dla „Gazety Nar.” -jeneje pnr 
Adama, Correfour de la Croix, Rouge 2. Orentu'= 
ratę zaś p. pułkownik Raczkowski, Faatoay. ta 
sonniere 33, W WIEDNIU pp. Huaseustciu ot Vogt: 
nr. 10 Walifischgassc, A. Oppelik Stadt, Stnbenłns=śa' 
2. Rotter et Cm. I. Riemergasse 13 i Q. l. Dauhe «4 
Cm.1. Maximiliaustrasse 3. W FRANKFUKCIE. une 
Menem w Hamburgu pp. Huzseustein +t Vozl»r 


miosięczułe : IE AT „ 
Za miejacowa 7 as .«d2 adas 
Z przesyłką pocztową: 
© jw puóstwiu uustrjnokiem . 6 zir. dt. 
dv Prus i Rzeszy ziumieckiej . © 
„ Francji (A 7 złr OGŁOSZENIA przyjmują się za opłatą 6 ocztów 


vd miejsca objętości jodutgo wiersza drobnym trr- 
kiem. Listy reklamacyjne nieopieczętrowan i 
alegają fraukowaniu.  Manuskrypta drobze nie 
zwracają Bię, looz bywają niszczone. 


5 Bełgit i Szwajcarii j i A 2 

| a Włoch, Taroji i kuięt. Nudd. 

pa J „ Berkii. UW "oo 45 
Namer pciedyrszy kosztuje 10 centów. 


Rn 


Choroby “fttyesne czyny 


weneryczne, tak świe 


| BU ent. 


NĘDZY pwupiątrowa Dobra Ryków KE EJ 4 BK x_ _KR__3 
żo powstałe jako też zaniedbane Jun ai ZMIANA mieszkania. 


e Ba. ea | | ; , NAKLADEM KSIĘGARNI 
wyleczone, — wszelkie inne tympodobne | kamienica owa A = A. A: . , 


AA . . B |Plachowie, w powiecie Złoczowskin.: 
słabości, — zgubne skutki samogwał- pod m. 30 ulica Ormiańska, skladająca się| przy gościńcu i blisko kolei położone, «a K R 
wierające 800 worgów pola ornego i =004 = ` 
LJ Li 


Poszukują posady: 


Nauczycielka (rodowita Paryżan- 
ka) do języka niemieckiego i fran- 
cawkiego (l. 22) osoba wysoko wy- 
ksztalcona. Posiada piękne reko- 
sweaducje, r 

Nauczyeielka (rodowita Francuz: 
ku, 1. 43) tylko do języki francuz: 
kiugo i historji literatury. Posiada 
bardzy piękne rekomeudacie 

Nauczycielka (Nieuka, 2^ |.) mo- 
że udzielać początkowych nauk tyl- 
ku w języku niemieckim, tudzież 
giy na tortepianie. Rozumi się da- 
kłudnie na krawiecczyźnie i janych 
robotach kobiecych. Fotografia w 
biurze. 

Bona (Nienka, 72 latt}, obecnie jest 
w miejscu we Wegrzech, ninie szyć $ 
bieliznę i zajmie się przy gospo- 
darstwie. Wotogratia w biurze. 

Folwark do wydzieszawie-[ 
mia, 100 morg. ornej zemi, xUUB 
m. sunożęci 1 U m. pastwisk, 


tu n. p. osłabienie nerwowe, upływwa” 417 pokoi i 7 kuchni, just 2 owad ya Pk Mm, e n a a Gd lieka L 21 
sienia, impotenci szatki itd. Jjazdu z wolnej ręki do sprzedania.|""TE0W lisów, 5 ie ue, E E zi WIE a icka L 2i. 
leczy 'na B Taca, a A byly asystent krakowskiej kliniki ho- IBliższa wiadomość tamże. 3367 4--4|8B æ wolnej ręki do sprzeda we LWO IE ulica Hali 
al T + : . NE 

cznych doświadczeń podług najpew- po: PM A DE i 
niejszej w żadnym kierunku nieszko. j Mieszka przy uliej Halickiej g 
dliwej metody, gruntownie i pod naj- ar. 40 na IL piątrze, 
ściślejszą dyskrecją, specjalista chorób j Prdynnje.od godz. © do 4. 


"755 6--- 6 


wyszły: 
Przewodnik po Lwowie (ż planem teatru) 80 et. | 
Przewodnik po Lwowie z planem miasta i teatru | ¿l "e. 
Plan miasta Lwowa. Nowe wydania 1 zł. 
skorowidz dawnych i nowych nazw ulic i nuwarów lumów 
miasta Lwowa 1 zł. 

Iiunasiewicz St. Lwów w r. 1809. Opowieści dziejowe 1 «lr. 

-— Przechadzki archeologiczne po Lwowie ż zuszyty 20i 
Chodyniecki J. X. Historja m. Lwowa 60 ct. 
Ochorowicz J. Dr. O twórczości poetyckiej % ct. 
itrzuchowski B. Aleksander Groza i pisma jego 49 et 


sæ Zywe słowa Jeremiego EL | 


z dr. Klemensa Żukotyńskiego, adwokata we! 
Najn wszy Lwowie. plac Marjacki 1. 9. EE 


nia- Bliż:zą informację udziela riata | 


list dziękczynny. dlecz się Nzanywnej P. T. Publi- 


jezności komisowy bandel 


syfilityczuych i skórnych, praktyczny, Do c. k. fabryki nadwornej prepara- 


ERRÓCEWA NEWW KURKA] - D E r z . : i 
lekarz medycyny, chirurgii i akuszerji! tów słodowych, p. Jana Hof. «la Towarów mięszanych i 


m tę e, „Kkadldy i nejdotkiiw u ay . . u F s: f 
Jan iurpiel, Ból zębów Siea iare ya. Atsteji, we Wiedniu. Graben Brän- Jana Górskiego 
z z miast sławny paryski: 7 r g ly 4 
przy ulicy Sobieskiego nr. 12 w domu, LITON“ "awe w tyeh wypadkach. gdy n nerstrasse Nr. 8. 
p. Bałutowskiego we Lwowie, ordynujejgy żaden inny uie skutkuje irudek Vielmożny Panie! 
od 9. do 12. przed. i od 2. do T na kre R E i „obw I Pi R. Mi. Upraszam uprzejmie u ponowna przy-| W tor 
9, ? „ed. I 5. Ik? Ntryju w aptece Z. Urugowskiego | „ij, ci A- i : il 
p 016 TT l g e” jsylke pańskiego piwa zdrowia z Pasy skorzane, parciunne (szpagatowe) il 


ekstraktu ułodowego "5 flaszek yutaperkowe do maszyn i młoócarń ja-| 


we Lwowie. pine Marjacki 1. 9, 


1863 — 1877. 
Zbiór mów, improwizacji i tp Kornelun Ujejskiego. 
Cena ! zł. 80 ct. 


połudnm.  Zamiejstowym, którym na 


przeprowadzeniu kuracji w ścisłej dy KYOSKIE À kote? wszelkie rekwizyta do uly- 
jskrecji (w małych miastach i wsiach ków słodowych. które przy leczenin nów parowych, tartakow, gorzeli i 


A ga 1 a = " . ZAJE Tr 3 "rs . 
prawie niemożebnej) zależyć powinno,| Żródio Victoria, jwielu ludzi okazały się już nader skn browarów. 


iwraz n S Wo M woreczkami cukier- 


Pamiątka wystawy Iwowskicj 


Folwark o 30 morgach wrieg 7 5 i z aż Jtecznemi. Froszę zamówienia wysłać 4 a j DA } at i 
7 tułynel w ŻE PL powie: jg udziela rady listownie i wyseła lekar- jest najoblitsze w kwas weglowy, ilga zaliczeniem kolejowe ua dworzec Wyroby krajowe welniane. | Zbiór tanców = plee grywaiżnych. 
cie, jest pod ardzo Lorzystuewi Sligtwa w ten sposób, iż sihzech Sami utego uajstrosowniejsze du wysylek, | Wiener: Neustadt pod adresem Jati Sukna zwane bernardyńskie, wyrobu sue” JB ą 6 
warunkami do sprzedania. Mające- Vieh FEG Mea A ) da nżytku kuacyjyegu w domu, z po-|Wloiss, kupiec w Aspauy. Potwierdza. | Lennik awa ` E Geistlenner B. „Mobiles Galop. — „Pamiatka wystawy“ 3 Mazury. 
mu cuęć kupna udzielę b zpłatnie 1-4 Kaka A 0 między wszystkich Źródeł Kmskich|jge panu powtórnie wyborna skuteczność pod Łańcutem „Sans fagon” Polka. x ng MA 
informacji. > 3760 1-1 Jednego słabego może na czas pija się z wielkim skutkicu przeciwipańskiech preparatów sodowych, i z ù-|Bun dy lo podróży, kurtki myśiiwskie: Rakowiechi B. „Babunia“ Polka franc — „Eins, zwei, drei'* Walce. 

WIELE BARDZO jest w biurzefijknracji pomieścić u siebie. 4700 14 48i Fatarsinym słabościom wszelkiego ro-,kontentowaniem to zaświsdczając, kreślęj Trio gospodarstwa wiejskiego. Wyjda wkrótce: 
zapisauych takich osób, które gg, dzaju. 35.9 8—-- IU |się z poważaniem i wyrazem wdzieczności. Łodeny styryjskie i gotowe płaszcze Rakowiecki B. „Patrząc w Twe oczy.“ Mazurka 
poszukują obowiązku jako gospo- Dr. Włodzimierz | EMSKIE PASTYLKI , Aspang, 25. czerwca 1 77. (Menżyków) z takowycb. Lipiński. Kołomyjki i Dumka 
tanie punpa Pa 5 zę pS i Š (w pudełkach oplombowanych) (35811 1—7 „R aizer Pren, |Buty sukienne do polowania i podróży. Załesiński. „Fela.“ Polka frauc. sanag, 
vficjaliatach, urżędnikach ip., którę . rzeciw cierpieniow szyji i piersi nać-i , lekarz prak. w Aspang.|$ukKna, sieraczki i inne wyroby wełniane. D. 10. października opuszczą prase: 
szukają pracy uczciwej, u które su- I i k >a PN Hon Bo now oka [(Prawdziwe Hoffa cukierki słodowe)' Koce yrifenbergskie do kuracji wodnej. | | BE . 

beah i yczaj skutkniące. [o nabycia we GSA MAJ E STA r cJ ger 7 1 
miennie polecić mogę an 1e W 1CZ ISBWIE U IS ŚP drochi daa i Wi-|są opakowane w niebieski papier, Koce na konie i bryczki w różnych ga- Obrazki geograficzne prof. F Tatomtra. 


© : i showiecxiej pod Z 23 rycinami. 3754 2—$ 
2 ; ktura Goldbauma. Do nabycia we Lwowie w apt.! tunkach z fabryki brzuchowiecxiej po y 
Birin © otworzył kaucelarję adwokacką w| König Wilhelms-Felsenquelle w Ems. y Lwowem. 


è , Jak. Beisera i Żyg Rukera, Jan Maski i czapraki to i Mie! - —— — m 
Bnczaty Tass R | An | ` praki na konio i wszelkie , e = zt X X_ 1 zz 
WYWIAÓ0WCZ6 | 0010576 NA rn - GAZA Muller cukiernia, w Krakowie u Jana' rekwizyta uprzężne i stajenne M KAI = | — - zzz 
P s ak 3752 2—3 | Główny skład Jamja, w Brodach K. Br, Witosławski, Skóry prawdziwe rosyjskie na buty itp. - Wol ALI woz > CZ WE CJ 


ar . ! ak. J SU iai j > 8%. da: - m, Kufry damskie i męzkie tutejszo-krajo- > 
J: Polińskiego, mierze rawa O ay wieje way w Kimpolurgu u G, Kosińskiego i Tu- "ygj roboty AŻ Gwarantowane i wydoskonalone 


rzańskiego, w Drohsbyczu u Kr. Kuh- 


we Lwowie ul. Karola Ludwika 1, 7. B A 3> m3 a r » 
p 3 TE ez © lindra ] | a >  |merkera i Henryka Blumenfe da, w Ja- Rozolisy, Likiery, Rum, Ni / ih L f / k R A | APY R 
S ESEJE C kadl > ł | A a cosłewiu u A, Buhuszu i Józefa "Rhoma, Wodę kolońską i onaniaa R I 1e y t 0870W li ewo wei A 
€s, krol, wył. uprz. = e w Przemyślu u M. Kozłowskiego i M z fabryki łańcuckiej. z patentowanej f 
` a >. ; . . 5 . p : Po E 7 j fabryki 
Nauke gry PSY ZA 3 = (Kruga, w Rzeszowio u J, Schaitora et, p utana oa r. 1856, poleca sig dalszym M A Lüttich 
nu fortepianie, harmonii í yY 4, (Cow, w Stryju u Daw, Nuszeublatta da wyn wzgjęim How, P [BU > Arendt w UULIC 


i organach 
udziela 8744 I 3 


Rudolf Schwarz 


Hotel Europejski nr. A0. 


d A i i O C A R IN ! st Com., w 'Taruowie u W. Móldnera, bliczności, której przez rzetelną, dobry i Wsą po miernych cenach do nabycia we I.wowieu pp. B. Stillera. F. Elrlicha. 
0 0 S W l H @ n l a ` ; w 'laruopolu u dr. A. Buchelta, apt. punktuaing usługę służyć będzie mojem naj-| Tylko za tę broń. na której wybity jest stempel Arendt, gwarantuje się za 
| Najnowszy instrument muzyczny : 3 __ _@silniejszem staraniem precyzję i donośność. 3694 4—12 


GAZOWEGO SEN a a a Y kikuigodai ~< ront Z głębokiem uszanowaniem. — zz 5 = — 
g ę Lj yprowadzić może. Sklady 3768 2-3 | JAN GÓRSKI. 


z - -|bez prowadzenia rur, bez aparatu pa: PRZE GO CEE c = 
Sprzedaż (Wszędzie bez urządzenia dające : keee a aaa UGO x CH Spo: pane m rd Dar Jego Mości Cesarza: 
dł się natycgmiast zaaplikować. Taf- 7 w quart 7 37 aiai aś FORTEPIANOW Pa dz aili K a e ae kd zy” | o” wada 
rasowego by A |;ze od rafty, wydaje większe Świa- ulv duet n B— | Ne 3. 4, 5, 4. | F | ye WS/ ctkith cAdOŚCIĄCH Dar Jej Mości Cesarzowej: 
W skarbie Tłumackim od |. paź. tło jak gaz. 3701-4 Ocarina damskie, specjalnie ad E A Ludwika Marka SIKI : Wielki garnitur ah Aih Etażerka z dwoma A nieee (z 


dziernika r. b. jest do sprzedania) Lampy. pajaki, |wymaeysa o Pnie nestrojone (pięknie 
20 jatówek, 12 bubajków i 6 krów z wol- a . F | mi Azta, P. a Pene foe oe oaj8 
R 5364 4 4 Latarnie it. p, ggg ginismia, miesu uzy dla uiado. Ą 

z . z paprawne e. k. patent. i l o ina! 
Aparaty do gotowania, SAR się FA hop jt rt 5i 
. o 


powodu obszernej intouacji. przyjęte aoslały przez 


we Lwowie przy. Tt e ; w A grubego srebra) i 
gh ulicy Teatralnej l. Utrzymani „zdro ia RÆ- sągłównemi wygranemi =€ 
St 10 w Czerniow-ij polega w przewałnej a w czy- TE AA 
„6 cach u J Zwoni-§ Szczeniu i utrzymaniu soków i krwi, JJ 


IB: . z a m s 
MP czola, orzpani |isko tei w ułatwiania dotrego «off Wiedeńskiej loterji sreber. 


Do sprzedania 


c : i i i jwyż . k. str. dwór z nie vin upo- ; c AE isk iej 7 $ i | i 1i i 
pod korzystnemi warunkami Lampy z piecem piekarskim. lisie ET, F F AGE TE. al _ pianów i pianin z |] najskuteczniejszym środkiem Czysty dochód przeznaczony na rzecz stowarzyszenia Marji. mającego 
: è golówkę lub za zaliezeniem. Zamówienia załą. PATYŻA Pleyela z Wisdnia Bósendorfera,i A na celu wykształcenie dobrych sług domowych w 6. okręgu. 

Handel towar wj Ohastein NW Co viaja ma Apesie ta Schweighofera: I rombergera i wiola innych Dra Rosa Balsam Życia. Cena losu oryginalnego tylko 50 ct. == 
A 0 A inajlepsoych fabryk, tudzież fisharmonie i P 2 i F 
galanteryjnych, norymberskich i mięsza | * y Główny ŚRR4 d de W organy amerykańskie. PORY: Pen „ŻYCIE ocpopiadź braży Sbe. "zegary, kosztowności e Wo óle 400 

nych na prowincji, w dobrej miejscowości we Wiedniu, we Wiedniu, I. Kśrntnerstrasse 48. 4 Gwarancja na lat 10. T pepeo najat peini eig Oera h wszystko ze srebra. k A 
położonej. Bliższa wiadomość w handlu Skład: I. Weihb f S| N. B. Oproce tych dosiarezamy od dzisiaj Rabat z cen fabrycznych. ten ożywia ogólną działalność trawie- Wygrane wiedeńskiej loterji sreber, sa jak sie przekonać możra 
. Sedlaka, pl. Halicki we Lwowie. G: L elnourggasse Ol. |wsnystkie ione takkwaoe oryginalne Ocarina i Stam sa Ini a fris misnowicie brak apetytu, gazów jj ; D.. ko "a OWE z BE S 
laka, Fab kaei T g włoskie instrumenta ocarin. Najtańsza wypożyczaln a o kwaśnych, wiatró iotó k wszystkie wartości pełnej i dla każdego przydatne. 3502 5—5 

8406 2— a ryka: . Lagergasse 8. w przecięciu tuzin po 5 złr. do 10 z!r. miesięcznie. tak. A ATOW.) JWYMBIOLÓW 4 Kur- + A 9 z 

p Cdbniki Per IBA franco Bap Odprzedajacym rabat mą 3705 L- ? ców żołądkowych, zaflegmieniu. he- mae Ciągnienie 24 października 7%% 

Bez bolu - q s i eT 5 3 = meroidom, przeładowania żołądka po- Zamówienia za przekazem pocztowym (z doliczeniem 12 ct. na listę 


a czasie dla swej doskonałej skutecz- KE> Lolterie= Leiłung <=; 
bez lekarstw przeszkadzających trawie - A t k J 
niu, tudzie? b horsi następnyoh i p e a W awWwOrowie 


jj a ości ogólne rozpowszechnienie zjednał. we Wiedniu, Stadt, Weihburggasse 5. ń 

i feni oo laszka (zd, pol fioo oU U. || 7 mp OE 
przerwania zatrudnienia, wylacza według 
znpełnie nowej metody, doświadczonej w 


Setki świadectw leżą do przejrze- — — — ia -=== Š — —- 
niezliczonych wypadkach Taat 
upławy moczowe, 


tak świedorpowstałe, jakotoż bardzo za- Nie ma więcej srebra. 
starzałe, naturalnie, gruntownie i szybko T Iko zł. 1.60, 2.40, 3.80, 4.20, 4.30, 6.70, Fosztuje „para piąknych Heh- 
Dr. HARTMANN y tarzy stołowych, z prawdziwego. wiecznie białym będącego sre- 
złonyk lekarskiego W ial bra alpaca, naco pisewną daje się gwarancję. 
ie Pip gezien, T Ik ct. 60, 50, zł. 1. 1.30, 1.50 kosztuje lichtarz 
o ręczny ze srebra alpaca 


T lk zł. 3.50, 4, h, 6 kosztuje 6 par nożów i widelców z trzon- 
y O kami ze srebra alpaca i z prawd. ang. klingą. 


T lko zł. 1.95, 2.25, 2.45, 3.10, 4 kosztuje 6 sztuk 
y łyżek ze srebra alpaca. 


m lko er. 70, 90, zł. 1.10, 1.50, 2 kosztnje 
y 6 łyżeezek do kawy ze srebra alpaca. 


zł. 1, 1.45, 1.30, 3.4", 4 kosztuje 
Tlyko masywna eh"chla ze srebra alpaca. 


Ji ct 6v, 80, zł. 1.10, 1.50, 1.95 kosztuje 
Tylko masywna warzecha do mleka ze Srebra alpaca. 


T ik cb. 60, 80, zł. 1 kosztuje 
YISO pieprzniczka ze srebra alpaca. 
T Ik ct. 70, £5, zł 1.40, 2 kosztuje 

y 0 solniczka ze srebra alpaca z krzyształową miseczką. 
T ll zł. 1.70, 1.85, 2 kosztaje 6 sztak 

y KO kubków na jaja ze srebra alpaea. 3020 m 
JE lko zł. 2, 3, 4, 5.20, 6.30 kosztuje 

4 enkierniczka ze srebra alpaca, masywna pięknej roboty. 

Zo te przedmioty wiecznie zostaną biała, daje sie pisemną gSarancję. 


: Adres: Metalwaarenfabrik 
BLAU & KANN, we WIEDNIU, Babenbergerstrasse Nr. 1. 


Zlecenia z prowincji rychło się załatwia za zaliczeniem. 


Uwiadomienie. 


BIURA 37442 8 


lwowskiej Jeneralnej Reprezentacji Banku 


„NLAVIA” w Pradze 


z dniem l. października, przenie- 
sione zostały z pod 1. 1. ul. Grodzi- 
ckich do domu <$" przy ulicy 


utrzymując ciągia i stałe bezpośrednie stosunki handlowe z ria. Takowe rozsyłają się na tranko- 
O jednym z najpierwszych hurtownych magazynów. Bazyla wa e listy za pobraniem pocztowem we 
KRlimuszyna w Moskwie posiada zawsze bardzo znaczne > w rzystkich kierunkach. 2529 11—12 


0006 


z «e r ! r E trawami, pewny i sprawdzony środek NLE ai ? ie zoi zasi +37 twiają sie odwrotnie. 
3 Bez gnotów 0009000 0000000000000000 | ie, wą W aol aaraa eias ciągnienia, którą się w swoim czasie przy szle) załatwiają się odwrotnie 
i bez wstrzykiwania | 


EEEE > zapasy prawdziwej lądem sprowadzanej kjach yń-kiej PT AEAT 
AN s p. : 3 25 T 
Sak HERBATY, 
w Wiednin Stadt, Habsburgers niu jak 702 


P uu moje podzięki i mego uznania 

nN, któ A lot:b hwakietdóh i radasłać za przysłany mi Dr. Rosa 

i ; SĘ 4 w oOrygmalnych oplo „bowanych pakietach za funt wagi lalsawu życia, który mnie z moich 
dawnie, lecz Stadt Seilerzass oizwwacOWy e f 4 1 » k +. który E c 
(AN takze wyrzuty akóraa) zj WINOGRONA” rossyjskiej po złr. 260, 3, 3.60, 4, 440i5 zł. Szanownej 8 Ghizoletnich cierpień znpełnie uwolnił. 


h iot ! | r NYY Gy 7 S = 3 i Od wielu lat cierpiałem na długoletnie 
ie n „daje ONE: | p” F ESU » o Pupiiepnośći polica > ci.roienie żołądka i od 5 lat okazał 
osłabienie męzkie, z FWładystaw Lachowicz. p SCO laa fA S 
boz wyrzytśnia bez wypalania romni 0000000000 00000000000000 |: 35 kwi z nia. Weel pom 
| zas s - wc: = gary a | Farska okazała się bezskuteczna. wy- 
eiulłem jak szkielet, i uie znosiłem 
u "et najlekszych potraw. Od 3 mie- 
s y używam Pańskiego Dr. Rosa 
bxiszmu życia i zostałem zupełnie zre- 
staurowany ; ból głowy, płynięcie krwi 
x nosa, znikły, apetyt i sen powró* 
ciły, a mój korpus wypełnił się. Je- 
dnew słowem, czuję się zupełnie 
zdrowym. 

Wynurzam zatem jeszcze raz moj 
wdzięczność, zalecam go wszystkim i 
uprasza o przysłanie 3 flaszek. 

Z uszanowaniem 


| Kaspar Stebernak, 


leczy syfilis i wrzody wszel- 
kiego rodzaju 24 pomocą kores- 
pondencji. Za dyskrecjł ryczy, 4 ua żą- || 
danie wysyła bezzwłocznie lekarstwa. || 
a D | 


"RE Sehottola, kr | poleca. kawal i 
Btadt, Krugerstrasse Nr. 8, we midia ÓW. Marszałkiewicza 


Skład towarów gutaperkowych we Lwowie ul. Krakowska I. 6. 


m 7 . .. 
Płyty, wszelkie Br WR Zamówienia z prowincji uskutecz: | 
Pierścienie , (Flanschen], do zgęsz- |ninją się jak najstaranniej. 3697 1—? 


SENUT czania. | 
Węże A wkładkami lub bez tych dla bro 


ów i elń. Węże ogrodowe [an iel- 
skie] Węże spiralne p w foriny] E kon © HBR 
do sikawek, pomp i lokomobil. Węże ga- 


Zewo wę wszystkich wielkościach. Węże|przez If isto w dęby; 
konapiane, surowe i gumowane. PASY hrabiego Larysza "SĄ 


Wszystkie 
opakowania, 


ty ze nzi rglm a to: Płótna szmyr polskim ofiaruje usługi swoje jako jn 
towune, papie i szmyrgicl. Latarnie na I r lbd rządeca do wielkiego gospo- 


Pierwsze nagrody 
2 medale złote. 


mnm 


Pierwsze nagrody 
2 medale srebrne 


od Wys, ces, król. rządu ; wyłącz. uprzywilejo wz 
wielokrotnie wypróbowane RE i Mody e Kl 82 dow 
PRZYMYKADŁA na PRZECLIĄG POWIETRZA 
do drzwi i okien, 
erowane, w kolorze białym i dębowym, sprzedają się po najtan- $ 


| Uwieńczone nagrodami | 


i 


z bawełny, polaki 
szych cenach. 


Zaopatrzenie okna sredniej wielkości w walki koloru białego wypada najwyżej 50 ct. 
cela białego cylindra do okua ð ct. ea meter przedtem 4 ct. a łokieć. 
Cena koloru cserwono-brunatnego i dębowego cylindra do okna 6 ct. za moter, 
przedtem Ń ct. zu łokieć. 
Cena białego cylindra do drawi 71, i 13 ct. za meter, przedtem 6 i 10ct. za lok. 
Cena cylindra koloru czerwono brunatnego i dębowego do drzwi 9 i 14 ct. za 
meter, przedtem 7 i 11 ct. za łokieć. 345111 3—10 
Zaimówieniu z prowincji w wielkich i drobnych ilościach załatwiają się jak 
najszybciej. Uprasz» się podawać przy zamówieniu liczbę okien i drzwi celow R 
przeslania odpowiedniej iiości waików. Do każdej przesyłki dołącza się zawsze 
drukowana instrukcja, podlug której każdy może je sawu przy'wierdzić do drzwi 
i okien, tak, Że bynajmniej nie przeszkadzają otwieraniu lub zamykaniu takowych 
We Wiednin Kolovratring Nr 12 wc k. nadwornym s». Lidzie fabrycznym. 


dozorca fabryki. 
Wiener-Neustadt, «8. września 1873. 


Do łaskawego uwzględnienia. 
MA Ażeby wszelkich niemiłych uniknąć 
nieporozumień, upraszam P. T. panów 
odbiorców wszędzie wyraznicj 
żądać: 


Dr. Rosa Lebensbalsam 


fiowe rĘczEe i na cian Marstwa w Galicji. Oferty łaskawe pod || Tm J. POPELAR; = JĘZ apteki B. Fragnera w Pradze 
Na żądanie w ŁY ye „AMEA ha na Szląsk E Ochrona przeciw N g LARZ siwina ' E ró TORZE 
ysyław cenniki naj jẹ, J'. Gorna Sucha na Szląsku pr. Oder. l c. ki ! avkag.} . Największa ostezę gdyż przekonałew sę, że kupujący m 

obętolej. i 3523 27 — 38 REJ alu. 33:16 6 | zaziębieniom. liwerant nadworny y Š EPa w niektórych miejsca h, 2 puwodo, że 


od przeciągu powietrz: dność drzew ą 1 EA 
A L- z a, e oe > = tego wyrażnie nazwać nie utwieli, Gsto 


000000000 EO — EE N za az way CORTS A ERZOZNOZNSCZZNNKIWWA | zamiast Dru osn Lebensbalsam 


j 3 CEMBEGKT ETA A Prawdziwy 
C. k uprz. gal. akeyjny 


BANK HIPOTECZNY 


nam obok muóstwa uchorób, także środki przeciw nim. 
Twierdzenie to znajduje w Dr. Fryder. Lengiela 
wydaje we Lwowie i przez Filje w 
® o. je j > 7 > 
„Krakowie, Czerniowcach i Tarnopolu 


Dr. Rosa balsam życia 
jest do nabycia: 
w głównym składzie u fa- 
brykanta B. EFragner. apt. 
„zum schwarzen Adler" w PRADZE,Ą 
Ecke der Spornergasse N. 205—3. | 
We Lwowie u Zyg. Ruckera f 
aptekarza; w Krakowie J. Trauczyń- |] 
skiego apt.; Rymanowie W. Wojtyn- 
kiewicza apt.; Stryju Leona Gartnera apt. 
Wszystkie apteki w Austrji, $ 
jako teź różne handle maja składy 
tego Balsamn życia. 
Tamże jest do nabycia 


Pragska uniwersalna do- 


NY | uznane są jako znakomite wedle licznych obserwacyj wielu 

ją, Dordzo cenionych lekarzy w całej Europie. W ostatniin 

e) asie donosi między innemi także em. ac, 

c. k, prokurator uniwersytetu i med. Dr. 2. 
Prot. Raspi w Wiedniu 


0 Dr- Fr. Lengiela balsamie brzozowym 


hastęepnie : 

„Racyonalnie dobrane pirrwiastki tego kosmetyku 
są dla pięknej płci niezrównanej dobroci i skuteczności. 
Do szybkiego i zupełnego wygładzenia ustroju cery po 
przebytej ospie balsam ten jest jedynym.“ 


balsamie brzozowym zupełne poświadczenie. Skutki jego 
w 


7 7 | m | 
Asyonaty kasowe : 
z proe płatne w 30 dni po wypowiedzeniu 

n M 60 ., 


Po każdorazowem używaniu odpada p'awie nieznacznie łnpież ze skó ść 
" : : JA pież ze SKOry, mowa masc e 
SU 90 przezco choroby cery, jak: opalenie od słońta, piegi, węgry, plamy, wyrzuty, pewuy i wypróbowany sde do le- Teatralnej 1. M: DE (róg (r- 
a vs » e y = nienaturalna czerwoność twarzy, blizny ospowe, liszaje, chorobliwe wyglada- czenia wszystkich zapaleń, ran i pu k = 
À Jia - 


jąca cera itp. powoli zupełnie ustępują, Z wszelkiem bezpieczeństwem może 

być balsam brzozowy przez każdego nżytym. 3452 7- 12 
Cena słoika wraz z opisem nżycia zł. 1-50. 

Skłądy: we Lwawie w apt. p. Zygm. Ruckera, pod „srebrnyja ort 


4. 


chlin, po 25 i 35 c. w. a. 


BALSAM SŁUCHU. 
wypróbowany przez wielu lekarzy jako $i 
nitjpewniejszy środek do leczenia tę- 
bózo'słnehi f nowrócenia straconego 
słuchu. blaazna ! zł wa. 


Lwów 28. sierpnia 1877. | 
Dyrekcja. 


miańskiej) naprzeciw domu Narodnego, 
gdzie dawniej była Technika 1. piątro. 


p- r 


em "1 


(Przedruk niebedzie opłreonym | = 


3631 2—9 


Od administracji. 
Prenumerata wynosi na prowincji z prze” | 
sełką pocztowa I 


kwartalnie [po koniec grudnia] 6 zł. | 


miesięcznie . : "NE 
we Lwowie: 
kwartalnie 4 „ 50 ct. 
miesięcznie t 1 „aBÓR, 
Administracja uprasza pp. abor 


wczesne nadesłanie prenumeraty, gdyż nie 
odpowiada za zwłokę w przesyłce lub nie- 
dójście początkowych numerów. 


Lwów d. 6. października. 


Zwrócono uwagę naszą na fejleton Czasu 
piątkowego o wystawie lwowskiej, a mianowicie 
na zdumienie autora fejłetonu, że coś tak udałe- 
go jak ta wystawa mogła się udać we Lwowie 
obok takiego dziennikarstwa, burzącego czy tam 
podkopującego, czy tamującego (tego numeru nie 
mamy właśnie pod ręką) wszelkie prace organi» 
czne. I wezwano nas do odparcia tak ciężkiego 
zarzutu. 

Ale cóż robić — Czas ma rację! Dzienni- 
karstwo lwowskie w samej rzeczy burzy, podko- 
puje, tamuje wszelkie prace organiczne. Tak np. 
niezawodnie przyczyniło się w części do udania 
się wystawy krajowej we Lwowie — i tym spo- 
sobem burzyło, tamowało, podkopywało ową pra- 
tę organiczuą. która się zasadzała na niedopu- 
szczaniu wystawy do skutku, na odstręczaniu 
znacznej części kraju od wzięcia w niej udziału, 
na prywatnem zresztą wymyśłaniu i wyszydzanin 
wystawy, gdy taką piękną się objawiła, jaką ją 
wszyscy widzieli, i jaką conajmniej widzieć ją 
pragnęły dzienniki lwowskie. W której stronie 
kraju odbywała się ta praca organiczna — Cza- 
sowi krakowskiemn powiadać nie potrzebujemy, 

Ale mniejsza o to! Dziennikarstwo lwow- 
skie było, jak głośno wyznajemy i winy tej z 
siebie zwalić nawet nie pozwolimy-—tym „szpe- 
totnym*, że użyjemy nowego wynalazku Czasu 
na poln pracy organicznej — tym „szpetotnym* 
krzykaczem, który dopóty wołał, krzyczał, wrze- 
Szczał, aż wreszcie podkopane zostały dwa ol- 
brzymie dzieła pracy organieznej, niedbalstwa, 
ciemnoty, nędzy i zbrodni — t. j. pijaństwo i 
lichwa. Ba nawet na wiekowe prace organiczne, 


takie n. p. jak brak oświaty — targało się 
dziennikarstwo łwowskie i na tem polu 
prawdziwie wywrotowe skutki wywołało, 


Ba, usiłowało zburzyć, a przynajmniej poruszyć 
taką ogromną, historyczną pracę organiczną, jak 
systematyczne organizowanie gnuśności, braku 
patrjotyzmu i odwagi w delegacji polskiej! W 
sejmie doprowadziło do owej rezolucji, która 
miała zburzyć pracę organiczną około utrzyma- 
nia kraju w niemowlęctwie, ciemnocie i nędzy— 
a nawet zdołało przeprzeć, iż jaki taki projekt 
adresu przyszedł do skutku  na-ostatniej* sesji 
sejmowej, 

Na wołowej skórze, nawet na kilku arku- 
szach Czasu nie spisałby, ile to dzieł lub za- 
miarów podobnego rodzaju pracy organicznej, 
dziennikarstwo lwowskie zburzyło, podkopało, | 
tamowało. Dziennikarstwo lwowskie ogółem 
siliło się na zburzenie wszelkiej pracy organi-| 
cznej, prócz tej, którą nam w Ojczyźnie i w o0- 
bowiązkach dla Ojczyzny przekazał Bóg i prze- 
kazała krew przodków. -Wa tym obrębie owszem, 
z poświęceniem wolności osobistej i kieszeni swo- 
jej bardzo ubożuchnej, wszystko czyniło, czynić 
usiłowało lub przynajmniej pragnęło. A bywały 
«hwile, kiedy i Czas w tem pomagał dziennikar- 
stwu lwowskiema. Czemuż tylko bywały, i to 
tak dawno temu bywały! 


| 
| 


skiemu; druga zaś, całkiem nowa, że arystokra- 
cja polska dała połowę sumy, na zakupienie 
broni potrzebnej. Arystokracjo polska!... za jak 
to skorą uważają ciebie do spełniania czynów 
tego rodzaju, przeciw Moskwie i przeciw sferom | 
wiedeńskim wymierzonych! A tyś taka niewinna! 
Co dalej wyniknie z tej sprawy — niepodo-/; 
bna przewidzieć. 
ciągle, i to ludzi majętnych i niemłodych. Jesz , 


c. k. arsenale broń, nibyto dla Czarnogórców, a'czy z rozkładu kontyngentu nie wypadnie pro-ICzerkawski Julian, Dworski, Go-[w nezucłach Filantropicznych. Lady Stratfort, 
potem zdradził sprawę ambasadorowi moskiew- cent podatkowy zbyt wysoki, niesłuszny, krzyw-jląb, Grocholski, Hailer, Jasiński,|znana ze swej dobroczynności w roku zeszłym 


dzący interesa prywatne, który obciąży zanadtojKa bat, Kamiński, Kozłowski, Krze-|dla Bułgarów, zalożyła szpital o 100 łóżkach 


dochody z gruntów i domów, ulegających już i 
tak podatkowi zbyt wielkiemu, daleko większe- 
mn, niż w innych państwach Europy. 

Posłowie Sness, Krzeczunowiczi 
Schaup przedstawiali wymownie, że tylko 
przy oznaczonej 


ciwnym zaś razie będzie on od razu zwichnięty 


leczunowicz, Łepkowski, 
epe ticia, Rydzowski, Rylski, 
razem 21; zaś reszta 22 nie była w Izbie!!! 
| Nie było w Izbie także hr. Mieroszew- 


skiego i Kallira. Poseł Landau gło- 


Na Siedmiogrodzie aresztnją ten nowy podatek wżyć się i rozwijać; w prze-|czeniu stopy podatkowej. 


Przeciw głosowali także posłowie klubu ru- 


Mendels-|dla rannych Żołnierzy tureckich, którym sama 


kieruje na czele 4 lekarzy, należących do płci 
pięknej. Panie te mają przymioty wytrawnych 
lekarzy, delikatność nerwów jest im nieznana, 
urzynają bowiem ręce i nogi bez żadnego wzru- 


niskiej stopie podatkowej może !sował za, Hónigsmann i Mises przeciw ozna-| szenia, bez zmarszczenia brwi. 


Ponieważ rozpisałem się tyle o filantropii 


Anglików, obowiązkiem więc jest moim jako ko- 


cze nawet paki z bronią przytrzymują — a nie zeznaniami i oszacowaniami nierzetelnemi, a błąd |skiego: Halka. Janowski, Juzyczyń-jresponienta p'sma polskiego, wspomnieć także 


schwytana, której wa być zapas spory, i to ka- 
rabinów angielskich najnowszej konstrukcji o, 


że prowadzi wojnę z Turcją? Co pocznie rząd, 


1entów o | mogą się dowiedzieć, gdzie ukrytą jest broń nie- ten nie naprawi się przez długie luta, chociażbyjski, Kowalski, Krasicki, 


później oznaczano stopę podatkową niską. 


Krzyżano- 


wski, Naumowicz. Pawlików, Pie- 


lo filantropii Polaków. 
Zakład misjouarski księży po'skich w Adrjz 


Poseł Suess przytoczył przykład Anglii truszewicz, Szwedzieki, Zakliński.| nopolu pielęgnuje we własnym domu i własny 
dwóch lnfach. Co też rząd wiedeński zrobi z gdzie z końcem wieku przeszłego wprowadzono | Przyzwyczajeni jesteśmy widzieć tych posłów j kosztem 25 Żołnierzy: liczba ta jest skromn 
faktem, że c. k. arsenał sprzedał broń dla — podatek podobny, lecz w początkach z powodu;(prócz czasem Zaklńskiego), głosujących przeciw | lecz jeżeli weźmiemy na uwagę szczupłość zas 
Czarnogóry, o której przecie wiedział zapewne, |wojen oznaczono wysoką stopę podatkową. Po-|posłom klubu polskiego. 


datek ten przynosił stosunkowo mało, i tak był 


Nie znamy innych przyczyn do takiego gło- 


bów materjalnych tego zakładn, to przyjdziemy o 


porównania, że uczynek = chrześciański księży 


austro-węgierski z bronią. dla Rumunii wysłaną? , znienawidzony, że około r. 1820 został zniesiony, |sowania w tym przypadkn. Poseł Kowalski prze- | polskich wyrówna Anglikom i Angielkom, którzy 


Broń moskiewską przeprowadzać pozwala, jak- 
żeż konfiskować rumuńską? Wszak Rumunia 
tak samo jak Moskwa i Czarnogóra prowadzi 
wojnę z Turcją ! 


a nawet w skutek uchwały parlamentu zniszczo- 
no wszelkie akta, odnoszące się do tego podat- 
ku, aby z nich żadnego śladu nie pozostało. Po 
wielu latach wprowadzono w Auglii ten podatek 


Co się tyczy wykrycia wyprawy, F'esti której powtórnie z małą stopą podatkową, i przynosił 


Napło, tak statecznie a za nim Nowa Presse|0u skarbowi bez porównania więcej, 


niż przed- 


przypisuje jakiemuś Polakowi, musimy dodać, żejtem przy stopie podatkowej wielkiej. 


tenże sam Pesti Naplo równocześnie donosi, iż 


Zasady kontyngentowania przed szacowa- 


„cały ruch w drugim tygodniu września się po- niem bronili najsilniej radca ministerstwa skar- 
czął i nie szczególnie był zachowany w tajemni-|bu, Chertek, i minister skarbu. Zdaje się, że im 
cy.* A Polit. Corresp. zapewnia w hście z Buka- |idzie głównie o skutek pierwszy. chwilowy, mia- 
resztu, że w głównej kwaterze „już od pewne- |nowicie, ażeby skarb państwa nie miał straty z 
go czasu“ wiedziano o gotującej się wyprawie |reform projektowanych, lecz aby miał ztąd nad- 


węgierskiej. 


wyżkę; inaczej bowiem projekta doprowadziłyby 


Wiadomość o starciu się wojska z ludnością |do zupełnego fasco. 


szeklerską nie ma podstawy. 


Minister skarbu sprzeciwiał się oznaczeniu 


O wczorajszem posiedzeniu węgierskiej Izbyjstopy podatkowej w ustawie, apelował wyraźnie 


posłów, które było dla sprawy Helfiego przezna- |do posłów, 


żeby mu wierzyli, żeby nie zważali 


czone, nie otrzymaliśmy żadnej jeszcze wiado-|na to, że w urzędowym projekcie do ustawy Rie 
mości. Wszystkie dzienniki węgierskie bez różni- | Żądano oznaczenia kontyngentu (ogólnej sumy po- 
cy barwy z całą namiętnością uderzają na poli-|datkowej) przed oszacowaniem dochodu; bo on 
cję, która poważa się naruszać pokój domowyjprzyszedł teraz do przekonania innego, do prze- 


obywateli. 


Reforma podatkowa. 


Po długich rozprawach uchwaliła Izba niź. 
sza na posiedzeniu z 3. b. m. paragraf 7. usta- 
wy 0 podatku osobisto-dochodowym; uchwaliła, 
że w ustawie nie oznaczy się stopy podatkowej 
(procentu podatkowego od dochodu), lecz ma być 
nchwalona ogólna suma tego podatku (kontyn- 
gent) i to przed oszacowaniem dochodu. 

Przeciwnicy tej uchwały, między którymi 
byli Kopp, Krzeczunowicz, Neuwirth, 
Skene, Süss, Schaup, przedstawiali, że 
kontyngensu nie można oznaczać przed oszaco- 
waniem dochodu, zwłaszcza teraz, gdy nikt nie 
jest w stanie przewidzieć wynikłości szacowania 
i jaka wypadnie stopa podatkowa z rozkładu te 
go kontyngentu na poszczególnych podatkują- 
cych. Ci posłowie Żądali oznaczenia stopy po- 
datkowej, przynajmniej na pierwsze lata nizkiej, 
n. p. takiejjak w państwie prnskiem; bo tyiko 
tym sposobem można zmniejszyć liczbę zeznań 


3 


ń 
nierzetelnych. Gdy się oznaczy kontyngent bez 


„stopy podatkowej, żaden zeznający swoje docho-| pnie 


dy nie będzie wiedział czy przyjdzie mu płacić 
2, 5, 10 albo i więcej procentów od" dochodu, 
każdy będzie mieć na myśli, że wielu ze- 
znawać będzie nierzetelnie, a jeżeli on zezna 
rzetelnie, wtedy przy rozkładzie kontyngentu za- 
płaci więcej, a zapłaci za nierzetelnych. Kon- 
tyngent bez stopy podatkowej jest niejako przy- 
musem do zeznań nierzetelnych. Nawet komisje 
będą szacować dochody podatkujących ostrzej i 
stosowniej, jeżeli im będzie wiadoma kwota po- 
datkowa, którą ma zapłacić opodatkowany. jeżeli 
będą mogły osądzić, że opodatkowany taką kwo- 
tę bez zbytniego obciążenia może zapłacić. 
Rzecznicy kontyngentu, głównie Plener i 
Auspitz, chcieli głównie zabezpieczyć skarb 
państwa, ażeby dostał sumę potrzebną, i ażeby 
tę sumę nuchwalała Rada państwa, która tym 


konania, że takie oznaczenie kontyngentu jest 
koniecznem, że bez takiego oznaczenia ustawa 


będzie dzieckiem poronionem (todtge- 
bornes Kind). 

Na to odrzekł pp Krzeczunowiez, że 
minister wniósł w r. 1874 projekty do reformy 
podatkowej, a cofnął je w jesieni 1876 r. w sku 
tek zmienionego przekonania, że w r. 1876 po- 
dał znowu projekt, a w skutek zmienionego od- 
tąd przekonania popiera zmianę w nim zasa- 
dniczą, a nawet mówi, że ta zmiana jest ko- 
nieczną. Takie zmiany w zdaniach są zadziwia- 
jące. W innych państwach, mianowicie w Anglii 
i Prusach, są podobne ustawy, które oznaczają 
właśnie stopę podatkową, i te ustawy nie 
są dzieckiem poronionem, bo żyją długie lata. 
Jeżeli jaż mamy mieć podatek osobisto-dochodo- 
wy, to idźmyż przynajmniej drogą utartą, gdzie- 
indziej z dobrym skntkiem wypróbowaną. Nie 
wdawajmy się w eksperymenta nowe, doradzane 
od ministerstwa skarbu, które w eksperymentach 
nie jest szczęśliwem. Takie eksperymenta w u- 
stawie obecnej mogą właśnie doprowadzić do te- 
go, że ustawa będzie dzieckiem poro- 
nione m. 

Przy głosowaniu zwyciężył rząd. Ozuacze- 
stopy padatkowej w ustawie zostało 
ucone 129 głosami przeciw 101. 

Rozprawy nad 3. 7. rozpoczęły się 27. wrze- 
śnia, zabrały aż 4 posiedzeń, a ukończone zo- 
stały w środę, w tydzień po rozpoczęciu. Rezul- 
tat był kilka dni wątpliwy. Dziwiono się, że z 
większości, zwykle do zamykania dyskusji po- 
chopnej, nikt pierwej nie żądał zamknięcia dy- 
skusji. Może stronnictwo rząduwe potrzebowało 
czasu do zwołania posłów swoich i do skłania- 
nia wątpliwych. Przociw ministrowi skarbu, mia- 
uowicie za oznaczeniem stopy podatkowej, gło- 
sowali nawet pp. Brestl, Herbst, Giskra, 
lecz żaden z nich nie zabierał głosu w vozpra- 
wie. Czy to przez wzgląd dla rządu? Gdy jeden 
z posłów naszych pytał posła z centrum, który 
w tej sprawie w komisji był zdania innego, jak 
się zachowa przy głosowaniu, otrzymał odpo- 


odrz 


Dzienniki berlińskie, we Wiedniu Frmdblażt | Sposobem zatrzyma w ręku swoim sądzenie o|wiedź na serjo: „Sie wissen ja. ich stimme nicht 


a w Peszcie Festi Naplo usiłują koniecznie zrzu- 
cić winę awantury szeklerskiej na Polaków. 
Pierwsze zaręczają, że nawet mie potrzeba niko- 


wysokości tej sumy. 
Ci panowie chcieli zapomnieć o tem, że Ra- 
da państwa zachowa jeszcze więcej praw w swo- 


aus Uiberzeugung, sondern aus Gefilligkeit.* 
Tak bywa zdobywaną większość. A i tym 
razem przyczynili się do jej zdobycia posłowie z 


mu dowodzić, iż Polacy do niej należeli. Fremd-|im rękn, jeżeli oznaczać będzie stopę podatkową, | krajo naszego, jak to widzimy z podanego w 
blatowi chodzi o wmówienie w publiczność, że|bo wtedy będzie sądzić o tej stopie i o sumie | sprawozdaniach głosowania imiennego. 


Klapka nie Rumunię, ale Polskę miał na oku. 


podatku, jaka z niej wynikać będzie; uchwala- 


Za oznaczeniem stopy podatkowej głosowali 


Pesti Naplo pragnie widocznie oczyścić Węgrów |jąc zaś kontyngent teraz przed szacowaniem, |z koła polskiego posłowie: Bartoszewski, 


ze stanowiska konserwatywnego. Od niego wy- 
szła wiadomość, pierwsza, że to Polak zakupił w 


wypuszcza z ręki sądzenie 0 wysokości stopy po- 
datkowej, a czyni to w tej chwili. gdy nie wie, 


500 złr., Tarnów za 50 złr., Rzeszów za 20 złr.,| znany. 


Przemyśl za 1500 złr., Tarnopol za 1000 złr., 
Stanisławów za 4000 złr., Kołomyja za 1000 złr., 
piętnaście miast mniejszych w Galicji za 200v 
złr, Bukowina zaś za 3000 złr. 
Jest to już dziś znaczna produkcja, której 
sprzyja wielce w naszym krajn doskonały mate- 
,rjał drzewny. Druty czyli pręciki do zapałek i 
| łupki sprowadza fabryka ze Smorza, deszczułki 
lze Skolego. Inne zaś materjały sprowadza z na- 
— j stepuących miejsc: siarkę i kwiat siarczany ze 
Szwoszowie; siarczan żelaza, wosk ziemny, stea- 
XXI. rynę, węgle, spirytus, szellak żywicę, karuk i 
Fabrykacja zapałek w Galicji zrobiła zna- | krochmal kupuje we Lwowie; fosfor sprowadza z 
czne postępy w ostatnich czasach, dzięki stara- | Londynu; kwas saletrzany i siarczany, antimon 
niom kilku przedsiębiorców zwłaszcza też pana 


siarkowy, umbrę i papiery kolorowe z Pragi; 
Franciszka Dydackiego, który w roku 1874 


Listy do przyjaciela 
o wystawie lwowskiej. 


przez 


agatona Gillera. 


cali chlor, aneliny i inne farby z Wiednia, gu- 
wszedł w współkę z „Towarzystwem przemy- 


słowem lwowskiem*. We Lwowie pierwszym fa- 
brykantem zapałek był Hlawaczek. Wyrabiał 
zapałki « siarką i powodziło się mu nieżle w 
pierwszych latach. Później jednak, w skutek we- 
znanych mi okoliczności podupadł i w zupełnem 
ubóstwie zakończył życie w szpitalu powszech- 
nym. Pierwszą fabrykę na większą skalę zało- 
żył we Lwowie Fryderyk Faust wr. 1845, Póź- 
niej fabrykowali zapałki Schreiner, Thom, na- 
stępnie Theimer, fabryki ich jednak nie mogły 
się utrzymać. Dopiero fabryka Dydaekiego zało: 
żona w r. 1862 znalazła stałe powodzenie. 
Umiejętne kierownictwo,  zastosowywanie 
wszelkich ulepszeń, zaprowadzonych za granicą 
a wreszcie i wytrwałość właściciela, sprawiły, 
iż fabryka lubo zwolna przecież ciągle udosko- 
nalała się i rozwijała, Dzisiaj jest to niewątpli- 
wie u nas największa fabryka zapalek a wyro- 
by jej znakomitą dobrocią nie ustępują bynaj 
mniej wiedeńskim, owszem przewyższają w war- 
tości zapałki Połlaka rozszerzone po całej Euro- 
pie. Od francuskich zapałek lwowskie są o wie- 
łe lepsze a z sztokholmskimi rywalizację wytrzy- 
mać mogą, tem bardzioj, że tak zwane Szwedz- 
kie zapałki bez fosforu białego fabryka Dydac- 
kiego wyrabia także i to w dobrym gatunku, 
Spółka w jaką wszedł pan Dydacki tylko do u- 
lepszenia i rozszerzenia produktu przyczynić się 
może, w Towarzystwie bowiem przemysłowem 
jest wielu ludzi światłych, śledzących postęp na- 
uki i praktycznych, którzy potrafią wyrób swej 
fabryki coraz to doskonalszym uczynić i zastą- 
pić nim w handłu wzięte dzisiaj zapałki nie- 
mieckich fabryk. Już dzisiaj fabryka Dydackiego 
wysyła za granicę za 20.00u reńskich zapałek. 
yrób jej raczny reprezentuje sumę 50.000 złr. 
Lwów sam kupuje za 10000 złe, Kraków za 


mę arabską z Triestu a tekturę z Wadowic. 
Wystawa zapałek fabryki Dydackiego jest 
pięknie i umiejętnie urządzona. Oprócz zapałek 
w paczkach i pudełkach, zrobiono z imitowa- 
nych niepalnych zapałek obraz ładny, przedsta- 
wiający widok górskiej okolicy z kaskadą i dom- 


Baum, Chrzanowski, Cieęńciała, 
Czajkowski, Czerkawski Kuzebiusz 


J. F. Kamerera, który umarł w domu obłąka- 
nych, Anglicy znowuż utrzymują, iż wynalazcą 
zapałek był J. Walker. Wobec, tych sporów i 
braku autentycznych wiadomości, pytanie, kto 
był rzeczywistym wynalazcą, pozostanie na za- 
wsze bez pewnej odpowiedzi. Wynalazca zapałek 
fostorowych, jakich dzisiaj używamy, jest prze- 
cież wiadomy. Życiorys jego pisma węgierskie i 
słowackie wielokrotnie podały. Był nim Józef 
Zarzecki, Polak, rodem z Warszawy, który je- 
szcze przed r. 1832, to jest epoką pojawienia się 
zapałek w Austrji, takowe wyrabiał, a który 
następnie posiadał w Peszcie największą fabry- 
kę zapałek jaka istnieje w Europie, dzisiaj wła- 
snością syna, będącą. Zarzecki był człowiekiem wiel- 
kodusznym, za dobrodziejstwa, jakie biednym 
Słowakom wyrządził i za obronę ich języka, pa- 
mięć jego na Słowaczyznie jest powszechnie 
czczoną, i pomiędzy mecenasów narodowości sło- 
wackiej zaliczoną. Zarzecki na fabryce zapałek 
dorobił się milionowego majątku. 

Do działu kosmetycznego i farmaceutyczue- 
zaliczyć należy 


Niemcy przecież za wynalazcę uważają chetnienia w 


mawiał wprawdzie po p. Krzeczunowiezu, lecz 
zaraz z początku pomylił się, bo mniemał, że 
dyskusja toczy się nad $$. Di 7 razem i za- 


| rzucał p. Krzeczunowiezowi, że cofuał swój wnio- | 


sek, który odnosi się do $. 5. Tymczasem dy- 
skusja toczyła się tylko nad $. 4, zaś rozprawy 
nad $. 5 odroczone zostały w skutek uchwały 
Izby na później. Nie można przeto dziwić się, 
że w Izbie prawie nikt nie słuchał mowy p. 
Kowalskiego. 

W końcu musimy podać do wiadomości czy- 
telników naszych fakt szczególniejszy. 

Poseł Krzeczunowicz otrzymał adres 
dziękczynny, okryty 200 podpisami z gwin 
Kremsi Stein (w Dolnej Austrji)  Podpi- 
sani na tym adresie wyrażają najwyższą 
wdzięczność za to, że miał odwagę żą- 
dać podwyższenia podatku od piwa w miejsce 
projektowanej reformy podatkowej, że się oświad- 
czył przeciw podatkowi osobisto-dochodowemu, 
za którym niestety jest ich własny poseł, Za- 
dnego z podpisanych na adresie nie zua pan 
Krzeczunowicza, lecz od iunych posłów uiemiec- 
kich dowiedział się, że między podpisanymi jest 
burmstrz miasta Krems, ludzie z inteligencji, 
mieszczanie i włościanie. 


z. òo 


Korespondencje „Gaz. Nar. 


Z Tracji d. 26. września. 
Przez 86 dni prawie niebyło żadnych wiado- 


umysłów było wielkie i jak zwykle w takich ra- 
zach wyrodziło dużo pogłosek, jedne od drugich 
jak najniedorzeczniejszych, które dzisiaj w sku- 
tek przemówienia organów rządowych przeszły 
już w zapomnienie. 

Krótkie rządy nowego a energicznego gu- 
bernatora  wilajetu adryano polskiego Achmet 
Wefik baszy wydają jnż błogie owoce, — pomi- 
jając jego Sprężystą czynność w różnych gałę- 
ziach administracji, zaznaczam tylko przywróce- 
nie bezpieczeństwa publicznego na prowincji, 
które wiele zostawiało do życzenia, z powodu że 
cała policja konna i piesza wysłaną była na 
teatr wojny, a Czerkiesi z armit Sulejnana ba- 
szy, mając zaszczupłe pole w wąwozach Szybki 
dla swego rzemiosła, opuszezali obóz w znacz- 
nej liczbie, rozsypywali się po całej okolicy i 
dokonywali rabunków na wielką. skalę, napada- 
jąc na wsie chrześciańskie i tureckie, na po- 
uróżnych bez względu czy oni byli Europejczycy 
czy Turcy urzędnicy. 

Ekskursje Anglików w celach dobroczynnnych, 
po okolicach dotkniętych wojną lub zamieszka- 
łych przez jej ofiary -- nieustają, można by 
przypuszczać, że chcą oni przez filantropję od- 
zyskać to co stracili przez politykę. Po panu 
Long, znanym z odbudowania Bułgarom wsi po- 
palonych podczas zeszłorocznego powstania w 0- 
kolicach Filipopola i Tatar-Bazarczyka - — objeż- 
dżał od Rodosto uad morzem Marmora aż do 
Szybki kouzul angielski z Konstantynopol pan 
Fawcet, rozdając zasiiki pienięże wdowom i sie 
rotom. Oprócz dobroczynności tych panów 
istnieje jeszcze w Adrjanopolu stały komitet 
złożony z Anglików do wspierania tego rodzaju 
nieszczęśliwych, których liczba podług urzędo- 
wych obliczeń wynosi: kobiet od 20 do 30 lat 
4000, dziewcząt od 14 do 20 lat 2000, dzieci 
2000. Razem 5000 osób obu religji chrześciań- 
skiej i muzułmańskiej. 

Damy angielskie nie ustępują mężczyznom 


ina. Są tu wina uszlachetn'one za 


mości od Osmana baszy, zaniepokojenie więc 


w, 


mają za sobą całą Auglję. 


Na zamknięcie wystawy. 


Wystawa nasza dobiega już ostatnich 
chwil swojego istnienia, Inne wystawy, któ- 
re pod względem kosztowności, a więc i 
wspaniałości przewyższały bez porównania 
naszą skromną wystawę, na jaką nasz ubo- 
gi kraj mógł się zdobyć, zwykle pozosta- 
wiały po sobie bardzo znaczne niedobory 
pieniężne, jak niemniej innego rodzaju roz- 
czarowania. Przypominały one fajerwerki, 
które wystrzeliwszy pękami brylautowych 
świateł — gdy zgasuą, pozostawiają po so- 
bie dym duszący. 

Z zadowoleniem możemy sobie powie- 
dzieć, że podobne przyrównanie nie może 
stosować się do tegorocznej wystawy lwow- 
skiej. Jak cel jej urządzenia był realny, tak 
też i urządzenie samo było praktycznie ob- 
myślane. Celem jej było bowiem, przedsta- 
wić rzeczywisty obraz obecnego stanu rol- 
niczej i przemysłowej produkcji kraju, więc 
też tak ściśle starano się zastosować jej u- 
rządzenie do zasobów materjalnych kraju, że 
rachunki pieniężne naszej wystawy wręcz 
przeciwny wykazują rezultat, niż to miało 
miejsce przy innych wystawach, mianowicie 
wykazują one równie znaczne zwyżki do- 
chodów i oszczędności, jak tamte, wykazy- 
wały nad wszelkie spodziewanie wielkie de- 
ficyta. Dość powiedzieć, że gdy np. dochód 
ze sprzedaży biletów wejścia preliminowano 
na cały czas trwania wystawy jak wiadomo 
tylko na 5000 złr., to wyniósł on z dniem 
4. bm., dokąd liczył się na rzecz funduszu 
wystawowego, ogółem 26.447 złr. w. a. 
drugiej subwencji sejmowej komitet nawet 
nie podnosił z kasy Wydziału krajowego; 
subwencje, które udzielone zostały warunko- 
wo, z zastrzeżeniem zwrotu gdyby było z 
czego, zostanę zwrócone, 

Taki jest wynik wystawy pod wzglę- 
dem pieniężnym. (ważaliśmy za potrzebne 
nadmienić o tem, gdyż podobne szczegóły 
najwymowniej charakteryzują sposób _ postę- 
powania komitetu w urządzeniu i admini- 
stracji wystawy, 

Jeżeli jednak przy tej oszczędności wy» 
stawa nasza przedstawiała się pięknie, i pod 
wielu względami imponująco, zawdzięczać to 
należy tylko ofiarnej zapobiegliwości tych 
wszystkich, którzy przyjęli na siebie olbrzy- 
mi trud i odpowiedzialność za zrealizowanie 
myśli urządzenia w tym roku we Lwowie 
krajowej wystawy roluiczej i przemysłowej. 
Pamiętamy to dobrze, z jaką niewiarą w mo- 
żność udania się ich przedsięwzięcia, a z 
nioktórych stron nawet wręcz nieprzyjaźnem 
dla wystawy usposobieniem musieli oni wał- 
czyć, zanim udało się im zdobyć powszechne 
zaufanie dla bronionej przez siebie sprawy. 


Fabryka parowa olejów i esencji eterycz- 


pomocą fosforanu i fosforanu winianu glinowego, nych Romana Pongratza w Biale dobrze się za- 
są wina czyszczone karukiem, białkiem, klejem i leciła delikatnemi i wonnemi wyrobami, Jest tu 
koalinem. Wiadomość tych sposobów dla kup- olejek anyżowy, koryandrowy, kminkowy, tata- 
eów win i właścicieli piwnic winnych jest cie- rakowy, koperkowy; olejek na likier kontuszów- 
kawą i pożyteczną być może. kę, olejek na likier Roztopczyn; essencja trze- 

Pan Fryderyk Schubuth wystawił kolekcją Śniowa, esencja z eterem ananasowym i esencja 
świece kościelnych woskowych, ozdobionych wy- na karpatówkę. Pan C. C(iepanowski) *z Żółkwi 
ciskanemi z wosku kolorowego kwiatami; świece wystawił „tanninę* jako materjał surowy do 
salonowe, sztoczki i różne świeczki. Wyrób tych przeistoczania tkanin i wyrobów powrożniczych 
świec jest bardzo piękny, lepszych nikt u nas na surogaty ze skóry. Jakiś znowuż wystawca, 
nie produkuje. Na ołtarzu, zdają się być gir- który nazwiska swojego nie podał, wystawił 
landami gorejącemi. Ładną jest także statua! „moleinę* to jest tłuszcz roślinny do skór, któ- 
Matki Baskiej. Oprócz tego jest tu wosk biały |ry je zmiękcza i usposabia do wszelkich wyro- 
i żółty do woskowania posadzek, wyborna kan-|bów. Pan Michał Mańka olejarz z Sambora za 
czukowa masa do zapuszczania podłóg i pocho- | pośrednictwem Towarzystwa przemysłowego i 
dnie używane do robót nocnych. Fabryka świec | Zaliczkowego samborskiego przysłał cztery bu- 
woskowych i blichowania wosku Schubuthba za- |tle oleju lnianego i konopnego który odznacza Się 


kiem szwajcarskim, — na górze orzeł biały. Najgo, o którym wczoraj pisałem, al 
bokach obrazu czytamy takie zdanie: „łączmy | wyroby pana Józefa Trauczyńskiego, właściciela 
się pracą, groszem i sercem“. Przedstawiono |apteki pod Koroną w Krakowie, w Rynku pod l. 
także druty do zapałek, heblowanie drutów za-|22. Wystawa jego jest obfitą w dobre kosmetyki 
pałkowych i ramki do maszyny drewnianej rę-|i środki lecznicze. Perfumy, zwłaszcza też woda 
cznej z przekładami, w które dzieci nakładają | kolońska, anaterynowa do ust, pasta piękności, 
zapałki. Fabryka otrzymała medale na wysta-|pasta do zębów, krople od bolu zębów, płyn u- 
wach w Przemyślu r. 1870, w Rzeszowie 1871,|barwiający włosy, różne pomady, pudry, mnóstwo 
w Wiednin na powszechuej wystawie w r. 1873, | gatunków lekarskiego mydła, jako to: jodowego, 
i w Stanisławowie r. 1875. Fabryka mieści się|glycerynowego, siarkowego, karbolowego i smo- 
w własnym bndynku przy ulicy Zielonej a głó-|łowego; przeróżne balsamy i środki weterynar- 
wny skład zapałek posiada przy ulicy Skarb-|skie przeciw różnym słabościom zwierząt Wła- 
kowskiej pod nr. 79. dysława Ryttermana, byłego profesora weterynarii 
Fabryka zapałek Jonasza Ehrlicha we Lwo-|w szkole rolniczej w Czernichowie, zwracają u- 
wie przy ulicy Zamarstynowskiej położona przed- | wagę tych, co szczegółowo i pilnie badają wy- 
stawiła zapałki salonowe w pudełkach, patyczki|stawę. Pomiędzy wyrobami pana Trauczyńskiego 
i inne materjały, z których się wyrabiają i obraz |znajdnje się kaolin, środek przez niego wynale- 
z zapałek, który wyobraża herby miasta Lwowa |ziony, służący do klarowania win, wódek, likie- 
i Galicji. Nad nimi na kotwicy siedzi orzełjrów, soków owocowych, piwa i octu. Środek ten 
biały, a wyżej jest napis: „Przez pracę i zgodę|użyty do win takich, które się niczem sklarować 
do wolności!“ Zapałki Ehrlicha są dobre i dość|nie dały, okazał się bardzo skutecznym, jak to 
także rozszerzone, Fabryka zapałek Chaima] potwierdza dyplom zasługi, który p. Trauczyń- 
Herscha Lipszyca w Skolem, w Stryju iw Smo- ski otrzymał na wystawie przemysłowo rolniczej 
rzu ma pod ręką drzewny z Karpat materjał |w Marburgu 1876 r. | 
Wyrób jej eo do dobroci nic nie zostawia do Ży-* Pan Bogdan Hoff z Krakowa w dwóch 


łożoną została jeszcze w 1812 r., jest więc je- 
dną z najstarszych we Lwowie. W pierwszych 
latach istnienia była skromnych rozmiarów, dzi- 
siaj należy do największych tego rodzaju fabryk. 
Wirtembergia i Bawarja słyną w Europie wy- 
robami woskowemi — i Polska mogłaby nimi 
zasłynąć, woskn ma bowiem dosyć, gdyby miała 
więcej takich jak p. Schubnth fabrykantów. 

Pan Edward Friedrich mydlarz zamieszkały 
we Lwowie przy ulicy Koralnickiej 8, przedsta- 
wił ładnie z mydła wyrobioną figurę symboliczną 
niewiasty, przedstawiającą jak się zdaje Galicję 
i mydło bardzo dobre do prania w wielkich ka- 
wałach i do umywania w różnych gatunkach. 
Pan Władysław Międlicki aptekarz w Bóbrce, 
przedstawił wyborne mydła smołowe sporządzane 
z samych części żywicznych drzew krajowych, 
pomocne we wszystkich słabościach skóry. 

Pan Baranowski Teodor i Syn w Krakowie, 
ze swojej fabryki olcju nadesłał na wystawę naj- 
lepszy że wszystkich olej rzepakowy podwójnie 
czyszczony, olej luiany, pokost gotowany zwany 
angielskim, olej na maszyny i wreszcie makuchy 
rzepakowe, lniane i Iniankowe. Za te oleje przy- 
znała mu komisja znawców dyplom honorow 
Pan M. D. Brandstaeter fabrykant oleju w Tar- 
nowie przysłał wybornego oleju rzepakowego ma- 
szynowego, lnianego i pokostu trzy flaszki wraz 
z makuchami. Hrabia Bliicher von Wahlstatt Gu- 
staw z Germakówki w powiecie Borszczowskim 


czenia. Na wystawie znajdują się z tej fabryki | miejscach urządził swoją wystawę. W pirami-|ma na wystawie dobry także „olej rzepakowy, 
zapałki różnego gatunkn i obraz z nich ułożony, |dzie z butelek przedstawił szampan przez siebie|surowy, pojedyńczo rafinowany i podwójnie rafi- 


przedstawiający w wieńcu dębowym i laurowym |fabrykowany, wcale nie zły. Należałoby życzyć, 
herb Galicji. ażeby ten wyrób rozwijał się na większą skalę. 
Kończąc rzecz o zapałkach, wspomnieć tu| W innem miejscu ustawił flaszki winem napet- 


muszę o tem, że historycy tego przemysłu twier-|nione przedstawiające wynalezione przez wiegofgatunków; z cukrowarni zaś własnej przysłał 


nowany. Oprócz olejarni hr. Blücher posiada w 
z którego nade- 


Uściu biskupim młyn parowy, ! 
przednich 


gsłał okazy mąki pszennej i Żytniej, 


dzą, iż wyualazca zapałek jest z nazwiska nie-|sposoby zakonserwowania, czyszczenia i uszla-lkilna głów drbrego cukru, 


czystością. „AP z 

Balsam Vetoriniego, zawierający w sobie 
substancje żywiczne i eleje roślinne tak troskli- 
wie zalecany przez znakomitych lekarzy na re- 
umatyzm, atryzys, kurcze, osłabienie nerwów, 
szkorbut, zapalenie gardła, ból głowy, cholery i 
mnóstwo innych chorób znajduje się także na 
wystawie staraniem p. Franciszka Szeligowskie- 
go głównego ajenta sprzedaży tego uniwersalne- 
go środka. f k 

Pan Aleksander Mańkowski magister farma- 
cji w Przemyślu, nadesłał wynaleziony przez sie- 
bie syrop sosnowo balsamiczno ziołowy. Sądząc 
z listów i świadectw, ma być ten syrop skute- 
cznym środkiem na przewlekłe kaszle. 

Nie brak jest i dentysty na wystawie. W pra- 
wdzie dentysta to amerykański, z Filadelfii, któ- 
ry w przejeździe tylko bawi we Lwowie, wszak- 
że wyrób jego za krajowy może być uważany, 
bo rodem jest z Galicji. Czytając wiele i szum- 
nie obiecnjące napisy na sposób amerykański 
zredagowane, przypomniał mi się ów dentysta 
galicyjski z Ameryki, którego młody hr. Fredro 
wprowadził jako typ charakterystyczny do jednej 
z swoich komedji. Przypomnienie to nie odejmuje 


y jednak bynajmniej wartości sztucznym zębom i 


szczękom dobrze wyrobionym przez p. J. Finkel- 
steina. Pomiędzy różnemi Szczękami jest jedna 
z hippopotamu. 

Ktoś z przypatrujących się tym szczękom, 
przemówił głośno do siebie: „Dobrze że moja 
Żona nie wie o tych zębach. Jakby to strasznie 
było, gdyby mi groziła, że mnie pokąsa swojemi 
zębami hippopotamowemi !* 

Lwów 5. października, 


stosnukowo silna armia może osaczyć każdą for- 
tecę, ale do cernowania tak oszalcowanej po 
zycji jak Plewna, potrzeba armii, jakiej Moskwa, 
wzynajmniej w tej kampanii nie zdoła wystawić. 
Bez zajęcia lub co najmniej bez osaczenia Ple- 
wny, nie mogą Moskale przystąpić do ofenzywy 
na którejkolwiek stronic europejskiego teatru 
wojny, a nawet trudno, aby mogli przezimować 
w Bułganji. Pod każdym względem więc okazuje 


Dość powiedziuć, że nawet w łonie samego 
komitetu objawiło się w niektórych chwilach, 
ady wypadki polityczne przybierać poczęły 
groźne pozory, takie zwątpienie w możność 
przyprowadzenia do skutku wystawy, iż człon- 
kowie komitetu wykonawczego musieli soli: 
durnie zobowiązać się z własnej kieszeni 
pokryć możliwy niedobór wystawy. Nawet ze 
strony samychże producentów tak mało było 
ufności w powodzenie wystawy, że dopiero 
po upływie terminu zgłoszeń, przed samem 


w Plewnie, jest nieuniknioną koniecznością. | 

„Z drugiej strony nie da się zaprzeczyć, że 
ta nader korzystna pozycja Osmana art a 
Bi i AE Sa i a. _ także swoje słabe strony. Przymuszając Moskali 
otwarciem najobfic.ej zaczęły napój WAĆ 5s do koncentrowania wszystkich sił na jednym 
klaracje wystawców. Potrzeba było wytężyć punkcie, i robiąc z niego główne centrum całej 
siły bióra, jakoteż technicznego kierowni- kampanii, redukuje się prawie całą odporną po 
ctwa wystawy, ażeby przeprowadzić e eb AEO samej AE eny. Długa, e, 

e. r 9,5 y jednego punktu ograniczona wojna odporna przed- 
pulscję z taką masą spóźnionych zgłoszeń, JĄ" 59 pu 1. AE ART E: h 
obmyśleć miejsce dla objętych temi zgłosze- Stawia tę dla ajakujacago komzyść, . 2 daję Inh 

ysig JSG 4 o. +... Oanaczony przedmiot, przeciw któremu on stoso- 
niami okazów, i przeprowadzić olbrzymią KO- | 


Wiadomym jest fakt, że na czternaście Plewuą jest, że tylko o dwa dni marszu odda- 
dni przed samem otwarciem wystiwy za- leni są od mostów na Dunaju, i dlatego trudno- 
4 ! „né — i wybudowano na czas, ŚĆ wyżywienia armii, transportu amunicji 1 Sa- 
czego budować mr ‘t „. |nitarne stosunki, nie są tutaj tak dokuczliwe, 
budynek, obejmujący tysiąc kilkase metrów jakby były dalej w głębi Bulgarji. Nie można 
kwadr. przestrzeni, gdzie pomieszczoną z0- |jekceważyć także korzyści, jaka wynika z tego, 
stała cuła wystawa arcyks. Albrechta, rolni-|że stanowcza bitwa stoczoną będzie blisko ope- 
ctwo, uprawa nasion, młeczarstwo, leśnictwo, | 


racyjnej adeny Va. : E A 
ś . ior ; Stanowiska obudwu stron po ewną bar- 
sadownictwo, ogrodnictwo, Zbiorowe wysta- n I 3} 
wy lnu i chmielu, Towarzystwo wzajemnych 


dzo mało zmieniły się w ostatnich dniach. Ar- 

e yć i tylerja ciągle atakuje, i wkrótce Rumuni przy- 
ubezpieczeń, okazy ministerstwa handlu itd. 
Dzisiaj członkowie komitetu i dyrekcji 


puszczą szturm do wielkiej grzywiekiej reduty; 
wystawy z zadowoleniem mogą patrzyć na 


nie można się jednakże spodziewać, aby ogólny 
dokonane dzieło swoje. Ich trudy uwieńczo- 


szturm mógł się rozpocząż przed 8. październi- 
ne bowiem zostały pod każdym względem 


ka. Do tego dnia nadejdą gwardje i 24 dywizja, 
a rumuńska armia dojdzie do 35.000 lndzi. Je- 
pomyślnym rezultatem, przeciwnicy wystawy 
muszą milczeć zawstydzeni, i kraj oddaje 


dynym ważnym ruchem, który się rozpoczął 28. 
września, jest ekspedycja na drogę ku Sofii, po 

jej inicjatorom jednomyślnie dobrze zasłużo- 

ne uznanie. 


wierzona jenerałom Skobielewowi i Kryłowowi. Do 
Innym razem rozstrząśniemy krytycznie 


ekspedycji tej użyto 16 dywizję piechoty, 3 ba- 
taliony strzelców, 16 pułków kawalerji i 6 kon- 
nych bateryj. a celem jej jest, posunięcie się z 
Laskaru do Telisu, zajęcie tam silnej pozycji, a 
wpływ, jaki wystawa wywrzeć może na dal-|gdy to wykonanem zostanie, wysłanie jednego 
szy kierunek pojedynczych gałęzi krajowej | oddziału przeciw tureckim wojskom w Orhanie 
produkcji rolniczej i przemysłowej, W tem 
miejscu tylko podnieść musimy ten zbawien- 
ny ruch umysłów, jaki ona wywołała 
w warstwach produkcyjnie pracującej ludno- 
ści. Z okazji wystawy zawiązało się stowa- 
rzyszenie Dublańczyków, które może, a przy- 
najmniej powinno znaczny wpływ wywrzeć 
na stan gospodarstwa ma wielkich obsza- 
rach ziemskich; przyszedł do skutku kon- 
gres dla spraw tak ważnego dla ekonomicz- 
nych interesów Galicji przemysłu naftowe- 
kongres, który wywołał utworzenie 


podać wycieczkami z Plewny. Pytanie tylko za- 
chodzi, czy w tych manewrach nie wpadają Mo- 
skale w dawny swój błąd, rozdrabniania swych 
sił i ich odosobniania. 

„Dopiero przedwczoraj usunięto ze szpitali 
polowych rannych z d. 11. i 12. września. Tru- 
dno sobie wyobrazić, z jakiemi trudnościami wal- 
czyć muszą te transporta, zanim dojdą do stacji 
we Frateszti. Z tego też powodu z podwojonemi 
siłami pracują nad budową nowej kolei między 
Frateszti a Zimnieą, i spodziewają się, że z 
końcem października kolej ta otwartą będzie 
dla wojskowych pociągów. Do tego czasu goto- 


go ; E, „|wą będzie także i linia Bender-Gałac, tak że 
się stałej korporacji dla ochrony tegoż] odtąd możliwym będzie bezpośredni transport 
przemysłu; odbyły się trzydniowe narady|z Zimnicy do Kiszeniewa, Benderu i innych sta- 


cyj w Moskwie. Obydwie te koleje są bardzo 
ważne dla transportu wojsk i pociągów sanitar- 
nych, ale wybudowano je w taki sposób, 


lowarzystwa pszczelniczo-aadow niczego pod 
przewodnictwem wysoce zasłużonego dr. Te- 
ofila Ciesielskiego, który te sprawy traktuje 
nietylko z najczystszem zamiłowaniem, ale 
także umie im nadać praktyczny kierunek, 
dobre ogólne mający ua celu; leśnicy zgru- 


szczególniej gdy nastaną wylewy. 


położenie rzeczy o tyle, że po bitwie 


się, że bezpośredni atak na stanowiska Turków | 


A wnie do potrzeby z coraz większemi siłami wy- | 
respendencję, jaka z tego wyniknąć musiała. stępować może. Dalszą korzyścią Moskali pod | 


ne 
4 


tak daleko, aby im Osman basza nie mógł ręki, 


Przed wyciągnięty w ten sposób armią tu- jeszcze strat pouiesionych w bitwie 4. paździer- 


recką stauęli Moskale na takich 


pozycjach: nika, a były one, według doniesienia Muktara 


Prawe skrzydło przed Kiuruk-Darą 1 pod Ucz- baszy, bardzo wielkie. 


Tcpą, środek wzdłuż prawego brzegu rzeki 
Arpa-Czaj a lewe skrzydło w aule Ani. 
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Poładaie 

O bitwie 2. października mamy następujące 
doniesienia : 
| 1. Korespondent Daily News telegrafuje z 
głównej moskiewskiej kwatery w Karajal: „Je- 
rał Melikow uderzył dzisiaj o 5. godzinie ra- 
no na Turków, którzy oszukani przez szpiegów, 
' oczekiwali ataku na skrajny punkt prawego skrzy- 
dła i na wojska wysunięte naprzód między Kar- 
sem a Kiuruk-Darą. Klucz tureckich pozycyj był 
obsadzony w skutek tego jednym tylko batalio 
uem, bez dział, Moskale zatakowali go z trzech 
stron 0 8. godz. rano i zupełnie wycięli turecki 
batalion." 
| 2. Petersburski telegram donosi, że „dnia 
'2. października uderzyły moskiewskie wojska na 
lewy bok pozycji Muktara baszy*, uderzyły za- 
item na wojska stojące między Karsem a Pirle- 
tem. Powstaje pytanie: jakiemi wojskami Mo- 
'skale wykonali ten atak? Jużciż, że tylko temi, 
'co stały pod Kiuruk Darg, albo U'ez-Tepą, to jest 
wojskami stanowiącemi prawe moskiewskie 
skrzydło. Prosimy to zanotować. Dalej telegram 
donosi: „Wielka Jagna wzięta po dwugodzinnej 
iwalce, a broniące jej wojska tureckie częścią 
zniszczono, częścią wzięto w niewolę. Góra Ma 
ła Jagna tak jednak silnie jest obwarowaną, iż 
szturm na nią uznano za przedwczesny. Odparł- 
szy wypad z Karsu 13 batalionów, przenocowa- 
ły nasze wojska na obsadzonych pozycjach.“ 

3. Telegram stambulski o tej samej bitwie 
powiada, że Moskale uderzyli 34 batalionami i 


| 
l 


, 
U 


że, 6 pułkami jazdy na Wielką Jagnę i zdobyli po- 
trzeba się obawiać częstych przerw w ruchn,lzycję Bujak, tak że Muktar basza był nawet 


chwilowo od Karsu odcięty. Z tego widać. że 


„Na wschodnim teatrze wojny zmieniło się | Bujak musi być gdzieś uiedaleko Pirletu, o któ- 
pod | rym, jako o kluczu tureckich pozycji, mówi ko- 


powali się także około krajowej szkoły| Bejin-Werboka stracił Mehemet Ali prawie respondent «l News || 

sospodarstwa lasowego = 4aKO" maMIŚ wszystkie te korzyści, jakie osiągnął po bitwach Otóż tedy, 2. października prawe mo- 
BOSpPOUaTSLW BAW J i ai- pod Karahassaukiej, Afaslarem i Kacelewem. skiewskie skrzydło walezyło z lewem ture- 
uego ogniska swojego — w stałą korporację ;| Nie możha mu odmówić przezorności, gdyż walkę ckiem i zdobyło tak ważną pozycję, Że Turcy 


odbył się we Lwowie wiec włościański z u- 
dałym skutkiem; na zebraniach wystawców 
poruszono wiele myśli zbawiennych, które 
kiełkując dalej w umysłach ludzi, nie leni- 
wych do pracy obywatelskiej, wydać mogą 
pożyteczne dla kraju owoce; wystawa bę- 
dzie wreszcie stanowiła zaród stałych mu- 
zeów rolniczych, które za jej pomocą po- 
wstać mają w Dublanach i w Czernichowie, 
a muzea przemysłowe we Lwowie i w Kra- 
kowie będą miały także wiele jej do za- 
wdzięczenia. 

Oto szereg błogich skutków wystawy, 
nie licząc innych, mniej na razie widocznych 
rezultatów dobroczynnych, które dopiero 
później uczuć się dadzą w rozmaitych kie 
runkach, tak dla osobistych interesów poje- 
dynczych producentów, jak niemniej dla o- 
góluych interesów wielu gałęzi produkcji 
krajowej. 

Najcenniejszym jednak wynikiem koń- 
czącej się teraz wystawy jest -to zaufanie 
we własne siły, jakie ona wzbudzić w nas 
powinna. Ona uwidoczniła, czego nam. bra- 
kuje — lecz równocześnie powinna nas była 
także nauczyć wierzyć w to, że i nasi lu- 
dzie potrafią ze świetnym skutkiem praco- 
wać w rozlicznych zawodach praktycznych, 
gdy roztropnie a z energią wezmą się do 
ziełą, 


pod Cerkowną przerwał zawczasu, i lewe swe 
skrzydło ocalił od wielkiej klęski. Jeżeli je- 
dnakże jedna bitwa wystarczyła, aby Mehemeta 
Alego skłonić do odstąpienia od ofenzywy, ta 
byłoby to dowodem, że do swego, na tak 
szerokiej podstawie rozpoczętego ataku na linię 
Jantry nie miał sił dostatecznych, i Że wszyst- 
kie jego manewry były demonstracjami. 

„Wschodnia armia Turków zajmuje teraz 
stanowiska na linii, którą tworzą mianowicie: 
Kacelewo, Ablawa, Osikowa, Wodica, Karadasz 
i Tulebeter. Dotąd także i armia carewicza nie 
przeszła w zaczepne, Ta przerwa w działaniach 
nastąpiła z dwóch łatwych do zrozumienia po- 
wodów. Potrzebne posiłki jeszcze nie nadeszły, 
a drogi z powodu dłuższych słot są nie do 
przybycia, tak Że wszelkie większe ruchy wojsk 
są niemozliwe. 

„Trudno jednakże przypuszczać, aby Moskale 
nawet i po nadejściu posiłków, zechcieli rozpo- 
cząć nad Jantrą ofenzywę pierwej, nim się rzecz 
rozstrzygnie pod Plewną. Zresztą atak na armię 
Mehemeta Alego nawet i w razie zwycięztwa, 
będzie bez żadnej doniosłości, gdyż armia ta ma 
wyborną odwrotową linię ku Razgradowi, Szumli 
i Kski-Dżumaji, a do ataku na te linie trzeba 
bardzo przeważających sił. 

„Pomyślna wyprawa Szefketa baszy do 
Plewny, sprawiła bardzo przykre wrażenie w 
Rumunii. Cieszono się tą myślą, że Plewna zdo- 
byta będzie bez dalszego rozlewu krwi, samem 
tylko osaczeniem. Dzienniki do rządu -zbliżone 
podsycały to złudzenie, tak że przybycie turec- 
kiej kolumny z amunicją i żywnością, w nader 
dotkliwy sposób rozdarło tę tajemnicę, którą 
o ostatnich krwawych walkach chciano otoczyć 
. Jednem słowem, wystawa krajowa rol-|wypadki pod Plewną. 
nicza 1 przemysłowa r. 1877 we Lwowie, 
z którą Się dziś żegnać nam przychodzi, 
pozostawia po sobie wspomnienie pod każ 
dym względem miłe i pouczające. Oby ta 
idea rozumna i szlachetna, którą natchnęła 
opiekunów tej wystawy do jej urządzenia, 
a dodała im siły i wytrwałości do pokona- 
nia towarzyszących temu dziełu trudnogej, 
stafa sie też bodźcem do dalszej, równie 
wytrwąłej i skutecznej pracy około rozwoju |; 


Azjatycki teatr wojny. 


Mamy nareszcie moskiewski urzędowy tele- 
gram o bitwach pod Karsem, telegram nadspo- 
dziewanie bardzo gadatliwy i nawet: szczery, 
Otwarcie bowiem przyznaje się, że na wszyst- 
kich punktach Moskale zostali pobici, stracili w 
zabitych i ranuych 74 oficerów i 3.200 żołnie- 
rzy i 4. października cofnęli się z obsadzonych 
Pozycyj, „gdyż trudno tam dostarczać wody“. 
est SZ7DA ta cofnięcia się z zajętych pozycyj 

Cyzabawną. Jakże Turcy obchodzili się 


rolnictwa j s} i ! Z tem|y 
N przemysłu krajowego: bez moar esta czyż ja tak trudno dowo- 
przedsięwzięciem pożegnajmy naszą wystawę! |zić? czył anie cotszczać wielkiemi 
e pozegnajmy 4 wy jarami zdobyte zbrodnią opuszczać wielkiemi 


nS. Pozycje dla tak błahej przy- 
czyny? Wszak Ga: cięzca powinien BRZ e A 
potrzeba przeć a mnie za sobą. Doprawdy, pe- 
tersburgskle korespondencyjne biuro daleko le- 
piej byłoby postąpiło, gdyby doniosło, iz się Mo- 
skale cofnęli, bo W. ks. Michał tytonierkę w Ą- 
leksandropolu zapomniał. Wu. 

W rzeczywistości Moskale cofnęli się wcale 
nie dlatego, że wody nie było, ale z powodu, že 
Turcy ich wypędzili. Uzasadnimy to pod koniec 
sprawozdania, 8 teraz przystąpimy do rozbioru 
akcji 2., 3. i 4. października. 

Na załączonej mapce oznaczono 


Z teatru wojny. 
Naddunajski teatr wojny. 


Z bułgarskiego teatry wojny piszą do Pol. 
Corr. z Zimniej 1. Pażdziernika ani 
„Mnożą się Znaki, že nadeszła chwila, roz- 
strzygająca o losach tegorocznej kampanii. Plewna 
znowu będzie środkowym punktem tego stanow- 
czego boju. Nie ulega wątpliwogej, że stanowisko 
to jest dla Turków bardzo Orzygtne. Moskale 
muszą atakować armię Osmana bąszy i muszą 
Jg zrobić nieszkodliwą; a w tem przymusowem 
położeniu Moskali leży właśnie największa siła 
Turków, czego ich dowódzca nie mógł nie spo- 
spostrzedz. Nie potrzebuje on atakować, gdyż 
sama jego obecność w Plewnie paraliżuje mo- 
skiewską ofenzywę, a w tej olbrzymio ufortyfi- 


stanowisko 
nieprzyjacielskich armii przed bitwą 2. paździer- 
nika. Lewe tureckie skrzydło opiera SIę O 
Kars, dalej frontowa linja ciągnie się wzd uż 
grzbietu Wielkiej Jagny aż do Pirletu, który 
stanowi klucz pozycji. Za Pirletem, pod Subota- 
nem stoi rezerwa, a przed Pirletem, w Kizil- 
y rzy skich górach znajduje się przednia turecka po- 
kowanej pozycji może on spokojnie czekać na |ZyCJa pod Ganardżuwanem. Od Pirletu na połu- 
ataki moskiewsko-rumuńskie, dopóki tylko ma |dnie, znowu wzdłuż grzbietu Wielkiej Jagny, 
tyły zabezpieczone. Plewna ma dla Turków da-* nieprzerwanie stoją tureckie oddziały i stanowią 
leko większe znaczenie, jak jaka forteca, gdyż prawe skrzydło Muktara baszy. 


„we moskiewskie 


byli odcięci od Karsu. 

Dnia 3. października Turcy uderzyli na le- 
skrzydło pod Ani, „ale ich 
wkrótce Świetnie odparto ; ściganie zastanowio- 
no gdy się ściemniło.* Takiemi słowy zbywa 
petersburgski telegram ową wielką bitwę pod 
Ani, o której pisaliśmy we wezorajszem sprawo- 
zdaniu. W bitwie tej, według Ajencji Havasa, 
„Moskale zostali zupełnie pobici i ponieśli ogro- 
mne straty; padło dwóch jenerałów, wielu ofice- 
rów i bez liku żołnierzy.“ Moskale zaś przyzna» 
ją się tylko do straty 14 oficerów i 200 Żołnie- 
rzy. Zresztą, mniejsza o to ile tam zginęło Mo- 
skali. W danym razie dla nas ważne, że Mo 
skale 3. października nic nie zdobyli, i że w bi- 
twie tej walczyły: lew e moskiewskie skrzydło 
z prawem tureckiem. 

Teraz zapraszamy czytelników, Żeby przej- 
rzawszy gdzie jakie skrzydła walczyły 2.i 3. 
października, z uwagą przeczytali następujący 
końcowy ustęp petersburgskiego urzędowego te- 
legramu: „Dzisiaj 4. października, cofa się nasze 
lewe skrzydło ze zdobytych dnia drugiego 
października pozycy), gdyż trudno tam dostar- 
czyć wody.* 

Ależ lewe moskiewskie skrzydło znajduje 
się pod Ani, walczyło tam 3. bm., nic zgoła nie 
zdobyło, przeciwnie zostało zdruzgotane, a 2. 
bm. wcale nie walczyło. 

Dnia 2. października walczyło nie lewe, ale 
prawe moskiewskie skrzydło i zdobyło klucz tu- 
retkich pozycyj, Pirlet, gdzie przepływa potok 
Kizilczaj, zatem wody tam wcale nie brakło. 
Więc jeżeli Moskale 4. października cofnęli się 
z pozycyj zajętych 2. bm., to wcale nie lewem, 
ale prawem skrzydłem, i nie dla braku wody, ale 
jeno z powodu, że Turcy ich ztamtąd wyparli, 
jak o tem donosi Muktar basza. Takie fałszywe 
oznaczenie skrzydła jest niedołężnem zamasko- 
waniem zupełnej, na wszystkich punktach, prze- 
granej; w danym razie Moskale liczyli ua lek- 
komyślność publiczności, która nie lubi wnikać 
w treść telegramów. 

We wczorajszem sprawozdaniu rozpatrzyw- 
szy położenie obu nuieprzyjacielskich obozów, 
stworzone bitwą 3. października, przyszliśmy do 
konklnzji, że dnia 4., a najdalej 5. października 
koniecznie musiała być bitwa. Wczoraj pisali- 
śmy: „Zdruzgotawszy Moskali pod Ani, i pewny 
już o swe prawe skrzydło, Muktar basza Śmiało 
może uderzyć na Pirłet. Knergicznym i szybkim 
ruchem niewątpliwie potrafi odebrać Moskalom 
ten auł, bo gdyby nawet armia w. ks. Michała 
nie była zdezorganizowaną w skutek przegranej 
pod Ani, to w żadnym razie nie zdąży na po- 
moc oddziałowi, broniącemu Pirletu, a oddział ten 
jest za słaby, żeby się mógł oprzeć przeważnym 
siłom Muktara baszy. 

Otóż rzeczywiście tak się stało. W rubryce 
telegramów dzisiejszej Gazety czytelnicy znajdą 
właśnie w tej chwili otrzymane telegramy z Kon- 
Stantynopola i z Moskwy. ` 
Peters #2Ze kilka słów o stratach moskiewskich. 
tyke. 1 pieski telegram nie bawi siẹ w arytme- 
Jkę, lubi widocznie cyfry okrągłe. Donosi mia- 
nowicie, że 2. października zginęło jak raz 3000, 
ak” RE oy 200. Doprawdy to trochę dzi- 
+ AN i za podejrzenie, że owe cyfry nie są 
: e. Czyż kule tureckie umówiły się zabi- 
jać Moskali w takiej ilości, žeby cyfry były o- 
krągłe ? Muktar basza oblicza straty nieprzyja- 
ciela do 5 tysięcy, i na tę cyfrę zupełnie się 
zgadzamy, znając sposób liczenia, przyjęty w 
głównych kwaterach moskiewskich. Do cyfry po- 
danej przez Moskali, t. j. do 3200 nie doliczono 


Wystawa krajowa. 


Wyroki sędziów w grupie 19 (Środki pe- 
żywienia). 
Komisja sędziów grupy 19 (środki pożywienia) 
złożona z panów: 
J. A. Baczewskiego, 
Dr. A, Frennda, 
Karola Mikołascha, 
Dr. Bronisława Radziszewskiego, 
H. Raucha, 
Dr. Stella Sawickiego, 
Gustawa Schneidera, 
Dr. Romana Wawnikiewicza, 
Dr. Oskara Widmana, 
Zygmanta Żółkiewskiego. 
Przyznała następujące nagrody : 
l Dyplom honorowy. 
Janowi Gotzowi w Okocimie i Krakowie, za 
wzorowe urządzenie browarów i wyborne piwo. 
Julinszowi Mikolaszowi we Lwowie, za rafi- 
nerję spirytusu. 
Józefowi Thom i Synowi we Lwowie, za pierw- 
szorzędne wyroby młynauskie. 
lI. Medal zasługi. 
Stanisławowi Arm-tysowi w Krakowie, za pię- 
kne krupy jęczmienne. 
A. Breithauptowi w Hag.uan (Alzacji), za olej 
chmielowy. 
Adolfowi Fraenkel i Synowi w Białej, za ro- 
zolisy i likiery, 
Frenndowi, Szancerowi, Olszewskiemn i Kabl- 
manowi w Stanisławowie, za mąkę, 
L. Gall i synowi w Tarnopoln, za 
rzędne wyroby młynarskie, 
F, Grosowi i W. Strnsowi, za rozliczne 
tunki czekolady, 
Zoi Hoff z Krakowa, za wina szampańskie.! 
F. Jankowskiemu w Warszawie, za spirytns 
rafinowany. 
Janowi Klein we Lwowie, za wyborny leżak, 
J. Krentzer w Lipniku, za rozolisy i likiery. 
Maciejowi Kosteckiemu, za wytworne i elegance 
kie wyroby cukrowhicze, 
Mahkowskiemu! za konserwy, wina i za ma 
rynaty. 
Michałowi 
likiery. 
Br. Jakóbowi Romaszkanowi” w Horodence za 
wyborne sortowanie krnp perłowych, 
Zygmuntowi Ruckerowi we Lwowie, 
serwy kminkowe. 
Franciszkowi Schofer w Zaszkowie, za wybor- 
ne jagły. 
Józefowi Sulimierskiemu w Słotwinie, za dobre 
piwo. 
Oziaszowi 
piwo. 
Prócz tego zasługnją zdaniem komisji na u- 
znanie pp.: 
J. Pipes we Lwowie, za kremy musujące. 
J. Spernold we Lwowie, za pierniki, 
K. Berdarich we Lwowie, za pierniki. 
Lwów dnia 3. października 1877. 
Z komiteto wykonawczego krajowej wystawy 
rolniczej i przemysłowej, 


pierwszo. 


gas 


Monnć we Lwowie, za rozolisy i 


za kon- 


Szmelkes we Lwowie, za dobre 


Wyroki sędziów w grupie 18 (przemysł che- 
miczny), 
Komisja sędziów grnpy 18 (przemysł 
czny) złożona 2 pp.: 
J. A. Baczewskiego, 
Dr. A. Frennda, 
Karela Mikolasza, 
Dr. Bronisława Radziszewskiego, | 
H. Rauch, 
Dr. Stella Sawickiego, 
Gustawa Schneider, 
Dr. Romana Wawnikiewicza, 
Dr. Oskara Widmana, 
Zygmnnta Żółkiewskiego, przyznała następujące 
nagrody : 


cheini- 


I. Dyplom honorowy. 

Baranowskiemu Teodorowi i Syn. w Krakowie, 
za wyborne oleje i pokost, 

Hrabiemn Michałowi Załuskiemu w Iwoniczu, 
za wytrwałe i sknteczne nsiłowania skierowane do 
podniesienia zakładn zdrojowego i za kiernnek 
nankowy. 

II. Medal zasługi. 
„ Hr. Blücher v. Wahlstadt w Germakówce, za 
wyborne oleje. 

Franciszkowi Dydackiemn i Towarzystwu prze- 
mysłowemn we Lwowie, za wyborne zapałki. 

E. J. Friedrichowi we Lwowie, za wyborne 
mydła. 

Janowi Ihnatowiczowi we Lwowie, za rozli- 
czne wyroby kosmetyczne i za kumys. 

Chaim Hersch Lipschitzowi w Skolem, za wy- 
rób drutów do zapałek, © 

K. Medweckiemu w Zegiestowie za wytrwała 
usiłowania skierowane do podniesienia zakładu 
zdtojowego. 

E Synowi Pongratz i spółce w Białej, za ole- 
je eteryczne. 

Schubntowi i Synowi we Lwowie, za czyste i 
gustowne wyroby woskowe. 

Władysławowi Tepie we Lwowie, za rozliczne 
wyroby kosmetyczne. 

Prócz tego zasługuje, zdaniem komisji na uzna- 
nie pan J. Ehrlich we Lwowie za zapałki. 

Lwów d. 3. października 1877, 

Z Komitetu wykonawczego krajowej wystawy 
rolniczej i przemysłowej, 


Medale dla współpracowników w grupie 18 i 20. 

Komisja sędziów dla grupy 18, i 19, złożona 
z panów : 

J. A. Baczewskiego, 

Dr. A. Freunda, 

Karola Mikolascha, 

Dr. Bronisława Radziszewskiego, 

H. Ranch, 

Dr. Stella Sawickiego, 

Gustawa Schneider, 

Dr. Romana Wawnikiewicza, 

Dr. Oskara Widmana, 

Zygmunta Żółkiewskiego, przedstawiła nastę: 
pujących kandydatów do medalów dla współpra- 
cowników : 

L. Andrnszewskiego i Górskiego, 
wników p. Mikolascha, 

Loagschamps, w Lubienin, 

Dr. Bronisława Lntostańskiego, 
kładn kąpielowego w Iwoniczu, 

Aleksandra Muszyńskiego, n p. Baczewskiego. 

Noworytę, współpracownika p. Kosteckiego.! 

Steinera, piwowara w Krasiczynie, 

Lwów dnia 3. października 1877, 

Z komitetn wykonawczego krajowej wystawy 
rolniczej i przemysłowej. 


współpraco- 


dyrektora za- 


Wyroki sędziów w grupie 21 (wyroby ze akóry). 


Komisja sędziów dla grupy 21. , (wyroby ze 


skóry) złożona z pp.: 


Jana Stromengóra, 
Andrzeja Szklarskiego, 
Kazimierza Tuczyńskiego, przyznała następa- 
jące nagrody : 
Medal zasłngi: 
Józefowi Benalnk ze Lwowa, za własnoręczne 
dobre wykonanie chomąt angielskich. 
Bochaczewskiemn z Rymanowa, za nprząż ro- 
bocza 
Mikołajowi Ochmann ze Lwowa, 
robotę galanteryjną. 
Franciszkowi Swaczynie ze Lwowa, za dobre wys 
kończenie roboty. 
Michałowi Walichiewiczowi ze Lwowa, za prak- 
tyczną uprząż roboczą, 
Lwów dnia 3. października 1877. 
Z komitetu wykonawczego krajowej wystawy 
rolniczej i przemysłowej, 


za celującą 


Komisja sędziów dla grupy X. (inżynierja wiej- 
ska) krajowej wystawy rolniczej i przemysłowej 
we Lwowie, złożona z pp. Adolfa Kuhna, Ferdy- 
nanda Rosenbuscha i Zygmunta Strusiewicza, przej: 
rzawszy tą grupą objęte przedmioty, przyznały ua- 
stępujące nagrody: 

I Dyplom honorowy. 

l. Jego ces. Wys. arcyksięciu 
dóbr Zywieckich: 

aj Za plany 

b) Za plany 
grnutów, 

Pierwsze ad 
nane, mianowicie 
wnika, gorzelni, 


Albrechtowi z 


budynków gospodarczych ; 
i modele osuszania i nawodniania 


a) przedstawiają bndynki wyko- 
: plany trzech różnych obór, chle- 
fabryki klejn, spodium i mączki 
kościanej, piwnic i lodowni przy browarze, Plany 
te dokładne we wszelkich szczegółach, czysty i 
wprawnie rysowane, zalecają się praktycznym i 
celowi odpowiednim nkładem wewnętrznym — lek- 
ką, oszczędną, a należycie silną konstrukcją, oraz 
ndatnemi, a od kosztownych ozdób wolnemi ze- 
wnętrznemi formami, przez co też za wzorowe, w 
dziale budownictwa wiejskiego w krajn naszym, 
uznane być winny, 

Ad b) Plany osuszania i nawodniania grantów 
-— model łąki systeinn Petersena, wykonanej aa 
folwarkn „Wieprz”, tndzież rurki i wentele, do 
łąk nawodnianych systemem Petersena nżywane, 
wykonane są z taką dokładnością i znajomością 
rzeczy, iż pod każdym względem na uznanie za- 
sługują 

IT Medal zasługi. 

1. Minasiewiczowi Adolfowi, badowniczemu we 
Lwowie, za plany urządzania folwarku. 

Plany te, przedstawiające w rzucie poziomym 
ogół wszelkich zabudowań większego gospoearstwa 
wiejskiego jako to: budynki na inwentarze żywe, 
na ziemiopłody, nawozy itd. w połączeniu z ogro- 
dami i sadami, zalecają się tak pod względem ko- 
munikacji i toku czynności gospodarskich, jako też 
i pod względem bezpieczeństwa w możliwych wy- 
padkach, wygodnem i celowi odpowiednem ich n- 
grnpowaniem. 

Niemniej trafnym jest nkład wnętrza każdego 
szczegółowo budynkn, względnie do swego przezna- 
czenia — elewacje zaś tych planów tworzą kar- 
monijną całość; jakkolwiek więc projekt ten mógł- 
by się wydawać za zbytkownym z powodn licznych 
ganków krytych, łączących budynki —: to wobec 
podniesionych wyżej zalet świadczy on, iż projek- 
tantowi znane są gruntownie warunki racjonalnego 
budowania folwarków, że zatem warunkom tym, i 
przy skromniejszych wymaganiach uczynić może za- 
dość ; projekt więc ten, jako zasłagujący na powy- 
żej wskazaną nagrodę, zalecamy. 

2. Lanrent Feliksowi z Kalnicy, powiat Liako, 
2a plany osuszania grnoatów za pomocą drenów, 
wykonane pod względem technicznym z taką do- 
kładnością i znajomością rzeczy, że jako wzór na- 
śladowania godny wskazane hyć winny. 

3. Ks. Adamowi Sapieże za plany osuszania i 
nawodniania grnntów, 

Plany te, jako dowody racjonalnie przeprowa- 
dzanych prac meljoracyjnych, celem podniesienia 
gospodarstwa, zasłngoją na wszelkie uznanie, 

4 JEx. hr. Alfredowi Potockiemu za plauy. 
racjonalnie przeprowadzanych osnszeń i nawodniań 
łąk i stawisk, 4 

Lwów dnia l. października 1877. vi 

Z komitetu wykonawczego krajowej wystawy 
rolniczej i przemysłowej, 

Komitet wystawowy krajowej wystawy rolni- 
czej i przemysłowej ma zaszczyt podać do wlado- 
mości: Komisja sędziów dla grupy 3ł, (Praca ko- 
biet) złożona z pań: Ks. Czartoryskiej Marji, hr. 
Dzieduszyckiej Alfonayny,  Jasińskiej Marji, hr. 
Potockiej Marji, Widackiej Antoniny, Wioczyńskiej 
Katarzyny i Zborowskiej Wiktorji, nkonstytnowaw: 
szy się pod przewodnictwem hr. Marji Potockiej, 
przyznała następnjące nagrody: į 

I. Dyplomy honerowe: ~ 

1. Stowarzyszeniu „Pracy kobiet“ we Lwowie 
za roboty pończoszkowe i włóczkowe. niemniej za 
białe szycie i biały haft. le 

2. Zakładowi św. Teresy we Lwewie, za biało 
szycie i biały haft. 

3. Zakładowi 
szycie i biały haft, 

II, Medale zasługi: q 

1. Czechowiczowej Magdalenie, za roboty ka- 
ronkarskie. 

2. Deputowiczowej ze Lwowu, za hafty róśne- 
go rodzaju, z wyłączeniem haftu białego. 

3. Halpern (z Krakowa) za hafty różnego ro- 
dzaju, z wyłączeniem haftu białego. 

4, Kozłowieckiej Marji z Majdana, za roboty 
koronkarskie. - 

5. Lewickiej Franciszee ze Lwowa, za hafty 
różnego rodzajn, z wyłączeniem haftu białego. 

6. Łukaszewiczowej z Chorkówki, jako właści 
cielce szkoły koronkarskiej w Chorkówce, za ro- 
boty koronkarskie. s l 

7. Hr. Pinińskiej Jmlii z Grzymałowa, za 
hafty różnego rodzajn, z wyłączeniem haftu bła- 
łego. 


św. Zofi w Krakowie za białe 
g 


8. Prusinowskiej Krystynie z Wołynia, za mg 
lowidło na porcelanie, ° 
9. Rodakowskiej Kamilli ze Lwowa, za hafty 
różnego rodzajn, z wyłączeniem haftu białego. 
10. Hr. Stadnickiej Konstancji, za naśladowa= 
nie inkrnstacji na stolikach, 
11. Stelcer Józefie ze Lwowa, za roboty A 
ronkarskie. a 
12. Tołoczko Konstancji ze Lwowa, za kwiaty 
sztuczne. I 
18. Zielińskiej Teofili ze Lwowa, za kwiat 
aztuczne, | 
Prócz tego zaproponowała komisja udzłelenie 
nagród pieniężnych; Komitet jednakże w sprawie 
tej jeszcze nie powziął decyzji. « 


a . o a . - P_ 
Kronika miejscowa i zamiejscowa, 
Lwów dnia 6. października. 2 
W niedzielę 7. b. m, odbędzie się w m4 
dowanin ratnsza o godz. 12. w południe zwykł: 
popis straży ochotniczej ogniowej. Komenda wzyw: 
przeto wsrysikich członków do jak najliczułejszeg: 
(zebrania się. i 
Wezoraj zmarł w mieście naszem DA 
obywatel, prawdziwy patriota Wojciech Krówczy ski 
Dziś odbędzie się pogrzeb. 


= 


— Do Czasu donoszą z Wiednia, że prezes 
kola polskiego p. Grocholski jest dość ciężko cier- 
piący na grypę, i w tych dniach prawdopodobnie 
będzie masiał wyjechać do Włoch dla poratowania 
zdrowia, 

W zabudowanin e. k. głównego urzędu cło 
wego powiesił się wczoraj Piotr Dziędzioł, sługa 
kancelaryjny w tym urzędzie, rodem z Sokolnik, 
żonaty i liczącz lat 55. Przyczyna samobójstwa 
dotychczas niezbadana. 

Dziś mamy prawdziwie zimowe powietrze. 
Zimno jest przenikliwe, na polach pokazał się nad 
rauem „siwy“ mróz, Zawcześnie kwiatku, za- 
wcześnie ! 

W przyszłym tygodniu kilka nowości ukaże 
się na scenie naszej, a mianowicie: w poniedziałek 
d.8. b m. „Teatr amatorski", krotochwila Michała 
Bałuckiego — środę 10. b. m. „Dora“, komedja w 
5cin aktach W. Sardou, w przekładzie Stan. Do- 
brzańskiego — w poniedziałek zaś 15. b. m. „Wy- 
ehowanka*, komedja w 5cin aktach, która rozpo- 
eanie drugą serję komedyj pozostałych po ś. p. hr. 
Fredrze. Wkrótce potem nastąpią występy p. Parz- 
mickłej, artystki znanej ze sceny krakowskiej. 

Dyrekcja przygotowuje nowy ntwór dramaty- 
czny p. G. Fiszera, artysty sceny naszej p. t. 
„Thea“. Jest to dramat w Scin aktach z talentem 
napisany. 

— Zarząd Tow. muzycznego „Harmonia“ wyraża 
niniejszem najszczersze podziękowanie szanownej 
dyrekcji teatru za bezinteresowne odstąpienie sali 
taatralnej i udzieloną łaskawie pomoc w nrządze- 
nia koncertn połączonego z przedstawieniem tea- 
tralnem, które się dnia 3. b. m na korzyść szkoły 
„Harmonii** odbyło. Zarazem dziękuje zarząd wszyst: 
kim pp. artystkom i artystom, którzy z życzliwo- 
dci dla instytncji w koncercie i przedsiawienin u- 
dział wziąć raczyli. 

—  Mianowania. Minister. sprawiedliwości 
mianował z powodu założenia ksiąg gruntowyclę 
ać jupkten powiatowym dr. Józefa Kaisera i Jóż 
zefa Drozdowskiego zamianował adjunktami prow., 
pierwszego w Ddrohobyczn, drugiego w Mikulińcach. 
ca Minister sprawiedliwości zamianował następu- 
jęcych anekultantów, adjunktami powiatowymi w o- 
kręgu wyższego sądu lwowskiego: 

Juliusza Buszaka w Bohkorodczauach, Michała 
Guszalewicza, z powodu założeniu ksiąg grunto- 
wych, Jana Grata w bohorodczanach, Jannaregu 
Bajewskicego w Mostach W., Jana R»uchowskiega 
w Zmigrodzie, tudzież Mieczysława Morawskiego, 
Wincentego Stanisława Hanycha, Godzimira Ma- 
łuję- Małachowskiego i Karola  Podlaszeckiego, 
wszystkich czterech z powodu założenia ksiąg 
gratowych. 

Minister sprawiedliwości mianował następują- 
cych adjnnktów powiatowych na własną ich prośbę 
adjunktami sądowymi: Adolfa Reszetyłuwicza z Bo- 
korodczau w Kołomyi, Władysława Józefa Wajdo- 
wicza z Bohorodczan w Samborze, dr. Józeta Schor 
ra z Bełza w Złoczowie, a Artura Fangora, mia: 
nqowalirgo z powodu założenia ksiąg gruntowych 
ndjunktem powiatowym, przeznaczył do Sambora. 

— Zatwierdzenie wyboru. Cesarz najwyżi 
Bzem postanowieniem z 15, września b. r, zatwier= 
adsit wybór p. dr. Feliksa Skrochowskiego, właści- 
ciola dóbr ziemskich, na prezesa Rady powiatowej 
w. Gorlicach. 

11 Dekoraeja. Franciszek Rybicki, prowizo- 
ryczny inżynier w dyrekcji budowy państwowych 
dróg żelaznych, otrzymał w uznanin znakomitych 
susłag, położonych przy budowie dalmackiej koleł 
pnństwowej, złoty krzyż zasłngi. 


Przeniesienia. Minister sprawiedliwości 
przeniósł adjankta sądu powiatowego Dyoniza Po- 
labskiego ze Sądowej Wiszni do Rohatyna. 

Minister sprawiedliwości pozwolił na własną 
prośbę przenieść się adjunktom powiatowym An- 
drzejowi Hołubowskiemn z Drohobycza do Sądowej 
Wiszni, a Bazylemu Kilanowskiemn w Żmigrodzie 
du Radywmna. 

Minister sprawiedliwości przeniósł adjunkta po* 
wiatowego Włodzimierza Hordyńskiego z Mostów 
Wielkich do Bełza, 


Warszawa 3. października. W majętności 
swej Brzozówce pod Dynaburgiem, zmarł ostatnie 
mi czasy Napoleon Klimański, mąż utalentowanej 
autorki ś. p. Zofii z Brozówki. Ze śmiercią tego 


— 


winogrona nległy nszkodzeniom, Spodziewają się 
też z tego powodu, że ceny wina w tym rokn zna- 
cznie podskoczą. 

Z moskiewskich szpitalów. Czytamy w 
Nowostach, iż obecnie w szpitalach zużytkowuje 
się w ciągn jednego miesiąca dla 3000 ranionych 
i chorych wojowników: bandaży 100.000 arszy- 
nów, waty 50 pndów — płatków krzyżowych 
25.000 sztuk, perkalu 10.000 arszynów, bawełny | 
woskowanej 10 000, muszlinu niegumowanego 12.000, 
tasiemki 50 000, płótna 3000 i ceraty 40.000 ar- 
szyny. Oprócz 
wydaje się w ciągu miesiąca: wina mocnego w do-| 
brym gatnnku 600 butelek, enkru rafinowanego | 
100 pudów i herbaty 5 pudów, 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Ceiem dostarczania owsa. siana, słomy, 
chleba odbędą się dnia 10., 15., 19. 22. 25. i 29. 
października 1877 licytacje w tutejszym c, k. woj- 
skowym magazynie prowiantowym. 

Bliższe warunki licytacyjae przejrzeć możaa 
w biurze Izby handlowej i przemysłowej, 

Z Izby handlowej i przemysłowej. 

Lwów dnia 2. października 1877, 


W ceiu dostarczenia różnych materjałów 
i rekwizytów dla tutejszego składn materjałów za- 
przęgowych na r. 1878, odbędzie się w tutejszej 
c. k. krajowej komendzie zaprzęgów (Landes-Fuhr- 
wesens - Commando) licytacja dnia 25. paździer- 
nika b. r. 

Pp. przemysłowcy reflektnjący na tę licytację, 
przejrzeć mogą tak bliższe warunki licytacyjne, 
jakoteż wzory dostarczyć się mających materjałów 
w c, k. krajowej komendzie zaprzęgów, w zabudo 
waniu jeneralnej komendy 3 piętro 

Z Izby handlowej i przemysłowej, 

Lwów dnia 30. września 1877. 

Wiedeń 4. październ. Na dzisiejszy targ do- 
wieziono cieląt 1905, zabitych wierprzów 212, za- 
bitych owiec 379, żywych owiec 12 006, żywej nie 
rogacizny 1148, Cielęta płacono 42 do 58 zir., 
zabite wieprze 50 do 56 zł., zabite owce 30 do 
38 zl, Żywe owce pomimo mniejszego spędu prze- 
ciw tamtego tygodnia mało ce cesa odniosła się 
kupcy zagraniczni mało kupowali, a to z poweda, 
gdyż wywóz od rządu bawarskiego zakazany, wę 
gierskie, moskiewskie płacono 36 do 42 złr., pro- 
ste owce czarne w grubej welnie 30 do 38 zir., 
za 100 kilo mięsa, żywa nierogacizna galicyjska 
36 do 40 ztr., węgierska 46 do 48 złr, za 100 
kilo żywej wagi. 

Wilhelm Amur owicz, 
Catte - Stierboeck. 


Telegranty Innych pism. 


Bukareszt d. 4. października Odwołując 
się na rumuńską konstytucję dowodzi Timpul, 
Że obecny rząd, wypowiadając Turcji wojnę bez 
zezwolenia parlamentu, naruszył konstytucję i 
za to powinien być pod sąd oddanym. Dalej żąda 
Timpul bezzwłocznego zwołania Izb, od nich zaś 
wymaga, aby się postarały o jak najspieszniejsze 
zawarcie pokoju, i tym sposobem zawczasu Wyra- 
towały armię rumuńską, która w skutek swej 
żądzy chwały i karygodaej lekkomyślności poje- 
dyńczych osób naraża się na pewuą zgubę. 
( Presse.) 

Londym d 4 października. Z Sistowa 
donoszą z d. 3. b, m., że Moskale stanowiska 
tureckie naprzeciw reduty grzywickiej ciągle i 
gwałtownie w tym celu ostrzeliwają, aby Turcy 
nie mogli w dostatecznej sile zaatakować ru- 
muńskich saperów. Czwarta paralelia bardzo się 
już zbliżyła ku grzywickiej reducie i dlatego je- 
żeli pogoda sprzyjać będzie, w trzech dniach 
przystąpią do szturmu. 

W przesmyku Szypki nie ustaje bezużyte- 
czna kanonada; Sulejman basza miał posłać po- 
siłki do Szefketa baszy, z któremi tenże zamie- 
rza posunąć się ku Plewnie. 

Lewe skrzydło armii jenerała Zimmermana 
maszeruje ku Warnie, aby Bazarczyk maskować, 
gdy tymczasem silny oddział jazdy równolegle z 


(piechotą posunie się dla zrekognoskowania za- 


chodniego terenu. 
Między Woroneżem a ltostowem nad Duna- 


pełnego wyższych zalet umysłu i serca obywatela, |jem wywrócił się pociąg kolejowy, w którym by- 
zmiha jedna z typowych literackich postaci epoki |ło blisko 400 Abchazów, jeńcem wziętych i na 


mickiewiczowskiej. 


uswody przyniosły ostatnie deszcze, W Portngalii, 
w Bordeaux zbiór wina nie dorównywa przeszło: 
rocznym zbłorom. W Szampanii prawie wszędzie 


placz, Żąda 


ziri w. a. 


Lwów, z Izby bandio- 
wej dnia 6. paździer. 


a z a 


Sybir przeznaczonych. Byli oni razem łańcuchem 


Urodzaj wina w Europie, w tym roku nie powiązani i wszyscy też zginęli. (Standard,) 
zbyt dobrze Bię przedstawia w ogólności. Znaczne | | 
powracam z Ruszczuku, gdzie bawiłem 16 go- 
„dzin. Od ostatniej mej bytności przed trzema 


Uzerwenawoda 3, października. Właśnie 


miesiącami, ucierpiało miasto bardzo wiele. Trze- 


płacą żąda. 
złr. w. A. 


płacą tate 
zir. W. a 
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cia część domów zupełnie zniszczona, i bardzo 
mał» jest nieuszkodzonych domów. Szaúce nie 
nie uszkodzone. 

Moskale bombardowali prawie codziennie o 
różnych godzinach dnia i nocy; często bombar- 
dowanie trwało trzy godziny, częściej jeszcze jak 
i wczoraj, dano kilka tylko strzałów. Mieszkań- 
cy Ruszczuka powrócili już po największej czę- 
ści; jak tylko bombardowanie się zaczyna chro- 
i rowów i przekopów, lecz mimo 


niął się do 
tegó zdarzają się nieszczęścia. W tym tygodniu 


tego między iunemi potrzebami poległ jeden Turek, a jakaś pani straciła nogę.! 


Stałą zdrowia między cywilnymi i wojskowymi, 
bardzo dobry. Achmet Kaiserli basza, który jest 
teraz bardzo czyvny, odwiedzi! przedwczoraj swe 
wojsko w Kadikiej. (N. fr. Presse.) 

: Konstantynopol 4. października. Obóz 
pod Eski-Sagrą zupełnie zwinięty, a wojska, któ- 
re tym stały, otrzymały rozkaz wymaszerowania 
do Filipopolu, gdzie tymczasem zostaną. 

Do tureckiej eskadry przed Suliną, w której 
dotąd było pięć wojennych okrętów, posłano jesz- 
cze dwie fregaty. 

Z powodu nadchodzącego święta Bajramu, 


OCD I 
wypłacono urzędnikom i wojsku część zaległych | 


uależytości. (Tagblatt. ) 

Londyn d. 5. października. Z pewnego 
źródła słychać, że ajenci Porty są bardzo blizcy 
uzyskania pożyczki pięciu milionów funtów. An- 
gielscy kapitaliści wymagają, aby rząd turecki 
broń, którą za te pieniądze pożyczone za- 
kupić ma, zasupił w Anglii. Porta zgodziła się 
na ten warunek. Zapewniają, że rząd angielski 
nie jest obcym temu interesowi. (Tagblatt.) 

| Loadym d. 4. października. 
wick} redutę ostrzeliwają bezustannie i euergi- 
cznie ; wkrótce przypuszczą szturm do tej redu- 
ty. (Standard.) 

Werbica d. 4 października. W. ks. Mi- 
kołaj, książę Karol i jeneral Totleben także i 
wczoraj zwiedzali rumuńskie oblężnicze roboty. 
Caly dzień utrzymywali Moskale i Rumuni bar- 
dzo silny ogień urmatni. lkumuńskie przekopy 
zbliżyły się na 30 metrów do grzywickiej redu- 
ty, którą Żołnierze nazwali „małą Plewną* ub 
„Plewujcą * 

O 8. godzinie powstała zacięta walka mig- 
dzy Turkami a oblęgającemi, ale była prawie 
bez skutków. Straty małe. (Zagblatt,) 

Mdoustantitymopoł 4. października. Za- 
pewniają w Porcie, że Mehemeta Alego odwo- 
lano dla tego, że we właściwym czasie nie przy- 
stąpił do ofenzywy i przez to popadł w niełaskę 
u sułtana. (Pressc.) 

Peszt d. 4. października, Wediug równo- 
brzmiących, a z wielu stron nadeszłych donie- 
sień, cała wina w sprawie Helfyego spada na 
komisarza policji na przedmieściu, który od kil- 
ku lat publicznych posługaczy używał do czyn- 
ności ajentów policyjnych. Czterech takich posłu- 
gaczy z blankietem przez dyrektora policji podpisa- 
nym, było wykonawcami tego nadużycia u Hel- 
fyego. Komisarz policji, który według  Nagla 
nazywa się Babis, nie miał zaduego polecenia, i 
samowładnie kazał pilnować Helfy'ego. 

Na jutrzejszem posiedzeuiu sejmu, która 
prawdopodobnie burzliwem będzie, spodziewają 
się wyjaśnień Tiszy.  Napło otrzymał do- 
niesienie z Wiednia, że Helfy i Klapka nie mie- 
li żadnego udziału w sprawie legionu siedmio- 
grodzkiego, że wszystko to jest dziełem pol- 
skiej propagandy, i Że na ten cel polscy ma- 
gnaci i ultramontanie angielscy złożyli 150.000 
złr., a poważne osoby w Wiedniu i Buda-Pesz- 
cie administrowały temi pieniądzmi. Kelet Nepe 
donosi, że z więzienia w Kezdi Vazarhely wy- 
wieziono wszystkich <brodniarzy do St György, 
aby zrobić miejsce dla politycznych więźniów. 
(Fremdenblatt,) ' 

Wiedeń d. 3. października. Odnośnie da 
pogłosek, że Serbia postanowiła przystąpić do 
wojny, sądzą koła wojskowe. że dowództwo armii 
moskiewskiej zmierza do tego, aby serbskie ope- 
racje rozpoczęły się równocześnie z nowym ata- 
kiem na Plewnę. która nastąpić ma po nadej. 
Ściu i zupełnem rozstawieniu gwardji.  (Pester 
Lloyd). 


Telegramy Gaz. Nar. | ostat. wiadomości 


Dotąd jeszcze nie may urzędowej wiado- 
mości o destytucji Mehemeta Alego. Pierwotne 
doniesienie, podane przez Ajcncje Havasa, zostało 
wprawdzie potwierdzone palu prywataemi depe- 
szami dziennikarskich korespondentów ze Stam- 
bułu. Niemniej przecież urzędowego potwierdze- 
nia brak dotąd. Ze wszystkiego wszakże wnosić 
można, że doniesienie Ajencji Havasa było pra- 
wdziwe ; szczególnie za wnioskiem tym przema- 
wia ta okoliczność, że gdyby ono było fałszywe, 
to przecież nie zwlekanoby tak z urzędowem za- 
przeczeniem. Pytanie więc tylko, czy już Sulej- 
man objął faktycznie dowództwo nad Czarnym 
Łowem i znajduje się w głównej kwaterze, czy 
też dotąd jeszcze jest w drodze. Pytanie to na- 
biera zwłaszcza wielkiej wagi wobec doniesień 
korespondenta Tagblattu, że mianowicie we czwar- 
tek na całej linii Czarnego Łomu wojska tureckie 
przeszły znowu w zaczepne działanie, i to wła- 
śnie równocześnie na górnym i na dolnym Ło: 
mie. Według ajencji Havasa, Sulejman miał już 
we wtorek znajdować Się w Razgradzie. Nie by- 
łoby więc nic inożebnego w tem, gdyby ten e- 
nergiczny wódz już we środę stanął na fronto- 
wej linii Turków, a we czwartek rano przeszedł 
w ofenzywę, zwłaszcza jeżeli Moskale, postępu- 
jąc za ustępującym Mehemetem, zbliżyli się aż 
do samego Lomu. Korespondent Zagblattu utrzy- 
muje, że Turcy pod dowództwem Fuada i Assa- 
fa baszów przeszli Łom, to znaczy, zajęli znowu 
lewy jego brzeg, i po siedmiogodzinnej walce rzu- 
cili Moskali ka Damogile, która, jak wiadomo, 
leży pośrodku pomiędzy Czarnym Łomem a dro- 
gą wiodącą z Bieli do RuSzczuku. Utrzymuje on 
jeszcze, że równocześnie stoczono pod Osmanba- 
zarem i nad górnym £Łomem zwycięzkie dla Tur- 
ków potyczki, Słowem, Z doniesień koresponden- 
ta Tagblatlu wypada, Że We czwartek na całej 
linii toczył się bój, zaczepnie przez Turków pod- 
jęty, i skończył się wszędzie ich zwycięztwem. 
Owóż jeżeli bój ten odbył się jnż pod wodzą Su- 
lejmana baszy i w skutek jego rozporządzeń, to 
byłaby to tak świetna inauguracja jego rządów, 
jak tylko wymarzyć sobie można. 

Ważnem jest także doniesienie tego kore- 
spondenta, dotyczące zajęcia wyspy Ramazanu, 
naprzeciw Ruszczuku, Wyspa ta leży bliżej le- 
wego niż prawego brzegu, wprost naprzeciw mo- 
skiewskiej lunety z r. 1854, m więc i wprost dzi- 
siejszych bateryj moskiewskich. Z bateryj tych 
Moskale, przystępując do Ostatniego ataku na 
Plewnę, wycofali 22 działa pozycyjne, i prze- 
transportowali do Plewny. O tyle naturalnie o- 
słabili swoje stanowisko w Dżurdzewie. Tej to 


Drugą grzy- | 


niechybnie olbrzymie straty. Więc chociaż możejgo denoszą urzędowe: „Pułkownik 


Dilawcr nie zdola długo utrzymać się na pomie- 
„mionej wyspie, i w końcu wyparty z niej zosta- 
uie przez Moskali, to w każdym razie wyprawą 
tą może im porządne wyrządzić szkody. Nadto 
jeszcze wyprawa ta Świadczy, że Turcy energi- 
czniej zaczynają brać się do rzeczy, i nie myślą 
już więcej trzymać się tylko odpornej roli. 


| Z Berlina donoszą, że Niemcy nie chea 
przyjąć tłumaczenia się Paty w okólniku, iż 
| barbarzyństw, jakie wojskom tureckim zarzucają, 
i dopuszcza się także armia moskiewska. Do Fe- 
'ster Lloyda piszą z Berlina: „Według wszyst- 
kiego co słychać, sam cesarz Wilhelm nalega. 
aby dyplomacja miłcząco nie patrzała, jak naj- 
pospolitsze przykazania ludzkości bywają depta 
ne. Bardzo energiczne upomnienie w tej mierze 
miało już odejść do Stambułu, i ta nota, jakkol- 
| wiek nie zapowiada środków przymusowych, to 
|jednak napisana jest w tonie, niepozwalającym 
(wątpić, że rząd niemiecki na serjo myśli bronić 
|praw ludzkości.“ -— Naturalnie. że Turcja Nie- 
miec się nie boi, i zotowa jeszcz» odpowiedzieć 
im przypomnieniem, że armia niemiecka w roku 
18%0—1 okazała się bandą morderców, rabusiów 
i złodziei! Wszak rzeź w Bazeilłes jest pamię- 
jtną, i pamiętnem publiczne sprzedawanie w Ber- 
ilinie rzeczy, we Francji skradzionych! Wszak 
|nawct zegary Ścienne rabowali Prusacy i włó- 
czyli z sobą pod płaszczami, z pod których wagi 
zegarów wisiały! Wszak hotszyid listem otwar- 
tym wykazywał kradzieże i rozboje, jakich się 
świta ks. Frydryka Karola pod tegoż własnem 
okiem dopuszczała w jednym z zamków rotszyl- 
dowskich niedaleko Paryża. 


Wiedeń 6. października. (pr.) Tagblatt 
znmieszcza telegram z Ruszcznku: 
Pszauwczoraj części dywizji Fuada i 
Assaia baszy przekroczyły rzekę Łom 
niedaleko Stroke, i nderzyly na I2, 
korpus, będący pod dowództwem wiel- 
kiego Księcia Włodzimierza. Po sze- 
Sciogodzinnej walce Moskwa zmuszona 
była do odwrotu ku Damogile, który 
odwrót równał się ucieczce. 

Równocześnie donosi Salim basza, 
komendant Osmanbazaru, i Nedżib 
basza, zgórnego Lomu, o zwycięzkiełn 
potyczkach i o ogromnych stratach 
Moskwy. 

Admiral Dilawer w nocy dnia 3, 
października przeprawił się na bar- 
kach przez Dunaj pod Ruszczukiem i 
osadził się nawyspie Ramazanu, zkąd 
intensywnie ostrzeliwa Dziurdżewo. 

Petersburg 5. października. [Urzęd.] 
Z pod Plewny 8. b. m. donoszą: Nasza ar- 
mia ruszczucka posuwa się naprzód po od- 
wrocie Mehemeta Alego. 

Pod Silistrją przygotowują Turcy prze- 
prawę przez Dunaj. Z naszej strony poezy- 
niono kroki odpowiednie. 

Pod Szypką dnia 2, b. m. były drobne 
utarczki. Jenerał Molski lekko ranny. W: 
Bałkanach spokój. Kolumna turecka, złożo- 
żona z D batalionów i 4 szwadronów z ar- 
tylerją wysunęła się t. b.m. z Plewny ku 
rzece Wid do wsi Dolny Metropol dla fura- 
żowania. W skutek celnego ognia artylerji 
naszej zapalono Dolny Metropol i turecki 
jaszczyk zniszczono, a w skutek udałych a- 
taków konnicy naszej, zmuszono nieprzyja- 
ciela do szybkiego odwrotu do Płewny. Stra- 
ty nasze 2 oficerów i 40 żołnierzy w ran- 
nych i zabitych. 

Wczoraj dnia 2. b. m. ostrzeliwali Tur- 
cy gwałtowniej nasze i rumuńskie pozycje, 
Straty nasze 3 zabitych, 1 ranny. Potem 
baterje nasze bombardowały dalej pozycja 
tureckie. W jednej reducie tureckiej eksplo- 
dował magazyn prochu. Turcy prawie nie 
odpowiadali. Dzisiaj parlamentarza wysłaliś- 
my do tureckiego obozu Z żądaniem, aby 
pozwolono pogrzebać zabitych i pozbierać 
rannych. Turcy się na to zgodzili. ; l 

(Zkąd się wzięli ci ranni i zabici dnia 3, 
października ?... o tem milczy biuletyn. Angiel- 
skie dzienniki donoszą, że dnia 3. października 
uderzyli Moskale i Rumuni na turecką grzywie- 
ką redutę, lecz odparci zostali, poniosłszy znacz- 
ne straty; p. r.) 

Konstantynopoł 5. paździer- 
nika. Ostatni, dnia 4. paźdz. wieczór 
wysłany telegram Muktara baszy do: 
nosi, iż Moskwa z wszystkich stron 
odparta, straciwszy 5000 ludzi, opn- 
ściła Karadjadagh i eofnęla się ku 
Karajal (ku głównej swej kwaterze) 
ścigana będąc przez Turków. 

Komunikacja telegraficzna Muktara ba- 
szy z Karsem znowu przywrócona, 

Jenerał Fazly basza przybył do Szumli, 

Moskwa 5. października. Lewe 
skrzydło Muktara baszy, połączone z 
załogą Karsu, uderzyło 4 pażdzier- 
nika w południe bardzo gwałtownie 
na nasze skrzydło prawe. Atak od- 
parto z ciężkiemi stratami tureckiemi. 
Po południa o godzinie czwartejTurcy 
ponowili atak, ale bez skutku. Nasze 
wojska utrzymały się w swych po- 
zycjach. 

Ateny d. 5. października. Król wkrót- 
ce udaje się na granicę turecką dla prze- 
glądu wojsk greckich. Ponownie odroczono 
rozstrzygnięcie kwestji prezydjum minister- 
stwa. (,„Polit.-Corresp.*) 

Belgrad d. 5. października. Komen- 
danci korpusów Nikoliczi Alimpicz wyjechali 
ztąd ze swemi sztabami. Urlopowanych ofi- 
cerów powołano. Żołnierzy milicji pierwsze- 
go powołania w powiatach granicznych we- 
zwano do 25-dniowych ćwiczeń w obozie. 
Brygada Semendrji udała się nad Timok. 
Turcy oszańcowali się w Zworniku i Bie- 


linie. („,Polit. Corresp. ') 


W ostatniej chwili otrzymujemy następujące 
telegramy : 


Rukareszt dnia 5. październi- 


ka. „Agence Russe“ donosi: Z powo-, 


własnie okoliczności przypisać prawdopodobnie; du niezdrowego położenia Górnego 


potrzeba powodzenie, jakiem się uwieńczyła wy- 
prawa admirała Dilawera, który w nocy ze Śro- 
dy pa czwartek przeprawił się na barkach przez 


pd i * 6, w» 6-0; Dunai, osadził sję na toj wyspję, i mając. 
| E lprasl tą E wyragde ada Śloabakia 


|Studenia będzie glówna kwatera mos-| 


kiewska do mającego wyższe poloże 
mie (1) Sistowa przeniesioną. 


| | Eet ersburg dnia 5. paździęr- 
mika. ) 


pod,Plewny dnia) wczorajsze- 


Levis, dowodzący pułkiem Wradykaun- 
kazkim, zabral ma drodze z Płewny 
do Sofii pod wsią Radomirz turecki 
transport soli, chininy, środków lecz- 
niezych, przeszło IOQG0 sziuk bydła i 
80 koni; tudzież zburzył tam most i 
turecką linię telegraficzną. 

Most pod Czerwezbrej został d. 2. 
b. m. spalony. 

Moskiewskie baterje ostrzeliwały 
dzisiaj dalej Piewnę. 

Przy oddziale ruszczneliim zacho 
dzą tylko mtarczni forpocztowe. 

Na drodze do ©sman-Bnzarn i w 
Balkanach spokój.“ 

Monstamtynopał d.5. paździer- 
nika. Mulóar basza donesi dnia 4. 
października, iż Rachel basza obsa- 
dził dziś znowu górę Wielkiej Jugny, 
którą Moskale opuścili. Pozostałe 
straże przednie stawiły słaby odpór 
Kolumny BRachedu baszy posumnęły 
się naprzód i uderzają obecnie ua 
nieprzyjacieła, który pol Peckii 
Atchakalłe nad rzeką Raurs i okało 
Wysokiego Rabain się komctentru je, 

Kawalerja Osmana baszy pod Subotan 
odmaszerowała do korpusu pod Kiziltepe, 
prawdopodobnie aby zagrażać linii odwroto- 
wej Moskali na Harabel. Walka trwa ństei. 
Straty moskiewskie w ostatnich trzech dviach 
znaczne. 
CIDARO ARSTE W TTYYTZETE e 


W teatrze hr, Skarbka, 
W sobotę dnia 6, października. 


Lucja z Lammermooru 
Wielka opera w 3 aktach, muzyka Donizettego. 
Kapelmistrz pan Jurecki, 


W niedzielę dnia 7. października. 
O godzinie 4tej po połndniu, 


Studnia artezyjska 


Melodramat ze śpiewami w 3 aktach. 


PRZEDSTAWIENIE WIECZORNE. 


dwie sieroty 


Dramat w 5 aktach a 8 odsłonach 7 franc. pp, 
D'Enery i Cormon, Przekład M. Chrzanowskiego. 


` Początek w godzinie 7mej wieczór. 


"KURS GIEŁDY WIEDENSKIEJ. 
WIEDEŃ 5 października 1877. 
godzina 2. minut 20, po południu. 


Losy kredytowa 161.25 Węgier. kret SOL -- 
Akcje fun aust, —.—, Auglo-aistr. 97 50 
Unionsbank 65.. Kolej Kar. Lud. 743 50 
Nordbahn 194.25 Kolej połudu, 1150 
Kolej Alfóld. 115.—. Kolej Klebiety 17650 
Kolej l/w.-czer. 120.50 Węg. Nordostb. 112 -- 
Rndoltsbaln 114.75 Wag. Ostdaha. —— 
Weg. obi. paź, w sł. 66.50. talie. indemniz. 46 50 
Losy «r.1864 132.- Kolej siedmiog. 107,— 
WVorkchrsbut k 99.75 Dory tureckie 15 50 
Weg. galic. kolej 101 50 Kalej państw, 371.- 
Baukvorelu 11. Losy węgier. 80 75 


Kolej Albrechta | Marki niemiackie st. 57.80 
Rodyjski rubel papier. 1,18'/,. Usposobienie zawglcne. 
WIEDEŃ 6. października 1877. 
godzina 10. minur 40. przed południetą, 


Akcje kred. 216.90. Auglo-anstr 98 — 
Kolel Kar. Lud. 248, =. Kolej potud. ez 
Unionasbank  —.-—-. Napoleondor 9.42 


Usposobienie cicha 
Berlin, 5 październiku. Russ. Banknotan 203.25. Ure- 
dit. Act, —.-—. Lombardon 125,50 Gallziar 107.75 
Staatsbnhu (— — Rumdnier 14 75 Oestarr. Huk. 
noten 172.40 Usposobienie 


Hasa galie. Wow. kredytowego. 


i Kupie. Sprzedaje, 
5, Listy zastawne pe 80 75 56 2% 
sf po 18 TD 39 25 


Lwów d. 6 października 1877. 
Pociągi kolejowe. 

i Qilchodzra ze Lwowa: ç | 

DO KRAKOWA: o godzinie 11 wis. B przed pólłnosą 

(pociąg pospieszny); o godz. 4 m, 4U rano (pociąg 

osobowy), © p 4 miuut 46 po południu (posiązę 

mieszany): 


DO CZERNÍOWIEC: o godzine 6 miuut 2% rano (pa 
ciąg pospieszny) ; o godz. 11 minut i$ wieczór a 
cigg mięszanyj; u godz. 13 miu. 84 w połndzia (po~ 


ciąg mięszany). 

STANISŁAWOWA; (na Stryj): 

5 rano (pociąg nr. 1); o gods, 5 raiu. 10 wieczór 

(pociąg nr. 2). 

PODWOŁOCZYSK: (x głównugo Agora: v god č 

min. — Iano, (pociąg pospieszny); o godz. 10 mia, 87 

wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 min. 15 w po- 

tudnie (pociąg mieszany). 

PODWOŁOCZYSK: (a Podzawcza): o gode, 11 m. 4 

wieczór (pociąg osobowy); o godz. 13 tn. 11 w po» 

ludnie (pociąg mięgzany). 

Przychodzą do Lwowa: 

4 KRAKOWA: o godzinie 6 minnt 80 rano (pocięg po- 
spieszny); o godz. 9 m, 25 wieczór Rode osobowy); 
o godz. 10 min. 35 przed południem (pociąg mięszany) 

Z CZERNIOWIEĆ: e godzinie 9 miunt 55 wioczór (po- 
ciąg pospieszny), o godz. 3 m. 46 rano (pociąg niig- 
szany); © godz. 2 m. 50 popołudrin (poriąg mięszany). 

Z STANILŁSAWUWA: (na Stryj): o godzinie 7 nr 54 
wieczór (pociąg nr. %); o godz. 3 m. 52 (posiąg m.. 4), 

Z PODWOŁOÓCZYSK : (na dworzec w Podzumożu): o g0- 
dzinie 3 minut 54 rano (pocigz osobowy); o godz. 8 
m. 8 popołudnin iposiąg mięszany). 

Z PODWOŁOCZYSK: (na dworzec lwowski główny : 8 
godzinie 10 m. 3:4 wieczór (psciąg porpiaszny) © goé», 
8 min. 25 rano (pociąg osobowy) © gods. 5 m, a3 
po południu (pociąg wiosrany). za r 

Pory niniejszego rozkłada jardy odnosz 

się do merent R posateńskiego, godz. I 

w Peszcie odpoviada godz, 12 20 wa 


Lwowie. a 
III IPT AEEA NEEN O SEA 
IN udesłane. 


Do pana Fran. Jana Kwizdy w Koerneuburgu. 
Użycie pańskiego ©. k. nprzyw. płynu resty- 
tncyjnego u moich koni wyścigowych, okazało się 
w swych skutkach nadzwyczaj wybornem, przeto 
upraszadż 0 przesyłkę w większej ilości. 
Moskwa, 15, maja 1877. 


DO o godziuio 6 tułant 


DO 


DO 


L. Hosen jun, 


e 


Dr. Karcz . 
trudniący się 'od kilkunastu lat 
specjalnie radykalnem leczeniem 
chorób skórnych z zakażenia krwi 
| powstałych i Wwzmacnianiem sił, skutkiem 
| nadużycia osłabionych, 
ordynuje w mieszkaniu przy ulicy Wałowej 1. 3; 
i od godz. 8—10 i 2-—4. 
(Tekże listownie przy ścisłej dyskrecji.) 
Jego „Porudnik* w powyższych słabościnch 
(drugie wydanie) można nabyć u autora E w ksią. 
garniach, po cenie 1 zły, 20 ct. za egzemplarz 


! va 
U 


ż 


EKT. 


wa pożyczka w rencie na 60, w złocie 


wydana na mocy XLIX artykułu ustawy z roku 1875, XLVI z r. 1876 i IX z roku 1877. 


Nubskrypcja na nominalne 80.000.000 złr. a. w. w złocie, 


czyli 200,000.000 franków, czyli 8,000.000 funtów szterlingów, czyli 162,000.000 mark niem. wal. państw. 


Król. weeier, 


> 


L 


I S 
| 
de 


Kwota przeznaczona do subskrypcji tworzy część król. węgierskiej państwowej pożyczki w rencie, przynoszącej 6 procent roczn'ew złocie, do której zaciągnięcia upoważnionym został król. 
węgierski minister skarbu na podstawie wydanych za konstytucyjnem przychyleniem się Sejmu państwa ustaw Nr. XLIX. z roku 1875, Nr. XLIX. z r. 1876 i Nr. IX. z roku 1877 w celu 
wyposażenia głównej kasy państwa i pokrycia potrzeb kola żelaznych, jako też w celu wykupienia i umorzenia 6procentowych węgierskich skarbowych bonów l. emisji, a częściowo IL emisji. 
Z kwoty przeznaczonej na ten ostatni cel w ogólnej emisji pożyczki w rencie, przypada. m obecną subskrypcję 45,000.000 złotych a. w. nominalnego kapitału, którego zrealizowanie będzie użyte na 
wykup i amortyzację odpowiedniej części bonów skarbowych £. em:sji. 

Zapisy dłużne opiewają na okaziciela i wystawiane bedą w stosunku wartości 10 złotych a. w., a w złocie (według XII. artykułu ustawy z roku 1869) = 25 franków — 1 funt szterlingów 
= 2033/,,, mark w niemieckej walucie państwowej na 


złotych a.w. 100 = franków 250 = funtów szterl. 10 = matk 202.,, niemieckiej waluty państwowej 
p 500 — g 12502 nh " 50 «=""'4 1012.50 - eh - 
à 1000 = , 2500 [Gs = us 160328 * 2025— ` p 
5 10000 = > 25000 = tta " 1.000 =", == 20.250 — 


» » i H 


Według treści zapisów dłużnych pożyczka oprocentowana zostanie po 6 od sta rocznic, płatnych w półrocznych terminach 1. stycznia i 1. lipca każdego roku, a zapisy dłużne, jako 
też znajdujące sę przy nich kupony proce. wólne są od wszelkich istniejących opłat stemplowych i podatków; a także na przyszłość zapewnia się im wolność od opłat stamplowych i pódatków. 


Kupony procentowe przedstawiane będą do wypłaty : 


W Budapeszcie w król. węg głównej kasie passa 
ż s w węgierskim ególnym Banku kredytowym, bog . artykułn 
„ Wiedniu w e. k. uprz. austr Zakładzie kredytowym Yara handlu I przemysłu, | złotych a. w. AM Kixartyku 
z u 8. M. von Rethschiida. PONY, 21. TR, 
x u Manrycego Wedianera, 
„ Paryżu u Braci Rothschildów, w írankach, w stosunku 25 frauków za 10 złr. w. a. 
„ Londynie u N. M. Rothschilda i Synów, w funtach saterlingów w stosunku 1 funt szterl. za 10 złr. w. a. 
„ Frankfurcie n M u M. A. Rothschilda i Synów, |) 
n 


Berlinie w Dyrekcji Towarzystwa dyskontowego, ) w maikach N. W. P. w stosunku 20%*/,,, mark za 10 złr. a. w w złocie. 
A A, u Bleichródera, 

p a w Raa 2 8 dnia 9. października 1877 r. do publicznej subskrypcji. mianowicie: 
P aryżu u Brac othachi w, ) EE a r . . 
„ Londynie u N. M. Rothschilda I Synów Ak warunkach podanych przez te domy bankiersk'e. 


z £ 


Brukseli I Antwerpji 
Amsterdamie 
Dalej: 
„ Buda-Peszcie w Węgierskim ogólnym Banku kredytowym, 
„ Wiedniu w $. M. Rothschilda, 


» Wiedniu w ©. k. uprzyw. austr. Zakładzie kredytowym dla handlu i przemysłu, jakoteż w fliąch jego 
w Bernie, LWOWIE, Pradze, Tryescie i Opawie, 
„ Berlimie w Dyrekcji Tewarzystwa dyskontowego, 
u S. Blelichrtdera, , 


k Frankfurcie n. M. u M. A. Rothschilda i Synów. 


i w Filji Banku dla handlu i przemysłu 
„ Kelonii u Sal. Oppenheim jun & DOnt T Enae nags i: 


i w innych miejscach pod następującemi warunkami : 


Art. 1, Subskryycja jednocześnie odbywa się w wyżej wymienionych miejscach 


we Wlorek dnia 9. i we Środę dnia 10. października b. r., 


podczas zwykłych godzin urzędowych podług fermularzy meldankowych, przyłączonych do niniejszego prospektu. Każde z tych miejsc subskrypcyjnych ma prawo zamknięcia subskrypcji także 

przed upływem oznaczonego ezasu i oznaczenia wedłag własnego uznania wysokości kwoty udziałowej. Zgłoszenia na pewne appoints tylko o tyle mogą być uwzględnione, o ile to według 

uznanie mıcjsga podpisu da się pogodzić z interesami innych subskrybentów. 

Ar. 3. Subskrybent jest uprawnieny na każde 1000 złr. w złocie kapitału nominalnego przypadującej nań kwoty subskrypcyjnej, © ile ona jest przez 1.000 po- 
zieloną, złożyć zamiast wyplaty funt. szterl. 50 — nominalnej wartości, wypłacalnemi dnia 1. grudnia 1878 węgierskiemi bonami skarbowemi I. emisji. 

a z procentami częściowemi od d. 1. czerwca 1577 r, bieżącymi w wysokości 508'5/,,, złr. W. a. W złocie, resztę zaś całej wplaty musi równocześnie 

ui: cié gotówką. 

Z formularzy zgłoszeń jeden jest przeznaczony na subskrypcje z oświadczeniem, że częściowo będzie się płacić bonami skarbowemi [. emisji, drugi zaś na subskrypcje z oświadczeniem, 
że wydzielone sztuki odebrane zostaną za gotówkę. Subskrybent, który oświadczył, że chce częściową spłatę uiścić bonami skarbowemi I. emisji, nie może być zwolniony od uiszczenia bonami 
l. emisji części na niego przypadającej. Jeżeliby części jego udziału razem mniej wynosiły niż 1,100 złr. nominalnej wartości, albo jeżeliby z przydzielonej mu części pozostała kwota resztu- 
jąca, nie była podzielną przez liczbę 1.100, to za te papiery zapłaci gotówką i pod warunkami, które dla takiej spłaty są postanowione. 

Za te sztuki, których częściowa spłata ma być uiszczona w węgierskich bonach skarbowych, ustanawia się cena subskrypcyjna na 8230 złotych a. w. w 
złocie za 100 reńskich kapitału nominalnego, zaś za te sztuki, które zapłacone zostaną gotówką, cena subskrypcyjna ustanawia się na 80'80 złotych a. w. w złocie 
za 100 reńskich kapitału nominalnego. 

W obu przypadkach ma subskrybent oprócz ceny uiscić procenta od sztuki zą bieżący kupon procentowy od {. lipca b. r. aż do ewentualnego odbioru. (Art. 6.) 

Art. 8. We Wiednin i innych miejscowościach sprzedaży austro-węgierskiej monarchii, każda spłata gotówką może być uskutecznioną, albo w markach niemieckich lieząc 10 złotych austrjackich 

w złocie = 20**/,,, marek. albo w austrjackiej walucie bankowej, podług kursu przez miejsce subskrypcji każdą razą podanego. 

W Berlinie, Frankfurcie n. M. i innych miastach Niemiec musi każda spłata gotówką być uskutecznioną w markach waluty państwa niemieckiego, licząc 10 złotych austrjackiej waluty 
bankowej = 20%5/,,, mark, i 
Art. 4. 


) w miejscu wskazanem przez Braci Rethschildów. 


Przy podpisie musi być złożoną kaucja 10 procent nominalnej wartości. Kaucję tę należy złożyć albo gotówką, albo podług kursu dziennego w takich walorach, które zostaną na 
miejscu subskrypcji uznane za dobre. Przy składaniu kaucji w walorach, należy zgłoszenia do subskrypcji i spis walorów kaucyjnych, które się ma zamiar złożyć, w dwóch przedłożyć 
egzemplarzach, z których jeden z potwierdzeniem miejsca subskrypcji zwrócony będzie. 
Art. 5, Przydzielenie nastąpi natychmiast po zamknięciu subskrypcji. Jeżeliby subskrybentowi wydzielone mniejszy udział niż zgłoszenie opiewało, zwyżka kaucji zostanie mu bezzwłocznie 
zwróconą. 
Art. 6. Te sztuki, których spłata ma być częściowo uskutecznioną w węgierskich bonach skarbowych I. emisji, mają być odebrane dnia 18, październiku b. r. Te sztuki, których spłata 
wraz z procentami ma być uskutecznioną w gotówce, mogą być odebrane dnia 18. października b. r. Jednak podpisujący jest obowiązany odebrać: 
ćwierć przydzielonej nominalnej kwoty najpóźniej włącznie dnia 24, października b. r. 
v v 7 U) n » » 15. listopada T 
Y » " v n » » 5. grudnia 3 
p 1 ” n » » 21. grudnia >» 
Po zupełnym odbiorze wyznaczonych sztuk, złożona kaucja zostanie wliczoną, a względnie zwróconą. 
Odbiór uskuteczniony będzie w tymczasowych skryptach, wystawionych przez c. k. uprzywil. austrjacki Zakład kredytowy dla haudlu i przemysłu na polecenie król. węg. ministerstwa 
finansów, które następnie w myśl nastąpić mającego ogłoszenia zamienione zostaną na stanowcze obligacje dłużne z kuponem procentowym bieżącym od dnia 1. lipca b. r. 
Stanowcze obligacje dłużne będą opatrzone stemplem angielskim lub francuskim, właściciel jednak tymczasowego skryptu nie będzie miał prawa żądać tego lub owego stempla. 


Buda-Peszt, Wiedeń, Berlin, Frankfurt n. M. w październiku 1877 r. 


We Lwowie przyjmuje subskrypcje: 
Filja c. k. uprz. austr, Zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu. 


UŁ) 


Art "a 


Art. 5. 
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CHO $ Wazne dlaamatorów polowania! ger zag ce 


© pugi są do mabyeia przy ulicy liosiew- 


zalecane w słąbościach gardła, chrype , zapaleniu pardła, zuwrzodowaniu w ustach, cuchnącemu oddechowi, 


skiego ur. 6. (place Sakramente. 1-1 
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t pianki. bursztynu, kości stoniowej, drzewa itp. 
ME WWiśniewskiej 


we LWOWIE, przy ul, Halickiej l. 16. 


Zee. po miernych cenach. ER 


pieców regulacyjnych i do napelniania, 
i uparałów do opalania. 
we Wiedniu, Nenban, Kxuisevstrasse , Nr. 71, 


lają niezdrowego i suchego ciepła i są pojedyncze i wy- 
godne w użyciu. Z powodu nowej metody fabrykacyjnej 
sa ie piece pod każdym względem postawione ua naj- 


NIE 


"| Wojna na Wschodzie "| 


$ s fiz c RA w a ró i w skulek któr | «msz handel eksportowy do krajów Naddunajskich zupełnie ualul, ENJ, Beisera, Hi Ruckera, p. Mikola- 
SE NOKIE wyo G AEE NARAR A Drant yutiiye | piankowe, K Makart area materjał opałowy, abryk eo 2 scha, w STANISŁAWOWIE u Sto- 
u PERA e tued | 5 Aa prawdziwe PAJKI Ze dają przyjemne ciepło, palenie trwa długo. nie wydzie- Fabry Ke towarów ze srebra chińskiego chora v. Sebenite; w KRAKOWIK 


upełnie świnać i oasze olbrzymie Zapasy, 
znacznie niżej ceny fabrycznej wyprzednć. 


Zupetne cenniki *ostana na Zudunie tr nko przesłane, 


przepysznych wyrobów ac srebra chińskiego. 


nd 


jest prawdziwa do nabycia: 
we LWOWIE u pp. K Iskiarskiego, 


u p. R. Jaworskiego, 1059 5 
Cena sziuki 50 et. 


gi 


— HDM 


1 24 VATE b . an. r; 
re s w rr wz I AOC N wyższy m stopniu doskonałości. AA R ceny: u w F — 
w E A LICY JSKI SE ER Polerowane piece, z kanałami, piece z profilami z Ą [6 tyżdczek . Z GU GD LU MAŚINISZKA „ia gi Pa: E-S: 
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a Wyrobów ze zlota : srebra i innych drogich kruszców; 


RAR Patentowane wstawki 
EŃ 


z wstawkami, lub na prowincję z opakowaniew $ zl. 


wiele innych artykułów po vdumiewająco tanich cenach, 


u 


Przedewszystkiem proszę zauważać 


łyżeczek do kawy 


| ekiem etui dawniej 24 zł, 


wszelkie pisma polskie I nie 


-| 
d Sg: 4 M Ą Zawadzki, (dE 4 : 5 ; ; | $ ożuej treści iakote! 
swarrow I ianych przedmiot owyc używanych; a „do zwedzkich (għłiuianych) pieców, mogą być włożone LBEJYYK HELA 54 © ! AR |  mieekie różnej treści, jakote: 
b! i M Be y NY h AE dm WAW a WY kia y yong 47 bez narnszenia pieca, w uajkrotszym czasie. (lens w miejscu we Wiednin OP SE OEA | wszystkie te 24 sztuk razem w elt gan | BOSKO A. 
e, Papierów publicznych wartościowych; y sag! za zy, teraz 10 zł. Książki szkolne, 


Przyjmuje wkładki na książeczki oszczędności 
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IO SE A 
24) z + 


RZEZ 


LOG 


Godziny nrzędowe: 


80 0. < 


od 8. do 12. w południe, 


Przestroga. 


Wyszczególnione e, 


K 


austr, przywilejem 


i aprobaeją król. praskiego ministerstwa. 


FUO: | od 3. do 5. po południu. 5 Dr B i wy 7 ; , x S ' a 
a z im Wyrokiem c. k. starostwa w Komotau do l, 8341 ukarany „owękardtu Guo yaćne "m ziołowe, |De. Suia de Boute mard aromatyczna pa 
O k BWA A n esł C h a n a! został ponownie fałszerz, mojej ochronnej marki umieszczonej dv R 4 1 poprawienia pici, 1 wy próbowis:o prze- JUR do zębów; najpowszechutejszy 1 najuiezawodniejszy 

d y 1 *j]na paczkach z proszkiem, po _ poprzedniem  skonfiskowaniu ciw wszelkim nieczystośsiom naskóruym,w opieczęto- |środok do utrzymania w czystości zębów i dziąseł ; 


mae. Wielka partja zastawionych -œ 
płócien. bielizny stołowej, chustek do nosa, ręczników, 
jakoież gotowej 
uwęzkiej i żeńskiej bielizny 
wyprzedaje się o więcej jak z 40°, opustu cen fabrycznych 
pod gwarancją, jak długo zapas trwa. 
Wyciąg z protokołu : 
690 tuzinów chustek do nosa % kolorowym obrębem, przódy zi. ?, 4, 6, 8, teraz; 
tylko zi 12 sztuk zł *160, 2, 8 dż dò 4 zł. : 
tmziiow bialych płóciennych í batystowych chustek przódy zł. b, 6,8, 
maż do zh 12, teraz tylko 2-50, 3, 4, 5 aż do 6 zł. 
kawatków płótaa 50, 49- i KO-łokciowego, dawniej zł. 16, 20, 24, 80, 36 aż 


||robiona moja ochrona, zakazano temu przemysiowcowi sądownie dalszej 
| sprzedaży tego proszku, z mojej strony zwracam uwagę kupców ua to, że dal- 
sza sprzedaż tego sadownie zakazanego proszku, pociagnie za sobą kary 


falzyńkatu. 


Ponieważ rzeczoznawcy jednogłośnie się oświadczyli, że jest temże pod- 


pieniężne a względnie i kary aresztu, 

Panowie odsprzedający mój prawdziwy e. k. proszek korneuburski dla 
bydła raczą na to baczyć, Że ukośnie przez winietę zamieszczony jest mój pod- 
pia w czerwonym kolorze. 

Moje preparaty weterynaryjne sprzedają prawdziwe: 3721 2—4 

We Lwowie: Pp. Konstanty Iskierski, Piotr Mikolasch, ap., J. Pie 
pes ap., Jakób Baiser ap., Z. Rucker ap.. Wład. Tepa, apt., N. Mar- 
kiewicz, W Krakowie M, Jawornicki w ryuku gł. kamienicy p. Kirehma- 
jera, p. J. Jahu, w Białej i Æ. Keler, w Bielsku J. Kraus, w Bochni p. 


wanych oryginalnych paczkach „o 42 cent. 


Dr. Beriuguiera roślinny Środek do farbo- 


wania włosów, farbuje prawdziwie na czarbo, bru- 
natno i blond; kompletne z miscczką i szczoteczką 
5 zir, 8. w. 

Dr. Bćringuiera olejek na włosy z korzeni 


ziół, na wzmocnienie i utrzymania włosów na brodzie 
i głowie; flaszeczka po 1 zlr. 8, w. 

Dr. Kocha cukierki ziołowe, uznane jako wy- 
prób 'wany Średek domowy przeciw kataragi, chrypce, 
zatlegmieniu, grypie iip.; w pudelkABit oryginalnych 
po 70i 35 ct. 


w całych, pół pakietach po 70 et. i 35 ct. 

Dr. Bóringuiera aromatyczny Szpirytus ko 
rouny, używa się jako wonuą wodkę do %adzenisei imy- 
cia, wzmacniający i ożywiający siły żywotne, w ory- 
ginalnych flaszeczkach po 1 złr. 25 ct. i 75 et. 
Braci Lederćr Dalsaniczne mydło «x olejku 
orzechów, sztuka po 25ct., + sztuki 80 ct., szczegól 
ne do pelecenia większym fawiljon, 

Dr Harinnga pomada ziołowa, na wzmócnie 
nie perostu włosów; w opieczętowanych w szkle oste 
plowanych słoikach po 85 et. 


du 50 zł. kosztują teraz tylko zł. 8, 10, 12, 15, 18 nż do zł, 25 vd sztuki., 

iuziuów ręczników i serwet kosztują teraz tylko zł. 4, ©, 6 aż do zł 8. 

najpiękniejsze damastowe—5 i 12-osobowe garnitury damastowe blisko darmo. 

F tuzinów wszelakich koszul męzkich z kołnierzem. i bez kołnierza, z gład- 

kiem, wyszywanem i fałdowanem popiersiem, dawniej za sztukę zł. 3, 4, 6 aż 

do zł 5, teraz tylko zł. 1.50, 2, 3 aż do 4 at.. 4 aś 
tuzinów najpiękniejszych koszul żeńskich z wybornemi i modnemi wyszy- 
bami, przódy zł. 5, 6, 8 aż do 10 zł, teraz tylko zł. 250, 3, 4 aż do č zł 

46 tuzinów koszul żeńskich z wycinkami, dawniej 3, 4, 5, teraz tylko zł. 1.50! 
uż do 2 zi. 

151 tuzinów mwezkich i żeńskich kalesonów kosztują teraz tylko ał 1, 1.50,aż 
do 2 zł od sztuki. 

85 tuzinów negliże- i gorsecików nocnych z wyszywanemi wstawkami i odcin-| 
kami, dawniej zł 5, 4, ^, 7 aż do zł. 10, teraz tylko zł. 1.50, 2, 8 do 4 zł. 

65 tuzinów sukien spodnich szytonowych albo barchanowych, kosztuje teraz 
tylko zł 150, 2, 3, 5 zł. 

aur sztuk kolorowych sypialnych sukien żeńskich, kosztuje teraz tylko zł. 4 
5, 6, do 8 zł. 

Zu tuzinów pończoch żeńskich i skarpetek za tuzin teraz tylko zł. 2, 3, 4, 
6, 8, do 10 zł. 

Większa partja kolorowych Creton- i Oxford-, nocnych i Hanelowych koszul; 
mlrowotnych i siatkowych jopek, płócien na prześcieradła, serwet kawowych. 
koior. sukień od prochu, chustęk do nosa z kolorową obwódką i monogramem. 

Gratis otrzymają kupujący towary w wartości do 30 zł., 6 chustek batysto- 

wych z kolor. obwódką, przy kupnie od 50 zł. 12 chustek batysto- 
wych i 6 ręczników albo serwet. 3705 2- ? 
4a wyborne i dobre towary ręczy 


E. FOGL, 


GR 
dy” 
) WE c. k. nadworny fabrykant bielizny z Wiednia, | 


p i c. k. sądowy zaprzysiężony taksator. i ne 
Lwow Nr. 31.190 


Lokal sprzedaży znajduje A jedynie tylko we! 
Zamówienia 7 incji iają się rychł i tówki lubi ` i : 
a Ez BWEN CENIE 
| do 


na ulicy Karola Ludwika 11. 
NAiolla proszki seidlickie 


Paweł Niedzielski, w Bolszowcach A. Wabowicz, apt, w Borszezowie p. 
Niemczewski , w Bóbrce p, W. Międlicki, w Brzeżanach A. Morel i p. d. 
Margulies, w Brodach pp. M. Kulak wpt., Edward Tisko apt., p. K. B. 
Witosławski apt. w Buczaczu p. L Neumann, w Czerniowcach p. Ig. Schnirch, 
w Drohobyczu apt. L. Dobrzynieckiego, w Jaśle p. J. Steinhaus, w Komarnie 
(mperle spadkob. w Krakowie pp, N. Jawornicki, w Kołomyi p. Sidorowicz 
apt., E. Stenzel, w Leżajsku u S. Strzyżowera, w Mielcu H, Bvdner, w My- 
ślenicach pp. M. Gutmann i B. Schongut, w Nowym Sączu p. Kosterkiewi- 
czowa Bpadkob. i R, Jakubowski apt., w Przeworsku p. R. Świtalski, w 
Przemyślu pp. J. Maszewski, F. Gajdeczka i E. Baranowski, w Rzeszowie p. 
J. Schaitter i syn, w Samborze pp. K. Maresch i P, Gailhofer, w Sędziszo- 
wie J. Mizewski, w Stanisławowie p. da. Stecher apt.. A. Beile i A. Ami- 
rowicz apt., w Stryju p. J. Zgórski, apt., w Tarnopolu F. Jamrogiewicz, A. 
Morawetza spadkob, w Tarnowie pp. W. T. Wielogórski, J. Leszczyński i 
W. Mildner & Comp., w Tyśmienicy G. Kobuzowski, apt., Ustrzyki Jul. 
Riedl, apt., w Zakliczynie F. Merczyński 

JF Ktoby mi talszerza wskazał, który nadn- 
żywa mej marki ochronnej, abym go mógł przed sąd 
podciągnąć, otrzyma wynagrodzenie do 509 zir. JEJ 


Profesora Dr. Kimde's roślinna pomada w fla- 
szeczkach, nadaje połysk i elastyczność włosów i sto. 
suja się równocześnie do utrzymania rozdziału; ory- 
ginalna sztuka 50 ct, i 

Balsamiczne mydło oliwne odznacza się 


Dr. Hartunga olejek z kory chinowej, do kon- 
serwoW nia t upiększania włosów; w opieczętowunych 
w szkla ostemplowanych iaszeczkach po 85 et. 


Medyc. Benzoe mydło, najwytwarniejsze 
przez swa oŻywiające 1 utrzymurące dzałani pa gib- | mydlo na płeć, ma ten sam skutek co i tynkturą 
kość i miękkość skóry; w pakietach po 35"e$nt. Benzoe, cena pakieciku 40 ct. Z 


Wyłączna sprzedaż po powyższych cenach oryginalnych: we Lwowie w apt. Z. Rackera, P OMikolascha apt.. 
J. Beisera, w aptece Kal. Kreyżanowskiego, w apt:ce J. Piepesa i J. Nahlika aptekarza, w Blałej w apt. E. Kelera, w 
Bóbrce w apt. Wład. Międliekiego, w Bochni u N. Niedzielskiego, w Brodach u apt. R. Liszki, w Brzeżanach u B. Fa- 
denhechta, w Buczaczu u pp. Kerzla i Jezawskiego. w Czortkowie u apt. L. Nossa, w Chorostkowie u apb. p. Lu- 
dwika Noss, w Czerniowcach u !. Schnireha, w avt. J. Uolichowskiego, w Gorlicach u apt. W. Rogawskiego, w Gkzybo. 
wieu A. Muszyńskieg», w Jarosławiu w apt J, Rohia, w Kołomyji u K. Ladena i w apt. E. Stenzel, w Krakowie u J. 
Juhna, w apt. W. Redyka, W. Fenza, w Lipniku pod Białą w apt. E. Sokalskiego, w Mikulińcach w npt. St. Miedlickie- 
go, w Nadwórnie w apt. Wład. Dziembowskiego, w Newymtargu u K. laura, w Peszcie w apt. Józefa Tórók, rę Prze: 
myślu u Ed. Machalskiego, w Reszowie u lgn. schaittera i Sp., w Samborze u ant. K. Marescha w Sanoku apt w J. 
Zarewicza, w Serecie u J. Dempniaka w Sokalu u W. Semmetkowskiego, w Stanisławowie w apt. F. Stecherń 1 apt. 
A. Beilla, w Stryju u apt.. J. Zagórskiego. w Suczawie w apt. J. Fieberta, w Tarnowie W. T. A Wielogórski, w 
Tarnopolu u W. Stachiewicza i w apt. Fr. Jamrogiewicza, w Wadowloach u Ig. Brosiga, w Żółkwi u Resie Barbag, w Żu 
ravnie w apt. p. Józefa Tomaszowskiego 


Dak. Przed naśladownietwem ostrzega się najwyrażniej. wg 


Raymond & Comp. W Berlinie, k. k. właściciele 


przywilejów i fabrykanci. 


116 


3643 2 
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ś 
.. 


z 3 Ą | L. 8522 ex 1877. 


Jes. król. 


Celem wykonania budowy gmachu dla pomieszczenia Sejmu i 
Wydziału krajowego we Lwowie, odbędzie się na dniu 15 listopada 
b. r. na podstawie piśmiennych ofert 


publiczna licytacja, 


na którą Wydział krajowy królestwa Galicji i Lodomerji wraz z 
Wielkiem księstwem Krakowskiem przedsiębiorców niniejszem za: 
prasza. 

Jako nieprzekraczaluy termin do wniesienia ofert (deklaracyj) 
do Wydziału krajowego, ustanawia się godzina 12. w poludnie 
dnia 15. listopada b. r., poczem bezzwłocznie nastąpi otwar- 


gal. kolej 


OGWIENZCZEME 


Jedynie prawdziwe, jeżcii na każdem pudełku znajduje się na oty- 
kiocie orzeł 1 moja kilkakrotnie odbita firma. W skutek wyroków sądowych- skon- 


stato. ano powtórnie fałszowanie mojej firmy i marki ochronnej ; ostrzegam przeto 2 f Z dniem 15. października Lr. b. wejdą w życie następują- 
Publiezność przed kupnem tych lalsyfikątów, które wystawione jest na okpiszostwo. cie ofert. Ki d t f: 
_ Cena O LE Panel ka z 1 zt. w. a. Przedmiotem przedsiębiorstwa Są : złr. ct. ce dodatki do ary Ę 
ayp Prawdziwe sprzedają znakiem x oznaczone firmy. 1) Roboty ziemne, obliczone na i 13.702 66 Hy: al. . . ; 
Jezódko francuska 1 soli Murid PER TE 2) ,  mararskięz dostawą waterjałów obliczone na 382.492 34 I Dodatek II. do regulaminu i taryfy z d. 1. marca 1874 
rE cierpiącej ludzkości na wszystkie wewnętrzna i zewnętrzne znpalenie ; na 3) S kamieniarskie „ . ” m n 107.141 67 dla związkowego ruchu towarowego Szląsko-Gralicyjsko- Rumań- 
ać rozinaiże ki s gł oda: na el Og uszów i na blizny 4) „ ciesielskie A, > m » 27.725 1B | Ź A 2 | a 
reny, na owrzodzenia skirowe, z: nie ócz, wania i zranie- k 
a ebie a BENEK aa i modna, 000" zalany postanowień mea aa oilawiiic WoD 
1 e URSZA ae yr 3 A aem y dba Ci. Sło . » » R ER n n n u Ś SK 7 g J . p yi - 
Prawdziwe do nabycia u firm znakiem ++ zaznaczonych. D 7) » n Asfaltow. „ LJ U U 1.056 75 y, a) Ses M pos ANQOWIEN WA pups yon Bani am y S 
lej tranowy z wątroby sier ke „lit przes M. Ot Ga tki RA „dad 86 wnej tary y. t P bół 
4 Kxohn et Co. w Bergen (Nozwegja.) tan jest jedynym, któ mię- erty m oddane na wszystkie powyższe roboty razem i 1 j i 
° dzy wozy atk MIAE R aeh się b kz STM LH e le A z BJ y ; b) Odmienne pozycjć frachtowe dla tr ınspor z” = 


lub na kilka robót, albo na każdą z osobna. 
Wadjnm ofertowe ma wynosić : 


„Przy ofertah na wszystkie powyższe roboty razem, od sumy 
| preliminowanej BO 


czniczych się przydaje, 
Cena Qxszki wraz z przepisem użycia | vłr. a. W. 
Prawdziwe sprzedają znakiem * naznaczone Army: 

Saludy We Lwowie [x7,] zpt. J. Boisera, prJ F. W. Królikowski, Et 
gh St Morkiewicy, w Biułęy [xt*] A. Reichert, apt., [zt] tria 


itp. w ilościach po 5000 do 10.000 kilogr. w micjsee specjalnej 
taryfy zbożowej z d. l. lutego 1875 r. wraz 7 dodatkami ; 
c) Pozycje frachtowe dla przyjętej właśnie do tego ru: 


Z. Ruokere, apt 
Kelar, apt. W 


środach (x}*] ©. Urianzpanu ap. [xf*] M. Kulak, apt., [rż] Ed. Liszka upt., Przy ofertach na same tylko roboty murarskie od sumy preli- 

H Ba Witslawski apt, w Czerniowcach, [x°] Ig. Schnirch, (x) C: Alth spt., ino j 9° 1 7 ` a] 1) f i "R ; k ję do- 
a9 e e n E yny Ai bry c [e] aa m, "e chu związkowego stacji Bednarów kolei Arc) ks. Albrechta 

óżef Alexizwicz a „ Dobrzeniecki, apt, w Głinianach [1*] A. Hełm, ap, rzy robotach na same tylko roboty kamieniarskie od sumy 


tyczące transportów drzewa w ładunkach wagonowych. 

II. Dodatek XI. do regulaminu i taryfy zd, l. paździer- 
nika 1875 r. dla związkowego ruchu towarowego Bremsko- 
wzelędnie : Hamburgsko-Galicyjsko-Rumuńskiego, którym to do- 
datkiem w miejsce odpowiednich pozycyj frachtowych specjalnej 
taryfy zbożowej z d. l. lutego 1875 r. dotyczących, ilości po 
5000 — 10.000 kilogr. zaprowadzają się pozycje frachtowe kla 
sy C. ładunków wagonowych pomienionej dopiero taryfy związ 
zkowej dla stacyj: Hamburg, Harburg, Liineburg, Brema, Bre- 
merhafen i Geestemünde. 

Wiedeń d. 22. września 1877. 


Generalna Dyrekcja. 


 preliminowanej 3, , 
Przy ofertach na jedną z reszty powyższych robót od snmy 
preliminowanej 5*/,, 

Wadjum to ma być złożone w kasie Wydziału krajowego w 
gotówce lub w papierach wartościowych, do lokacji pupilarnych ka- 
pitałów przydatnych. obliczonych podług kursu podanego w „Gaze- 
cie Lwowskiej“ w przededniu oddania oferty. Na złożone wadjum 
Pe: kasa pokwitowanie, i potwierdzi odbiór onego na kopercie 
oferty. 


x*] I 
w Gurakomoru [x] E. bod ap; w Haliczw [x] A. Godzonar apt., w Husia- 
tynie [x] W. Czerski, w Jarosławiw [x*] Józ. Rohms ap.; w Kamionce El L. Zawał- 
kiewicz, w Krakowie [x] ur. Flor. Sawiczewski, ap., [xt*) W. Redyk apt., [xt] 
M. śawornieki [xf] K. Wiśniewski apt., [rt*] Józef Jahn, [I] A. Bazan apt., Ad.Sie- 
dleeki, apt. [*] w Limanowie [x] Ant. Mtlier, apt.; w Nowym Sączu [xf*] W. Ei- 
lipek apt., [xf*] kosterkiewiczs spadk., w Nowym Targu [xt] harol Laur; w 
Fodgórzu [x] S. Schlesinger, w Przemyślu [xf*] F. Nahlik, [ł*] F. Gajdeczka, (”] 
Ed. Machalsi w Rzeszowae [xf*] J. Schaitter et Co., w Sołotwinie [x*] Jón. Hodoly, 
apt. w Stanisławowie [xf] Alb. Amirewiez apt., [xt"] F. Stecher apt., w Stryju 
Jan Bielecki, apt. [*] A. Kübel, apt. [*] w Tarnopolu [x+*] EF, Jamrogiewica AP, 
[xF] A. wloruwotz spadkob. [*] Mieh, Perl spt, w Tarnowie (xf*] W. T. A. Wie- 
luzgorski, [xf] V. Miidner &Comp., [xt] F. Leszczyński, L. Chodacki [*j]l w Wa- 
dswizac;: [xf] 1g. Brosig, w Wojmicza [x] C. Nodzyński apt., w Zaleszczykach 
[1]. Kodebsai & Com.. w Zbarażu [x*}] Ed. Krah apt.. [a] N. Süssermann, W 
£ioczowie |x*] Joh. Gold, w Ustrzykach [xł"] J. Riedl aptekarz. Mikolajów 


[z] J. Aleksiewic: apt. 
1 a wprost sprowadzany z Florencji, zna- 
TOD Pagliano ny powszechnie z powodu swej, krew 
przeczyszczającej skuteczności, flakon 1 zł. Skrzyneczka z 12 
fiakonami, wysyła się za nadesłaniem 10 zł., lub za  zalicze- 
niem franco. . 


A MOLL, we Wiendniu, c. k. nadworny liweraut, Tuchlauben Nr. 9. 


Plany budowy, ogólne i szczegółowe warunki przedsiębiorstw a, 
kosztorysy Sumaryczne i spisy cen jednostkowych można przejrzeć 
w kaneelarji techniczno-artystycznego kierownictwa budowy, ulica 
Słowackiego Nr. 8, w godzinach przedpołudniowych, gdzie ubiega- 
jący się o to przedsiębiorstwo zarazem podjąć mogą wzory do de- 
klaracji, tudzież odpisy warunków, kosztorysów i cenników. 


Z Rady Wydziału krajowego 


królestwa Galicji i Lodomerji tudzież Wielkiego ks. Krakowskiego 
We Lwowie dnia 28. września 1871. 3734 2 8 


3742 2 -2 
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WeżLwowię, Niedziela dnia 7. Października 1877. Rok XVL à 


s 
. 


Cena numeru 3 ct. 


Lwów dnia 7. października. 


Moskwa ma armię policji i szpiegów, a 
nie mogła dowiedzieć się, iż rewolucjoniści 
moskiewscy sprowadzają broń do kraju, że 
urządzili sobie systematycznje zorganizowany 
transport tej broni. A dowiedział się jednak 
o tem Czas krakowski i uważał za Swój obo- 
wiązek podać tę wiadomość swą do publicz- 
nej wiadomości: Oto co pisze: „Dowiaduje- 
my się z dobrego źródła o nierównie 
ważniejszych (od ruchawki siedmiogrodz- 
kiej) faktach. 

„Oto od pewnego czasu urządzona jest 
przesyłka broni do Moskwy, dla nihilistów ; 
ma ona głównie pochodzić z Paryża, ale 
także i z pewnej innej stolicy; broń z tem 
przeznaczeniem miała wejść w ostatnich cza- 
sach do Moskwy, około pięćdziesiąt tysięcy 
sztuk, wraz z odpowiednią liczbą ładunków. 
Sposób przemycania przez granicę ma być 
uorganizowany i usystematyzowany; zape- 
wniają, że i tu pieniądze angielskie odgry- 
wają pewną rolę, acz nio one wyłącznie do 
starczają środków, które mogłyby w dzisiej- 
szych zwłaszcza okolicznościach spotęgować 
znaczenie nihilizmu, umożebniając przejście 
jego z dziedziny teorji do czynu.“ 

Czas bardzo konsekwentnie postępuje, 
iż te fakta o przesyłkach broni podał do pu- 
blicznej wiadomości. Gdyby wybuchła rewo- 
lucja w Moskwie i powstała tam anarchia i 
zupełne osłabienie, gotowa by Polska korzy- 
stać i powstanie zrobić dla wydobycia się z 
niewoli moskiewskiej! Więc lepiej moskiew- 
ski rząd przestrzedz i udaremnić rewolucję w 
Moskwie, a tym sposobem zapobiedz i po- 
wstaniu w Polsce! Wszak wiadomość o prze- 
wozie broni 50 tysięcy karabinów, jako o 
faktach, ma Czas, jak zapewnia, zdobrego 
źródła! 

Sprawa ruchawki siedimiogrodzkiej do- 
tąd jest niewyjaśniona. Pester Lloyd prze- 
strzega, ażeby nie wierzono najrozmaitszym 
pogłoskom, podawanym przez dzienniki o ce- 
lach tej ruchawki i jakoby w tej sprawie 
brały udział osoby obcej narodowości. Od- 
nosi się to do Polaków, których Pesti Naplo 
usilnie miesza do tej sprawy. Uwięzieni w 
Siedmiogrodzie mają się w śledztwie tłuma 
czyć, że odbierali broń jedynie w tym calu, 
aby ją dalej wyprawić dla Polaków, zamie- 
rzających zrobić powstanie, i że ją już wypra 
wili, Z dochodzenia bowiem okazać się mia- 
ło, że już kilkadziesiąt pak broni i amunicji 
odebrali uwięzieni z kolei. Że to tlumacze- 
nie nie ma podstawy co do Polaków, to nie 
ulega wątpliwości, Na Siedmiogród do Pol- 
ski nikt przecie nie będzie prowadził broni ! 
Lecz wcale nie mamy powodu wyrzutów ro- 
bić uwięzionym, iż w podejrzenie podają Po- 
laków, jak to Czas czyni, uważając za obra- 
zę honoru narodowego polskiego takie poda- 
wanie lojalności polskiej w podejrzenie ! 


Na piątkowem posiedzeniu węgierskiej 
Izby posłów doniósł prezydent, w skutek za- 
wiadomienia rządowego, że śledztwo w spra- 
wie posła Felfiego nie jest jeszcze ukończo- 
ne, nie było więc można relacji zlożyć, że 
jednak z ukończeniem śledztwa natychmiast 
będzie złożoną, 

Wiedeńska Corrcsp. Generale piętnuje 
jako fałsz doniesienie Fremdenblaitu, że część 
przytrzymanej broni była do Petersburga i 
Warszawy przeznaczoną. 

„ „ Na dworcu kolei Północno-zachodniej we 
Wiedniu przytrzymano 650 pak z nabojami, 
które przybyły z Hamburga jako angielskie 
towary metalowe, Po otworzeniu pak okazało 
się, że pakiety nabojowe były zaopatrzone 
adresem rządu rumuńskiego. Ajent spedytora 

amburgskiego ubiegał się u władzy polity- 
cznej i skarbowej © pozwolenie odesłania na- 
bojów napowrót, i chciał złożyć karę prze- 
pisaną, ale temu sprzeciwiła się dyrekcja 
kolei, żądając według swego regulaminu zło- 
żenia kary w sumie 195.000 mark (100.000 
złr. W. a.) za fałszywą deklarację. 


Podróż Crispiego, prezesa lzby włoskiej 
do Berlina, Paryża i Londynu robi wiele 
wr:awy w świecie politycznym Europy. Cri- 
spi jeździ w misi gabinetu włoskiego i na 
koszt rządu włoskiego. Punkta przedugodne 
przymierza zaczepno-odpornego włosko-niemie- 
ckiego mają być już między nim a Bismar- 
kiem opisane. 

Obszerne i na autentycznych źródłach 
oparte sprawozdanie o misji Crisplego nade- 
słał nam nasz korespondent rzymski. Poda- 
my je jutro, gdyż w dzisiejszym dodatku nie 
mamy miejsca. 

Zwraca powszechnie uwagę, iż gabinet 
angielski w ostatnich dniach począł roz- 
wijać większą czynność, jakby istotnie go- 
tował się do czynuiejszego wystąpienia w 
sprawie wschodniej. Prze go do tego własne 
jego stronnictwo. Usunięcie inwalidów jene- 
rałów z wojska a zastąpienie ich siłami młod- 
szemi i zdolniejszemi, jako też nowe nomi- 
nacje liczne na opróżnione od wiełu lat po- 
sady jeneralskie, tak że kadry oficerskie 
są zupełnie skorupletowane jak przy goto- 
wości wojennej, uważają powszechnie za bar- 
dzo ważny objaw polityki angielskiej. Drugim 
symptoriatem niemniej ważnym jest zaopa- 
trywanie Turcji w broń i amunicję z Anglji, 
czemu nadano formę pożyczki 5 milionów 
funtów szterlingów. Dający tę pożyczkę Tur- 
cji kapitaliści mieli położyć za warunek, aby 
za całą tę kwotę Turcja zakupiła broń i 
amunicję w Anglji. Rząd niby stoi na uboczu 
i w tę sprawę prywatną się nie mięsza. 

A broni i amunicji, osobliwie działowej 
Turcja bardzo potrzebuje, wszystka bowiem 
ludność męzka turecka w całem obszernem 
państwie zgłasza się na ochotnika w szeregi 
armii. Już obecnie, jak to nam korespondent 
stambulski z autentycznych źródeł donosi, 
jest 50 batalionów w drodze z Konstantyno- 
pola na bułgarski teatr wojny, a więcej niż 
drugie tyle w portach azjatyckich czeka na 
przeprawę. W ogóle wkrótce około 130 ty- 
sięcy świeżego Żołnierza pomnoży armie 
Osmana baszy i Sulejmana baszy. 


Wakit donosi, że ottomański rząd 
otrzymał nader ważne dokumenta, odnoszące 
się do powstania Bułgarów. Dokumenta te 
mają bardzo kompromitować p. Gladstona, 
który miał się wmieszać w sprawę tego po- 
wstania. 


Proklamacja Muktara baszy. 


, Muktar basza wydał przed paru tygo- 
dniami proklamację do swoich wojsk, którą 
tu za Köln. Ztg. podajemy: 

„Dzięki Wszechmocnemu pobity i upo- 
korzony nieprzyjaciel musiał się cofnąć do 
swego kraju. Teraz zbliża się spełnienie na- 
szego najgorętszego Życzenia; przejdziemy w 
zaczepuą i przekroczymy granicę. Jakkolwiek 
zaś w naszym kraju wiele musieliśmy znieść 
W skutek niesprawiedliwości, bezprawia i bar- 
barzyństwa Moskali, to przecież oczakuję po 
was, że % uciśnionymi mieszkańcami Ksgera- 
nu postępować będziecie łagodnie, Że zgodnie 
z wrodzoną sobie zaenością i odziedziczoną 
szlachetnością unikać będziecie każdego czy- 
nn, któregoby celem było tylko zaspokojenie 
namiętności; że nigdy nie przekroczycie prze- 
pisów naszego świętego zakonu, który stoi 
wyżej ponad wszystkie cywilne prawa, i że 
żaden 4 was nie poniży się tak, aby za przy- 
kładem Moskali dopuścił się rabunku lub 
wyrządził komu krzywdę, Zabić bezprawnie 
człowieka, to najpiękniejsze ze stworzeń bo- 
skich, jest straszną zbrodnią.  Wstrzymajcież 
się więc od nieprawnego zabójstwa i od wszel- 
kiego rabunku. Nie czyńcie żadnej krzywdy 
tym, którzy was błagają o litość, żadnej 
krzywdy jeńcom lub uciekającym, chyba żeby 
się dopuścili czynów, za które koniecznie 
zginąć powinni. Szanujcie własność, mieszka- 
nie i cześć nieszczęśliwych mieszkańców kra- 
ju, zwłaszcza że oni są wam rzeczywiście 
przychylni; nie nabywajcie niczego bez ze- 
zwolenia właściciela; nie przeszkadzajcie ni- 
komu w wykonywaniu jego religijnych obrząd- 
ków; szanujcie miejsca, które dla nich są świę- 


te, ich kościoły, a także i ich duchowieństwo. 
Nie niszczcie żadnego budynku, chyba gdyby 
się w nim  Moskale wszańcowali.  Różność 
wiary, języka i obyczaju, niech was nie znie- 
chcęca ku mieszkańcom kraju. Nie męczcie 
i nie zabijajcie jeńców i rannych, nie ścigaj- 
cia uciekających dla zabicia ich. Nie naśla- 
dujcie Moskali w ich gwaltach i okrucień- 
stwach. Nie zabijajcie żadnego takiego, któ- 
rego możecie wziąć jeńcem, ranuych zaś od- 
noście do szpitali. Każdy człowiek, jakąkoi- 
wiek wyznaje on wiarę, jest najszlachetniej - 
szem stworzeniem boskiem i dla tego nie 
przeszkadzajcie nieprzyjacielowi w grzebaniu 
jego poległych i sami zrobcie tę przysługę 
tym, których on pogrzebać nie mógł. Nie 
uderzajcie poległego nieprzyjaciela, nie ka- 
leczcie jego członków, z jedynym wyjątkiem 
rzeczywistej walki. Jako ludzie myślący weź- 
cie sobie upomnieuia moje do serca, słuchaj- 
cie swych dowódzców i szanujcie nasz Święty 
zakon“. 

W taki sposób mógłby do żołnierzy 
swoich przemówić najreligijniejszy i najpo: 
bożniejszy wódz chrześcian. Porównując zaś 
tę pioklamacyę z rozkazami jenerałów mo- 
skiewskich, a nawet z proklamacją cara do 
Bułgarów, można się zapomnieć i myśleć, że 
to Turcy są chrześcianami, walczącym 2 
pogaństwem, tem potworniejszem, że jest skryte 
i obłudne. 


Z teatru wojny. 
Czarnogórski teatr wojny. 


Korespondent Timesa donosi z Morac- 
kiego klasztoru, że w ostatnich czasach usta- 
ła wszelka unilitarna akcja w Hercegowinie. 
W skutek ciągłych i ulewnych deszczów gór- 
skie rzeki wezbrały, tak że zupełnie niepodo- 
bna przez nia się przeprawiać, jest jednak 
nadzieja, że za kilka dni opadną i wtedy 
przestaną tamować wojsku droge. Jednakże i 
wówczas, według mniemania korespondenta, 
walka między Turkami a Czarnogórcami na 
nowo się nie rozpocznie, bo książę Nikita 
zadowolniony widocznie z tego co zabrał, nie- 
chce nawet zdobywać ani Kolaszynu, ani Be- 
raue. W ogóle można się spodziewać, że ksią- 
żę Nikita zaniecha dalszej wojny, jeśli tylko 
moskiewskie wpływy nie zmuszą go do nowej 
akcji. 

j Tymczasem tureckie regularne wojska 
z Hercegowiny wychodzą na granicę Serbii. 
Cały korpus Hafiza-baszy, który dotychczas 
stał nad rzeką Tarą, wymaszerował właśnie 
do Nowego Bazaru, żeby w każdej chwili 
mógł wtargnąć do Serbii. Z wojsk Hafiza 
jeden tylko batalion został w Hercegowinie, 
mianowicie w Kolaszynie, jako zawiązek no- 
wego, „dopiero co foemującego się oldziału mi- 
licji. Świeżo wydaną odezwą do mieszkańców 
Bosmi i Hercegowiny wezwano wszystkich 
mahometan, zdolnych do noszenia broni, aby 
spieszyli stanąć w szeregach. 

Turcy bardzo mało zwracają uwagi ua 
wojnę z Czaruogórcami, 00 zresztą jest rze- 
czą zupełnie zrozumiałą. Jeżeli bowiem zdo- 
łają ostatecznie zwyciężyć głównego wroga, 
Moskali, to wszystkie sukcesa ks. Nikity na 
nic się mu nie przydadzą; jeżeli zaś »statecz- 
nie zwyciężą Moskale, to rzecz naturalna, że 
Użarnogórey, nawet zwyciężemi, wezmą udział 
w podziąls Turcji. 

Korespondent Timesa, wielki przyjaciel 
Uzarnogórców, Śpiewa na cześć ich hymny. 
Szeroko się rozpisuje o wspaniatomyślności i 
rycerskim charakterze wojsk ks. Nikity i 
twierdzi, że od początku wojny aż do dzisiaj 
nie popełniły one ani jednego barbarzyństwa. 
Natomiast Turcy, według jego zdania, wcale 
nie znają co to litość nad dziećmi lub kobie 
tami. „I teraz, powiada, w szpitalu Mo- 
rackiego klasztoru leży kokieta postrzelona 
przez Turka, a inna kobieta w tym samym 
klasztorze na rany umarła“. 

Gdzie drzewo rąbią, tam szczepki lecą. 
"To, że dwie kobieta zranione zostały turec- 
kiemi kulami, nie dowodzi bynajmniej, że Tur- 
cy są barbarzyńcami. Anglicy w 1857 roku 
w Indjach, Prusacy w 1870-—71 we Francji, 
Moskala w 1863 r. w Polsce zabili, spalili, 
zamordowali, udusili tysiące kobiet i dzieci, 


a przecież któżby się ośmielił powiedzieć, że 
są barbarzyńcami! — zwłaszcza Moskale, owi 


rycerze słowiańskiej wolności, owi obrońcy 
słabych i poguębionych, co w panteonie swo- 
im postawili bogów: Iwana Groźnego, Biro- 
na, Suwarowa, Murawiewa Wieszatiela, Pasz- 
kiewicza, Czerkaskiego i wielu wielu innych 
bohaterów sprawy, której narzędziami są knut, 
szubienica, trucizna, a pomocnikiem — kat. 

Niepotrzebnie więc ciągle wymyślać na 
Turków, że są barbarzyńcami. Są nimi wszy- 
scy podczas wojny, która sama przez się jest 
strasznem barbarzyństwem. Turcy nie wysta- 
wiają siebie rycerzami i my ich za takich 
nie mamy. Wiemy, że w Bułgarji, Bośnii i 
Hercegowinie popełnili oni wiele morderstw 
i jeszcze, dopóki wojna trwa, nie jedno popełnią, 
ale uwzgłęduiamy, Że są oni ludźmi, którzy 
mogą się stać zwierzętami, gdy bronią swego 
Życia, honoru i mienia. 


Naddunajski teatr wojny. 


Wczoraj można jeszcze było powątpie- 
wać co do nominacji Sulejmana. Dzisiaj zaś 
wątpić już o tem nie można. Jest ona faktem 
dokonanym, a rządy nowego dowódzcy roz- 
poczęły się we czwartek rano. Do usunięcia 
Mehemeta Alego przyczyniło się głównie nie- 
powodzenie w przedsięwziętym rekonesansie 
dnia 21. września pod Cairkiej. Gdy do 
Stambułu nadeszła wiadomość o tej krwawej 
bitwie, w której Moskale mniej niż Turcy 
strat ponieśli i o tyle bitwę tę jako zwy- 
cięztwo uważać mogli, o ile nie zostali w niej 
pobici, zapanowało wielkie wzburzenie w ra 
dzie wojennej, już i bez tego nieprzyjaźnie 
usposobionej względem Mehemeta Alego, ulu- 
bieńca haremu. Sułtan powołał do siebie 
Reufa baszę i kazał zdać sobie sprawę z prze- 
biegu tej nieszczęśliwej wałki. Sprawozdanie 
Reufa wypadło jak najniekorzystniej dla Me- 
hemeta Alego. Okazało się bowiem, że Mehe : 
met Ali rzeczywiście zawinił, bo mogąc wpro- 
wadzić do walki 40 batalionów i 100 dział, 
siłą tą, znacznie przewyższającą siły Tati- 
szczewa, pobić go 1 śmiałym ruchem pierwiej 
uderzyć na Bielę, nim Moskale z centrum i 
lewego skrzydła byliby zdążyli jej na pomoc; 
on natomiast stchórzył, chciał wprzódy 
wypróbować siły moskiewskie, chciał działać 
ostrożnie i dla tego wprowadził do walki 
pod Cairkiej tylko 9 batalionów i 30 dział, 
to znaczy, iż o połowę mniej niż miał Tati- 
szczew. Po sprawozdaniu Reufa nastąpiła 
natychmiast decyzja, dotycząca odwołania 
Mehemeta Alego. 

Szło teraz o to, kogo mianować nastę- 
pcą. Kandydatów było trzech: Achmet Ejub, 
Reuf i Sulejman. Za dwoma pierwszymi prze- 
miawiała ranga, za trzecim zdolności i mę- 
stwo. Oddano więc dowództwo Sulejmanowi, 
Reufa zamianowano dowódcą w Szypce, a 
znów, żeby Achmet Ejub nie szkodził Snlej- 
manowi, tak jak krzyżował ciągle plany Me- 
hemeta, odwołano go i na miejsce jego prze- 
znaczono Fazli baszę. energią dorównują- 
cego Sulejmanowi, przytem bardzo zdolnego 
jenerała, byłego dowódcę ekspedycyjnego 
korpusu w Kaukazie. Mając tedy tak dziel- 
nych ludzi jak Fazli, Nedzyba, Assafa, Ba- 
kera, Fuada, Salima i t.d. pod swą komen- 
dą, Sulejman da się prawdopodobnie porzą- 
dnie we znaki Moskalom. 

Wielce żałować musimy, że Turcja nie 
posiada niwelacyjnych tablic. Bylibyśmy mo- 
gli ocenić, o ile stóp skłamali Moskale, 
utrzymując, że dla tego przenoszą główną 
kwaterę z Górnego Studenia do Sistowy, iż 
ta ostatnia leżąc na samym krańcu obniża- 
jącego się stopniowo ku północy płasko- 
wzgórza Bałkanów, położona jest wyżej niż 
Górny Studeń. Dziwić się tylko można jak 
może Studenica z Górnego Studenia płynąć 
do Jantry i z nią do Dunaju; następnie jak 
mogła ludność tak nizko położonej miejsco- 
wości nadać atrybut Gornyj; i wreszcie 
jak mogli dotąd mylić się wszyscy podróżni- 
cy i geografowie, którzy wiecznie utrzymy- 
wali, ze poczynając od Dunaju płaskowzgó- 
rze Bałkanów Stopniowo wznosi się ku 
szczytom Hodża Bałkanów. 

Dla wytłómaczenia wszystkich tych na- 
szych zdziwień, taką dajemy hipotezę. Głó- 
wuą kwaterę przeniesiono do Sistowy, żeby 


ezuć się bezpłeczniejszym i w razie potrzeby 
drapnąć do Rumunji. Pretekstu zaś, któryby 
salwował sprawę, zaczerpnięto z tego same- 
go uczucia, gwoli którego pewien stra- 
tegik jednego z wygasłych pism lwow- 
skich w następujący sposób opisywał ze- 
szłego roku ruchy wojsk nieprzyjacielskich: 

„Turcy poszli w dół (co miało znaczyć 
na południe), a Serbowie w górę (to znaczy 
na północ), Czarnogórcy obrali drogę na 
lewo (na zachód) a Turcy obeszli ich na 
prawo (na wschód).* Tak samo jak ów stra- 
tegik, tak i wielki książę Mikołaj trzymał 
mapę przed sobą i miał północ na górze, 
południe na dole, zachód na lewo a wschód 
na prawo od swej czcigodnej osoby. Tym 
sposobem Sistowa okazała się w górze, wy- 
Żej niż Górny Studeń. Czyż można się gnie- 
wać na w. k. Mikołaja, że trawiony żółta- 
czką zapomniał o geogruficznej nomenklatu- 
rze i w tak rodzimy i naiwny, lubo nieco 
trywialny sposób Oznacza światowe kie- 
runki ? 


O Mehemecie Alim i o powodach, któ- 
re go skłoniły do prowadzenia tak leniwego 
zaczepnego działania, korespondent Nowej 
Pressy, przebywający w głównej kwaterze 
tureckiej, tak się wyraża: 

„Offenzywa, którą Mehemet Ali ze swych 
dobrze oszańcowanych pozycyi pod Razgra- 
dem i Sarrasufiarem ku Jantrze rozpoczął, 
i którą tylko pod pewnemi warunkami mo- 
żnaby uważać za uzasadnioną, była jak się 
zdaje dziełem konstantynopolitańskich dostoj- 
ników. Nie uwzględniwszy należycie ogółnej 
militarnej sytuacji byli oni widocznie tego 
zdania, że offenzywa przyspieszy rozstrzy- 
gnięcie wojny, lecz nie zastanowili się nad 
tem, w jak groźnem niebezpieczeństwie zna- 
lazłby się cały kraj, gdyby się to stanowcze 
uderzenie nie powiodło. Mehemet Ali nie 
mógł się oprzeć naciskowi Konstantynopola 
i wbrew własnemu swemu przekonaniu prze- 
szedł w zaczepne. Z narzuconego sobie za- 
dania wywiązał się on atoli w sposób nader 
świetny i stosunkom zupełnie odpowiadający. 
W szeregu potyczek, wprawdzie nie stano- 
wczych, pobił on nieprzyjaciela i starannie 
unikał stanowczej bitwy w otwartym polu. 
W ten sposób armia turecka na jeden dzień 
marszu zbliżyła się do Jantry i Bieli, a ko- 
rzyści jakie odniosła, lubo więcej w nich jest 
wyobrażni aniżeli rzeczywistości, podniosły 
jej ducha, gdy tymczasem ciągłe porażki i 
cofanie się bardzo zdemoralizowały Moskali. 

„Posuwanie się tnreckiej armi ku Jan- 
trze osiągnęło swój cel, bo zatrzymało tam 
trzy korpusy nieprzyjaciela, inaczej bowiem 
część ich mogłaby się była zwrócić na Ple- 
wnę. Osiągnąwszy właściwy cel, nie ma ta 
armia Żadnej podstawy do dalszego posuwa- 
nia się, a atak na silne pozycje pod Bielą 
byłby ze względu na rozporządzalne siły tej 
armii, bardzo ryzykownym. 

„Mehemet Ali pomimo swojej energii 


jest zanadto ostrożnym i przewidującym wo- | 


dzem, aby właśnie w tej chwili cały los 
wojny na jedną stawiał kartę, i łatwo mógł 
przewidzieć groźne niebezpieczeństwo, jakieby 
niepomyślny atak na Bielę wywołać musiał. 
Słyszałem jak Mehemet Ali mówił: „Wo. 
bec tego co się dzieje pod Plewną i w Szyp- 
ce, musimy mieć nietkniętą armię, która 
nie będąc narażoną na Żadne przypadki, 
dopiero wtedy przystąpiłaby do stanowczej 
akcji, gdyby tego okoliczności koniecznie 
wymagały, lub gdyby zachodziło wszelkie 
podobieństwo, że skutek będzie pomyślnym.“ 
To wyrażenie się wyjaśnia, dla czego armia 
od przybycia nad Banicki Łom przestała się 
dalej posuwać, i budzi we mnie to przekona- 
nie, że Mehemet Ali dopiero wtedy przy- 
stąpi do ataku na Bielę, gdy niebędzie się 
mógł oprzeć naciskowi z Konstantynopola. 
Nie ma także najmniejszej wątpliwości, że dla 
Moskali byłoby bardzo pożądanem, gdyby 
Turcy właśnie teraz atakowali Bielę, która 
z natury bardzo jest silną, a z której sztu- 
ka zrobiła bardzo obronną pozycję. W dniu 
bitwy bardzo łatwo mogą Moskale połączyć 
dwa korpusy, przezco mieliby zaraz względną 
przewagę; gdy zaś prócz tego moskiewski 
żołnierz daleko wytrwalszym jest w obronie 
aniżeli energicznym w ataku, więc Moskale 
mieliby po swej stronie tyle korzyści, że 
armia Mehemeta Alego, pomimo swej niezró- 
wnanej dzielności i wysokich zdolności jej 
wodza, z wielką tylko trudnością mogłaby 
im sprostać! Zważywszy wreszcie wszystkie 
te skutki, jakieby klęska armii tureckiej w 
obecnej chwili pod Bielą, wywołala, trzeba 
będzie zupełnie zgodzić się na zdanie Mehe- 
meta Alego, że Bielę można atakować tylko 
w razie nieuniknionej potrzeby.“ 


Czytelnicy przypominają sobie niewąt- 
pliwie, jaki popłoch wywarła w Europie de- 
pesza rozesłana przed trzema tygodniami z 
Sistowy o wzięciu przez Moskali Plewny. 
Podejrzywaliśmy wtedy. samych Moskali o 
rozpuszczenie tej pogłoski, a dzisiaj podej- 
rzenie nasze stwierdza korespondent z Gała- 
cu piszący do Bohemii, Oto są jego słowa: 


c 
Wydawcy i właściciele: J. Dobrzański i K, Greman. 


„; Wezóraj--wieczór rozeszła się tu po- 
głoska, że Moskale zdobyli Plewnę. Donie- 
sienie to, jak mówią, matelegranitę oparte 
wywołało wielkie wzruszenie wśród tutejszej 
ludności, między wojskiem zaś, już do mar- 
szu gotowem, powstała radość, jakiej w mojeza 
Życiu nie widziałem. We wszystkich gospo- 
dach i ogrodach pełno było publiczności i 
żołnierzy, Piwo i wino płynęło strumieniami, 
muzyka i śpiewy nie ustawały do północy. 
Doniesienie o zdobyciu Plewny wymyślono i 
rozpowszechniono jedynie tylko w tym celu, 
aby odchodzącym wojskom dodać odwagi; 
później w spokojnej chwili okazało się, Że 
to doniesienie żadnej nie miało podstawy. 
Wojsko, którego było około 3.000, wymasze- 
rowało jeszcze tej samej nocy z obozu pod 
Gałacem na Szebesti, gdzie jest most na 
Serecie. Oprócz tych 3.000 było w obozie 
jeszcze około 7.000 z 24 dywizji piechoty, 
którzy do końca miesiąca mieli tu zostać. 
Przedwczoraj w nocy także i te wojska, te- 
legrafem powołane, w pospiesznych marszach 
udały się ku Zimnicy. Wymarsz odbył się 
tak szybko, że na miejscu, gdzie Żołnierze 
obozowali, znajdowano potem zapomniane 
przez nich części mundurów. 

Winienem także stwierdzić, iż Żołnie- 
rze po ostatnich klęskach są bardzo zniechę- 
ceni, i że jakkolwiek zmyślonemi zwycięz- 
twami chcianoby rozweselić umysły nadcho- 
dzących oddziałów, to przecież zbyt pręd- 
ko dowiadują się one o rzeczywistym stanie 
rzeczy i jeszcze bardziej przygnębieni, idą 
na miejsce swego przeznaczenia. Markietani, 
służba kolejowa i inne prywatne osoby za- 
wiadamiają przechodzące oddziały o wypad- 
kach na teatrze wojny, które przed nini 
ukrywano, Chcąc temu zapobiedz, polecono, aby 
wojska przez kraj maszernjące, nie przecho- 
dziły przez żadne miejscowości, ale aby je 
obchodziły i po za niemi obóz rozbijały. Za- 
prawdę ubolewać trzeba nad żołnierzami, 
którzy w obecnej porze roku, wśród ciągłych 
deszczów i nocnych przymrozków na polu 
obozować muszą. Zniechęcenie, o którem mó- 
wię spostrzegłem także i między gwardjami, 
które w ostatnich dniach koleją przybywały; 
nie słychać teraz tak wesołych śpiewów. z 
jakiemi wojska z początku maszerowały; 
milcząco pożywiają się Żołnierze i milcząco 


wsiadają do wagonów, które ich dalej prze- ` 


wieźć mają. W ostatnich sześciu dniach je- 
dynie tylko gwardja jechała koleją. 

W ostatnich pięcin dniach przejechało 
tędy dziewięć pociągów sanitarnych z ran- 
nymi Moskalami i dwa z rannymi Rumuna- 
mi i udały się do Roman, Jass, Ungheni i 
Kiszeniewa. W pociągach tych byli przewa- 


| nie lekko ranni, gdyż ciężko rannych umie: 


szczono w szpitalach na Wołoszczyźnie. 
Osoby, które w dawniejszych latach 
razem z Moskalami walczyły i znają ich woj- 
skową potęgę z czasów wojny na Węgrzech 
i w Krymie, przyznają, że Żołnierz jest wy- 
borny, ale dowództwo bardzo wadliwe. 
Jenerałowie, którzy budując 
zasługach, albo którzy opierając się na swej 


randze i protekcji zajęli wyższe stanowisko ' 


i samodzielną otrzymali komendę, nie wspie: 
rają należycie tych dowódzców. którzy się 
wznieśli własną nauką i praktyką, Z tego 


wynikło, że żołnierz mimo swej odwagi i . 


wytrwałości został więcej niż zdziesiątko- 
wanym. ' 

W tej chwili dowiaduję się, ze 20.000 
wojka ma przybyć w tych dniach przez Re- 
ni do Gałacu.* 


Telegramy innych pism. 


Londyn d. 5. października. Z Małej 
Azyi niema dotąd depesz prywatnych 0 szcze- 
gółach ostatniej bitwy. 

Daily Telegraph donosi z Szumli dnia 
4. b. m., że pod Osman-Bazarem, podobnie jak 
imiędzy Kazelewem a Kadikiej dniem wprzód 
rozpoczęto zaczepne ruchy (?). (N. Fr. Pr.) 


Ruszczuk dnia 4. października. Su- 
lejman basza zdawszy Reufowi baszy komen- 
dẹ armii bałkańskiej, przybył dzisiaj 
rano przez Osman Bazar do Razgradu. Ztąd 
udał się zaraz do Kacelewa, aby objąć ko- 
mendę armii  naddunajskiej. Mehemet 
Ali opuścił dzisiaj w nocy główną kwaterę 
i odjechał do Konstantynopola. 

Fazli basza przybył dzisiaj do Szumli 
i obejmuję komendę jednego korpusu pod 
Sulejmanem baszą. 

Ruszczuk ciągle bombardują, Z frontu 
nad rzeką zmuszono dzisiaj moskiewskie ba- 
terje w Słobodzi do milczenia. 

Wczoraj w nocy przeprawił się kontr- 
admirał Dilawer basza przez Dunaj na ło- 
dziach. Prowadził on z sobą batalion piecho- 
ty, Czerkiesów i trzy armaty, zajął wyspę 
Ramazan i silnie ostrzeliwał Dzurdżewo i 
obóz moskiewski; dotychczas nie odpowiadali 
Moskałe na ten ogień. (Tagblatt). 


Mostar dnia 5. października. Wszyscy 
imuzułmani zdolni do noszenia broni zos'ali 
z okręgu Mostarskiego wysłani do Trzebini. 


na dawnych | 


, Sztabu z Konstantynopola, który ma objąć 
' naczełne dowództwo nad wojskami w Herce- 
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gowinie. (Tagblatt). 


Belgrad d. 5. października. Rada mini- 
strów postanowiła skupczynę zwołać do Kra- 
gujewaczu w tym jedynie celu, aby księcia 
Milana na czas wojny ogłosić dyktato- 
rem. Wkrótce w nadgranicznych powiatach 
ma być ogłoszony stan oblężenia. (Tagblait.) 


Bukareszt dnia 5. 
Między Rumunią a Serbia zawarte zostało 
przymierze zaczepno - odporne. Mieszany ru- 
muńsko serbski korpus ma wkrótce rozpo- 
cząć operacje przeciw Widdyniowi. (Tag- 
blatt). 


Kraków 5. października. Donoszą z 
Warszawy. że jenerał Kotzebue nie chce się 
udać do naddunajskiej armii, gdyż od po- 
czątku był przeciwnym wojnie, a nawet za- 
mierza polać się do dymisji, gdyby car 
koniecznie chciał go powołać do owej armii. 

| 
| 
i 


Oezekują tu przybycia oficera. jeneralnego 
l 


października. 


Do Warszawy przybył z Belgii znaczny 
transport broni. (Neue frei Presse). 


Berlin dnia 5. października. Z Pe- 
tersburga donoszą, że książę Barjatyński 
ma zastąpić cierpiącego w. księcia Mikoła- 
ja. Z powodu usunięcia Lewickiego i Du- 
chowskiego donoszą, że wszyscy, którzy lekko- 
myślnemi radami do wojny zachęcali, popa- 
dli w zupełną niełaskę. Od samego początku 
nie chciał naród wojny. ( Pest) 


Bukareszt dnia 5. października. 
Z pewnego źródła donoszą, że Turcy ua 9 
kilometrów za Kalarasz na rumuńskiej ziemi 
się posunęli i tam oszańcowali batterje. W sku- 
tek tego wbrew przyrzeczeniom księcia Ka- 
rola przeniosłaby się wojna na rumuńską 
ziemię. W tak groźnej chwili każą armii 
rumuńskiej, która swego kraju bronić powin- 
na, stać pod strasznie ufortyfikowaną Plewną. 

Dziś w nocy i cały dzień przechodziły 
tędy moskiewskie wojska (Presse). 


Petersburg d 5. października. Rząd 
niemiecki wydał wszystkich poborowych zbie- 
gów, którzy z kongresowej Polski schronili ’ 
się w Poznańskie. (Presse.) 


Peszt dnia 5. października. Festi Na. 
plo donosi: Jenerał Klapka napisal do tu- 
tejszych przyjaciół swoich list, w którym po- 
nownie zaprzecza, jakoby miał co do czynie- 
nia z wysyłką broni do Siedmiogrodu i cały 
ten plan zgania. „Jezeli chseiny, pisze jene- 
rał, aby czyuność nasza coś znaczyła, wusi- 
my starać się o przytmuszenie rządu do poli- 
tyki antiimoskiewskiej przez ścisłe mespolenie 
całego narodu. Każdy krok, mogący zakłócić 
jedność w narodzie, szkodzi naszej sprawie. 
Kilkaset albo tysiąc ludzi, wtargnąwszy do 
Rumunii, nicby nie wskórało; ma kilka dni 
byliby otoczeni i zgładzeni"*. Klapka zresztą 
ciągle jeszcze dla cierpień słuchu siedzi w 
Paryżu, skąd później uda się wprost do Stam- 
bułu. 

Dalej pisze Naplo: „Według naszych 
informacji wydaje się prawdopodobnem, ża 
szło właściwie o sprawę polską. Buttler- 


: Johnstone należy do tych członków parlamen- 


| 
| 
| 
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l 
| tów, znanych ze swego popierania sprawy ka- 


tu angielskiego, którzy marzą o Polsce. Wy- 
mieniają nam też kilku austrjackich magna- 


toliekiej, którzy mają udział w wysyłce bro- 
ni. Ze wszystkiego okazuje się, że awantura 
szeklerska stoi w związku ze sprawą polską, 
którą dzienniki niemieskie ostatniemi czasy 
tak pilnie rozbierały*, Odpowiedzialność za 
to doniesienie pozostawiamy Naplowi. 
(Nowa Presse). 


Ruszcznk dnia 4. października, Od- 
działy dywjzji Fuada i Assafa baszów przeszły 
wczoraj Łom niedaleko Stroki, i po gwał- 
townem ostrzeliwaniu moskiewskich fortyfi- 
kacyj, w dwóch xolumnach zaatakowały ich 
pozycje; po sześciogodzinnej walce zaczęli 
Moskale cofać się ku Damogile, a Czerkiesi 
ich ścigali. Wojska tureckie obozowały na 
świeżo zdobytych pozycjach, o półtory godziny 
za lewym brzegiem Łomu. Ze strony Moska- 
li wzięła udział w walce większa część XII. 
korpusu pod w. ks. Włodzimierzem. Straty 
Turków są nie bardzo wielkie; straty, jakie 
Moskale ponieśli, trudno tak prędko poznać, 
gdyż pole bitwy bardzo było rozległe; zawsze 
jednak straty Moskali są większe od turec- 
kich. Najznakomitszy udział w walce miała 
turecka kawalerja, przypuściła ona atak choć 
krótki ale bardzo krwawy. 

Równocześnie donosi Salim basza, ko- 
mendani Osman-Bazaru, że jedna moskiewska 
brygada z Sześciu armatami wyszedłszy z 
Kosowy dotarła do Dżiuwalkio ; tutaj jednak- 
że Czerkiesi napadli na Moskali,i odparli ich 
tak, że między niemi powstał nieporządek ; 
w tej chwili pojawiła się turecka piechota, 
która szybkim swym ogniem straszną klęskę 
zadała chwiejącym się już Moskalom, którzy 
też cofnęli się z pośpiechem podobnym do 
ucieczki. SŚcigano ich aż do pozycji w któ- | 
rych się schronili 

Donoszą także o małej utarczce nad | 


górnym Łomem w okolicy Kosowy, którą 
stoczyło wojska Nedźiba. (Tagblatt.) 


Peszt d >, października. Ku ogólnemu 
zdziwieniu nie złożył dzisiaj Ghyczy przyrze- 
czoncgo wyjaśnienia, gdyż obwiniony urzęd- 
nik Baliz oświadczył dzisiaj, że od sekretarza 
policyi Horvatha otrzymał rozkaz strzedz 
Helfiego, i dla tego muszą dalej prowadzić 
dochodzenie. ( Tagblaźć ) 


Brody dnia 5. października. Moskale 
układają się o wieltie dostawy zimowych 
ubiorów. Żywności i olowiu : zamówiono także 
50.000 karabinów Werudla. (N. fr. Presse.) 


Bukareszt, duia 5. października, 
(Telegram Pester Lloyda, sztafetą do Kron- 
sztadu wysłany i tam nadany.) Na onegdaj- 
szej radzie wojennej w Górnym  Studeniu 
przyszło do Żywych sprzeczek między wiel. 
kim księciem Mikołajem a licznie zebraną 
jeneralicją. Słychać, że jeneralicja tłumnie 
podala się do dymisji, przedkładając oraz 
carowi szczegółowe przedstawienie żałób, tu- 
dzież opinię swoją, że nia ina innej rady jak 
ty ko albo poczynić zmiany w naczelnem do- 
wództwie i w sztabie jeneralnym, albo wojny 
całkiam zaniechać, Z temi wypadkami łączą 
wieść o powolaniu jenarała Kotzebuego do 
objęcia jednej z komend niższych, aby mu 
potem oddać naczelne dowództwo. Słychać 
tez o pewierzeniu dowództwa Kaufmanowi lub 
Totlebenowi. Skutkiem tych wypadków ma 
być zasłabnięcie w. ks. Mikołaja, zapowne 
też nadchodzącą zimę przepędzi w Peters- 
burgu. 

Wiedeń 7. października. (Tel. pryw.) 
Tutejsza i berlińska gielda były «wczoraj za- 
niepokojone położeniem finansowem 
Moskwy. aa 

Według N. f. Presse Niemcy zapropo- 
nowały Moskwie pewne ułatwienia w wzaje= 
mnym obrocie, mianowicie utworzenie nowych 
stacji cłowych. zniżenia niektórych pozycji 
cłowych, usunięcie przywilejów kartelowych i 
reformę przepisów paszportowych. 

Odwrót głównej kwatery mos- 
kiewskiej do Sistowa uważają powsze- 
chnie za wskazówkę, że wkrótce stoczone zo- 
staną wielkie bitwy, (Gaz. Lw.) 


Telegrany „Gazety Narodowej, 


Bukareszt dnia 6. października. 
Moskiewska główna kwatera wydała 
rozkaz natychmiastowego Zmobilizowa- 
nia nowego _koruusu i wysłania go do 
Bułgarji. Korpus gwardji stanie 1%, 
październ. kompletny na teatrze wojny. 

Wczoraj odbyła się nadzwyczajna 
radu ministerstwa, na którą Bratiano 
przybył z głównej kwatery. Mówią, iż 
chodzi o zwołanie Izb rumuńskich, 
którym mają być przedłożone ważne 
sprawy do rozstrzygnięcia. 

Wiedeń d. 6. października. Izba 
posłów Rady państwa obraduje dalej 
nad podatkiem  osobisto-lochodowym; 
odesłała paragraf 5 [o skali progres- 
syjnej] do komisji, zawiesiła $. 8 aż 
do rozpraw nad $. 42, i przyjęła potem 
$$. 9, 10, 11. Następue posiedzenie 
we wtorek. 


Tylko w jednej części głównego numeru 
drukowane. 


Londyn dnia 6. paździer- 
nika. Wczoraj odbyła się nad- 
zwyczajna rada ministrów. 

Korespondent Daily News z o- 
bozu moskiewskiego w Armenii 
telegrafaje z Rosrechend dnia 4. 
października: Dzisiaj po polu- 
dniu 6 godzinie 3ciej obsaezyli 
Meoskale Kizi! tepe. Gdy Muktar 
basza ujrzał swoją komunika- 
cję z KKarsem zagrożoną, wysłał 
20 batalionów przeciw centrum 
mnoskiewskiemiu, Turcy straszli- 
wym ogniem artylerji powitani, 
zostali odparci i w odwrocie, po- 
dobnym do ucieczki, Ścigano ich 
aż do Subotan. 


W teatrze hr. Skarbka. 
W Niedzieię dnia 7 Października 1877. 
O godzinie 4tej 
Studnia Artezyjska 


Melodrama ze Spiewkami w 3 aktach. 


PRZEDSTAWIENIE WIECZORNE. 


DWIE SIEROTY 


Dramat w 5 aktach a 8 odsłonach 


| zfrancuzkiego pp. L'Emnery i Cormon. Prze- 


kład M. Chrzanowskiego. 
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